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CZĘŚĆ URZĘDOWA

Minister i kierownik M inisterstwa spra­
wiedliwości przeniósł zastępcę prokuratora 
państwa w Wadowicach, dr. Juliana Mo- 
r e l o w s k i e g o ,  do Krakowa; a zamianował 
adjunkta sądowego, Józefa K o z u b s k i e g o  
w Rozwadowie, obecnie funkcjonującego 
przy prokuratoryi w Tarnowie, zastępcą pro­
kuratora w Wadowicach.

Dnia 10 kwietnia 1888 roku wydany i 
rozesłany został z c. k. nadwornej i rządowe 
drukarni w Wied,,iu XI zeszyt dziennika ustaw
państwa.

Zeszyt ten zawiera :
Nr. 35. Rozporządzenie Ministrów: spraw we­

wnętrznych, sprawiedliwości, handlu, w po­
rozumieniu z Ministrem wyznań i oświe­
cenia, z Ministrem skarbu i rolnictwa, 
tudzież w porozumieniu z państwowem
Ministeryum wojny, z dnia 3 kwietnia
1888 r., o obowiązku meldowania przed­
siębiorstw rękodzielniczych, parowych lub 
puszczanych w  ruen przy pomocy innych 
motorów, a to celem przeprowadzenia u- 
stawy Z dnia 28 grudnia 1887 r. (Dz. 
u. p. nr. 1 ex 1888).

CZĘŚĆ IIEURZĘDOWA

woli przyznać, iż trzeba się liczyć z ta­
kiej m iary mówcą, finansistą, polity­
kiem i mężem stanu, co obecny kan­
clerz skarbu austryackiego. P. Mini­
ster dr. Dunajewski do dotychczaso­
wych swych tryumfów dołączył mo­
wą przedwczorajszą nowe wielkie po­
wodzenie, co więcej, z wielu stron pod­
noszą, iż mowa ta była pod pewnym 
względem jedną z najświetniejszych, 
jeżeli nie najświetniejszą, jaką kiedy­
kolwiek wypowiedziano w parlamen­
cie _ austryaekim. Jak  bądź jednak 
eheianoby się na nią zapatrywać, to 
wszakże jest faktem, iż cele gabinetu 
nigdy nie zostały jaśniej i dobitniej 
rozwinięte, nigdy nie określono w spo­
sób więcej przekonywujący austrya- 
ckiego na wskroś charakteru obecnej 
polityki rządowej, jak to właśnie mia­
ło miejsce w mowie pana Ministra 
skarbu.

Jego Lkscelencya p. Minister tak 
przem ów ił:

Dotychczasowa dyskusja nad ustawa 
finansową i preliminarzem budżetu na 
rok 1888 ma, mojem przynajmniej zda­
niem, ten sam charakter, te same główne 
znamiona, co każda od wielu już lat ogolna 
dyskusja budżetowa. Nie zabrakło ostrego 
i krytycznego osądzenia całej polityki gabi­
netu ze strony większej części panów mów­
ców, co stwierdzając, bynajmniej nie myślę 
nikomu odmawiać służącego każdemu po­
słowi prawa, nagany, ani też prawa po- j 

, óhwały, z którego, co prawda, dotychczas ‘ 
! z “ ^Pospolitą oszczędnością czyniono uży- j 

tek ; chciałem w ten sposób wyrazić tylko ! 
M°ją> poniekąd kłopotliwą sytuację, skoro j 
^ « h âk r ó2nyeh poruszono spraw, które 

z osobna gruntownie teraz rozbierać pewnie- 1
' 'w Uchodziło- a co wys. Izbie niezawodnie 

inni b.ył° przyjemnie. Niewątpliwie
z moich kolegów, gdy będzie mowa o

nnw!fDi Ilarzu etatu wydziało vego, od- 
P ectzą na wywody, które każdy dla sie­

czna za najważniejsze.
cza- tedy wedle długoletniego zwy-

r7 1 stosownie do obowiązku — boć nie 
sD ołn^’ -^e obowiązek — przystępuję do 
Ula i JęDla teg0 obowiązku, do roztrząśnie-
wiedS««W dyskusyi °8'ólne.i teS °’ c0 wyP°'
czyć 4 Przeciw Rządow i, proszę wyba- 
riin.inu na wzór wiefce szanownych preo- 
n n'; 17^ Moich w ogólności tylko potrącę 
sam . re z tych kwestyj, a co się tyczy 
ć  , i .Pfchm inarza, będę się starał nieco 

adniej przedstawić go w świetle nie tak 
n ,w 0rZ^SMDera’ Jak to niektórzy z tych pa- 
łowalT krótkich zdaniach uczynić usi-

Z podwójnego jednak względu muszę 
z mojego stanowiska oprzeć się bliż­
szej dyskusji. Jeżeli pewne sprawy, które 
uzyskały j U£ moe prawn^} zostały użyte ja ­
ko zarzuty przeciw Rządowi, jak np. spra­
wa porozumienia z koleją Północną, tom u- 
z§ o uważać jako res iudicata.“

- i Kząd czasu swego w obu Izbach Rady 
f  ,._wa wyło6zczył wszystkie pobudki, któ- 

^p ?lnawiHły za przyjęciem umowy z ko- 
Aę h  D°cną. Nie będąc tego zdania, iżby 

us aw iczne powtarzanie pewnych zapatrywań 
nadawało siły ich motywom, i ponieważ za- 
pusz za się n a nowo w wywody byłoby

tylko — rozumie się samo przez się— był prze­
konany, że podatek taki rzeczywiście państwu 
znaczny doehod przyniesie, nie krzywdząc 
uprawnionych interesów. YV tej mierze Mi­
nister skarbu może jak każdy inny człowiek 
myl.c się; rozumie się to samo przez cje 
Jeden z szanownych panów preopinantów 
mówił bardzo obszernie o nowym projekcie 
podatku spirytusowego. Co do tej smawy 
także me mogę zapuszczać się w szerokie 
wywody z przyczyn już wspomnianych a 
pozwolę sobie o jedno tylko potracić Za 
rzucono roi, że obliczenie kontyngensu 
między obiema częściami Monarchii na­
stąpić ma na podstawie produkcyi • ale trze­
ba było dodać: na podstawie produkcyi 
przeznaczonej na konsumeye M onarchii 
Tak wymagałaby ścisłość. Ale o tern do­
syć jeszcze będzie sposobności pomówić. 
Tak samo nie podzielam zdania tego same­
go pana mówcy (Mengero), które wypływa z 
jego wywodów, iżby ty]ko węgierscy go- 
rzelnicy kociołkowi mieli posiadać tyle ro­
zumu, żeby wyzyskać omówiony przezeń fa­
wor projektu, a że nasi rolnicy nie okażą 
tego samego talentu, aby poznać to i wy­
zyskać.

O preliminarzu budżetu ogólnikowo 
powiedziano, że zbyt późno jes t wniesiony. 
Ale otóż trudno zaprzeczyć faktowi, że p re­
liminarz na rok 1888 prawie już od pół 
roku znajduje się w ręku panów posłów. 
Tak samo w komisji kilkakrotnie wypowie­
działem, że mojem zdaniem, wobec teraź­
niejszych urządzeń i konstytucyjnych sto 
sunków, wobec istnienia Rady państwa tu, 
sejmu na W ęgrzech, siedmnastu austryac- 
kich sejmów krajowych i austro-węgierskich 
deiegacyj, nie widzę innego sposobu dojścia 
do bardzo pożądanego dia Ministra skarbu 
wczesnego załatwienie preliminarza, jak tylko 
przełożenie roku budżetowego. !'■' atoli za­
wisło nie odemnie wyłącznie i nie od Rzą­
du; je s t to sprawa, o' którą od kilku lat to­
czą się rokowania z Węgrami. Proszę przy­
jąć zapewnienie, że od siebie niczego nie 
zaniedbam, aby rokowania te doprowadzić 
do pomyślnego rezultatu. Czy i o ile na 
wzór innych państw , jak Niemiec i Wiel­
kiej Brytanii, nie możnaby przez samą m e­
todę komisyjnych i plenarnych obrad bu­
dżetowych, bez uszczerbku dla gruntowno- 
ści przyspieszyć załatwienia budżetu^ to po­
zostawić muszę inieyatywie i decyzyi wys. 
Izby. Nie zdaje mi się , iżby mi z mojego 
urzędu wypadało dawać iuicyatywę właśnie 
w tem , co stanowi forum in tern im  jedynie 
wysokiej Izby. Gdyby potrzeba było mojej 
współdziałainośei, proszę mieć ją  na zawo­
łanie.

Jeżeli się nie mylę, to p. dr. Menger 
wyliczył inny niedobór administracyjny, niż 
komisya budżetowa i Rząd. Tu liczba stawa 
przeciw liczbie, ustnemi rozprawami trudno 
dowieść gruntownie, po której; stronie słusz­
ność. Ale na jedno muszę zwrócić uwagę. 
Jeśli w wywodach o większym niedoborze 
mieści się zarzut dla preliminarza rządo­
wego, w takim razie proszę szanownego po­
sła łaskawie uwzględnić, że wedle prawideł 
budżetowych nie mogę preliminować pro­
centów od długów z tytułu przejętych na 
skarb dróg żelaznych w inny sposób, jak 
się preliminuje inne długi, t. j- wedle te r­
minu płatności. Co płatne jest dopiero na 

stycznia r. 1889, tego w budżecie na rok 
- można. Prywatno

J . E. P . M in is tra  sk a rb u  dr- 
D una jew sk iego  ,

„ wiodziana w Izbie deputowanych Rady 
wyP° państwa dnia 18 kwietnia.

Lwów , 20 kwietnia.

j ajj lat zeszłych tak i obecnie, pu^‘ 
, kuimiM eyjeym tegorocznej ogół- 

• jyskusyi nad budżetem była mo- 
neJ Minisł™ skarbu dr. Dunajew- 

i ona to jest w tej chwili przed­
miotem najżywszego zajęcia nie tylko 
nro-anów prawicy, lecz także pism i 
^ óf  opozycyjnych, zmuszonych mimo-

, kez c : u, Praktyoznego, proszę" wys. Izbę wy- 
| roznmieć mię, jeżeli nie będę zapuszczał się 

w dys usyę nad wnioskami Rządu, które od- 
dawna stały sję ustawami. Również przy bez- 
stronnem ocenianiu zadań Rządu nie można 
żądać w tej chwili od niego, aby wchodził 
w bliższą nad tem dyskusyę, co dopiero jest 
przedmiotem narad w komisyaeh tej wys. 
Izby. O ile mi w ogóle znane są zasady, zwy­
czaje i regulamin parlamentarny, nie sądzę, 
iżby wys. Izba uważała za stosowne gdybym 
dziś rozwodził się szeroko o podatku gieł­
dowym. Ogóinikowemi zdaniami niczego się 
nie sprawi. Ale proszę tylko przyjąć uwagę, 
że M inister skarbu wśród teraźniejszych o 
koliczncści z pewnością nic nie będzie miał 
przeci* "nowemu podatkowi (wesołość), byle

1 me1888 pomieszczać 
drogi żelazne trzymają się innej m etody, 
to jes t ju ż  ich rzeczą, ja  inaczej postępo­
wać nie mogę. Co się tyczy subwencji dla 
Lloyda austro-węgierskiego“, wiadomo ka-

l-I 1 u i u j « a u  • •  x a   w  - .  ,

1 żdemu, że nie cała subweneya mieści się w 
preliminarzu tegorocznym, poprostu dla te­
go, że Rząd nie miał prawa do tego. Jeżeli 
reprezentacja ludności zatwierdzi świeżo 
zawartą z Lloydem umowę, wtedy zażąda się 
innej sumy. Inaczej postąpić nie można. 
Co się tyczy pocztowych kas osczędności, 
zaczepkę przeciw preliminarzowi tego etatu 
uważam za nieuzasadnioną. Cóż wstawiono 
do preliminarza odnośnie do poczt, kas 
oszczędności? Pomieszcza się w prelim ina­
rzu dochody i rozchody; jako rozchody, 
wydatki na administracyę osobistą i rze­
czową, jako dochody zaś figurują" czyste 
zyski z rent, t. j. różnica między pro­
centami, które pocztowa kasa' oszczęd­
ności wypłaca, a procentam i, które po­

biera od rent. Preliminarz państwa nie 
może przecież uwzględniać fluktuacyi kur­
sów rent, jes t bowiem zestawieniem docho­
dów i wydatków, a nie bilansem majątko­
wym przedsiębiorstw ekonomicznych pry­
watnych. Dochód pocztowych kas oszczęd­
ności z renty jest, jak wiadomo, zawsze 
ten sam, czy kurs spadł, czy się podniósł.

Proszę p. deputowanego, aby zechciał 
uwzględnić tę moją uwagę; sądziłem, że 
może w jego krytyce zawarte były zarzuty 
z powodu sposobu preliminowania.

Co się tyczy preliminarza w ogóle, 
proszę wybaczyć, gdy powiem, że co rok 
jedno i to samo utrzymują przeciwnicy, 
i co rok to samo też odpowiada M inister; 
tylko liczby mogą być inne. Ale prawdzi­
wie z przekonania muszę wypowiedzieć tu 
twierdzenie, że ten ujemny sąd o stanie na­
szych finansów nie jest uzasadniony. Twier­
dząc to, nie mówię, iżbym z rezultatu był 
bardzo zadowolony. Wiecie, że Minister skar­
bu, chcąc być sum iennym , trudno będzie 
mógł znaleźć się w tem położeniu , żeby w 
ogóle być zupełnie zadowolonym z prelim i­
narza. Na podstawie liczb atoli temu za­
przeczyć trudno, że, gdy się obejmie okiem 
rozwój państwa , dochody i wydatki w bie­
gu dłuższego okresu, gdy się nie zapomni, 
że żaden M inister skarbu, ani żaden Rząd, 
ani żadne zgromadzenie ustawodawcze nie 
ma budżetu całkiem w swej mocy, bo nikt 
nie włada słońcem i wiatrami, śniegami i 
deszczem, ani też najrozmaitszemi prądami 
ekonomieznemi — że, gdy się to wszystko 
zważy, przyznać trzeba, iż f i n a n s o w a  
s y t u a e y a  p a ń s t w a  d o ś ć  z n a c z n i e  
s i ę  p o l e p s z y ł a .  Szanowni panowie ze­
chciejcie zważyć, że etatowy niedobór wedle 
ustaw finansowych (t. j. w e d l e  p r e l i m i ­
n a r z y )  w okresie 1872—1879 wynosił 
21 i,s0 y .6 0 iz ł.,aw ięc  w przecięciu 2fi 851.200 
złr. nar,; w okresie zaś 1881 — 1886 włącznie, 
bo zamknięcia rachunków z roku 1886 nie mam 
jeszcze, wynosił etatowy niedobór wedle u- 
staw finansowych 180,639.531 złr. t. j. w 
przecięciu 80,106.588 złr. na rok. Widzimy 
przetoj że wedle ustaw skarbowych prze­
ciętny niedobór w najnowszym okresie był 
w każdym razie większym. W poprzed­
nich okresach cyfra przeciętna wynosi­
ła 26 milionów, a obecnie 30 milionów; 
musimy jednakże, co się tyczy faktycznego 
niedoboru, wziąć na pomoc zamknięcie ra­
chunków. W e d l e  c e n t r a l n y c h  z a m ­
k n i ę ć  r a c h u n k o w y c h  w okresie 1872 
do 1879 wynosił 279,096.000 złr., a więc 
w przecięciu 34,887.000 złr. na rok; 
w okresie zaś 1881—1886 było faktycznego 
niedoboru 119 milionów, czyli w przecięciu 
niespełna 19 milionów na rok. (Słuchajcie! 
słuchajcie! z prawicy.) W p i e r w s z y m  te ­
dy z dwu tych okresów, niedobór rzeczywi­
sty był rocznie o 8 milionów w i ę k s z y  od 
preliminowanego, w d r u g i m  zaś o 15 mi­
lionów m n i e j s z y .  (Słuchajcie! słuchajcie!)

Porównanie to nie w tym celu i nie w 
tym zamiarze przytoczyłem, by krytykować 
cośkolwiek, bo wiem, ze żaden minister skar­
bu nie jest zupełnie panem spraw swoich 
i być nim nie może, lecz przytoczyłem je 
dla tego, że niema innego sposobu, żeby 
osądzić rozwój jakiegobądź trwałego, a je ­
dnak zmiennego objawu życia państwowego, 
jak tylko porównawczem zastawieniem dłuż­
szych okresów czasu. I na tem opieram moje 
twierdzenie, że zapatrywania pessymistyezne 
i sądy ujemne o finansowej sytuacyi pań­
stwa są nieuzasadnione.

Wiele też mówiono o upadku ekono­
micznym. Muszę powtórzyć zapatrywanie, 
które kilka razy już w tej wys. Izbie wy­
powiedzieć miałem zaszczyt." Nie trzeba 
przedstawiać się całemu światu gorszym 
niż się rzeczywiście jest i nie trzeba 
m niem ać, że gdy się ustawicznie b ia­
dać będzie nad stanem  własnym, 
się jakiś deus ex machina , aby nam 
módz. W nas samych jest siła

z;awi 
dopo

„ — j p o m o c n a ,  
jeśli Opatrzność zachowa nas od klęsk wiel-1̂ - i / -r-*

prawicy.) Ze atoli skargi
trafne , 

niektóre
zdają się 
liczby na

kich. (Braw o! z 
te także nie zawsze sa 
bailź c-o bądź dowodzić 
tra f wyrwane.

Naprzód niech mi będzie wolno po­
mówić o zdaniu, które wypowiedziano pLrw- 
sz^go dnia dyskusji, że zmniejsza się liczba 
gospodarstw i samoistnych proeederów. Otóż

Rok 78.



panow ie, liczba samoistnych procederów, 
które zgłosiły się do podatku procederowe­
go (zarobkowego) w krajach reprezentow a­
nych w Radzie państwa w r. 1881 wyno­
siła 713.M4, w 1882 r. 720.261, w r. 1888
780.767, w r. 1884 784.621, w r. 1885
751.228, w r. 1886 765.105, w r. 1887
773.755. Jest więc ustawiczny postęp. Szcze- 
gółowo zaś w przytoczonym przez mówce (p- 
Steinwendera) kraju, w Karyntyi było w r. 
1881 samoistnych procederów 11.300, w r. 
1886 zaś 14.118.

Są pewne objawy w życiu ekonomicz- 
nem, które bądź co bądź stanowią miarę 
rozwoju gospodarstwa, z których można wy­
snuwać w nioski; trzeba tylko nie spuszczać 
w tym względzie z uwagi, że u nas — a 
jes t to właściwość, która, o ile mi własna 
znajomość ludzi sądzić pozwala, znamionuje 
prawie wszystkie ludy austryackie — nicze­
go nie bierze się tak za złe, jak gdy się 
chce komuś udowodnić, że mu się dobrze 
powodzi. ( Wesołość na prawicy.) Zupełnie 
na odwrót w życiu prywatnem — a to nie 
bez słuszności — bierze się za złe, gdy się 
jest ni z tąd ni z owad napadniętym : l  ido 
wieku, jak  ty nędznie w yglądasz! —  co ci 
brakuje? Uważa się to za złe jako niedys- 
krecyę, bo taka uwaga nie pomoże.

W życiu ekonomicznem ustaliło się 
u nas — nie będę dochodził, z jakich przy- 
czyn  — zdan ie : źle nam się wiedzie, coraz 
gorzej, zginiemy. Jest to coś, co pewien 
sławny austro węgierski mąż stanu nazwał 
przyrodzonym pesymizmem. Nie myślę do 
wodzić wam, że nam bardzo dobrze się po­
wodzi, ale przynajmniej wykażę, że nie po­
chylamy się ku upadkowi; i zwracam waszą 
uwagę na niektóre liczby.

W r. 1887 wkładki w pocztowych ka­
sach oszczędności podniosły się o okrągłe 2 
miliony. O znacznym wzroście konsumcyi 
tytoniu w latach ostatnich niejednokrotnie 
już wspominałem. Dochody z ruchu wszyst­
kich dróg żelaznych w czasie od 1 stycznia 
do 7 kwietnia r. b. w porównaniu z tymże 
okresem roku zeszłego są o 700.000 zł. 
większe. W kampanii piwowarskiej roku 
1886/1887 wyrób piwa na konsumcyę k ra­
jową wynosił 121/, miliona hektolitrów, czyli
0 740.000 hektolitrów więcej niż w kampa­
nii 1885/86. A dochód z podatków od piwa i 
wina i mięsa, o którym mówiłem już w 
dniu, kiedy wniosłem do Izby preliminarz 
budżetu, także podniósł się znacznie. Otóż 
to nie zdaja się być objawy upadku ekono­
micznego. Ze rozwój ekonomiczny w całych 
Austro-W ęgrzech je s t zatamowany okolicz­
nościami, które nie są ani w waszej, ani w 
mojej, ani w ogóle ludzkiej mocy, temu 
przeczyć nie myślę. Ale zdaje mi się, że w 
pewnych rzeczach politycznych i ekonomicz­
nych lepiej mężnie znosić i w wspólnej ra ­
dzie obmyślać skuteczne rad sposoby, niż 
narzekać, szczególniej gdy się zważy, że te 
skargi słychać także za granicą.

Na szczęście sprawia to przynajmniej 
mnie pociechę, że ilekroć wezmę do ręki 
dzienniki — nie mam tu na myśli żadnego 
dziennika pewnego — ilekroć czytam dzien­
nikarskie rozprawy w pismach speeyalnych, 
które nie mają żadnej barwy politycznej, ani 
żadnego kierunku politycznego — francus­
kie i niemieckie —- znajduję w nich o wiele 
korzystniejsze sądy o naszej sytuacyi eko- 
micznej i finansowej, niż w dziennikach 
krajewych. Pow tarzam : mojem zdaniem nie 
tak źle jest, jak tu utrzymują; ale w obec 
ekspansywnych dążności wydatków publicz­
nych, nie mogę twierdzić, iżby było tak do­
brze, jakby być powinno.

Co się tyczy szczegółowo administracyi 
finansowej, miałem już dosyć czasu kilko- 
letnią praktyką przyzwyczaić się, że ze stano­
wiska najrozmaitszych kierunków politycz­
nych w tej wys. Izbie występuje się z za­
rzutami, zaczepkami i żalami, a nie mogę 
powiedzieć, zawsze sprawiedliwemi i słusz- 
nemi. Więc i w dyskusyi dotychczasowej 
zarzutów podobnych nie zabrakło. Mówią: 
duch ministerstwa skarbu jest biurokratycz­
ny, mało życzliwy, mało pojętny i jakie tam 
jeszcze są wogóle te miłe klasyfikacye pracy 
ministerstwa skarbu. Muszę zwrócić się do 
wszystkich szanownych panów z pewną 
prośbą: Jeżeli wypada wam krytykować 
kierownictwo ministerstwa skarbu — po­
wtarzam jak najuroczyściej: jest to wasze 
prawo — na to macie m inistra skarbu, mo­
żecie — macie zupełne prawo po temu — 
odmowie mu wszelkiego zrozumienia rzeczy; 
on pocieszy się tem, że jeden z poprzedni- 
■ ow Je§°, ~  z pewnością mąż dzielny w swo- 
* " V awodzie - T  również niebardzo dozna- 
ciół f^zecznoscl> nawet od własnych przyja­
d ę  Z 1 ' w ^  w-vs- Uzbie. Ale prosiłbym nie mowie o ministerstwie skarbu 7 
grzecznością musze unłn*vr SKarbu.* , Z eałti 
że mimo V sze lk L o  prZjClsk na to> 
panów posłów nie może je d n a k ^ le ż  T Z  
nich znajomość stanu rzeczy , 1 do
łe b ,  » tylu osobach. S “ ?w
1 tak ważnym urzędzie pracują, tak lekU  
sąd wydawać. Jeśli się przez b iu rok rac i 
rozumie surowy porządek, spełnianie obo­
wiązku, wtedy naganę tę przyjmuję jako 
bardzo zasłużoną pochwałę — nie dla siebie,

lecz dla wypróbowanych współpracowników 
moich — ale że mężowie w służbie państwa 
z ogrorunem poświęceniem pracują, tego 
najlepszym dowodem jest, iż w tych nie­
wielu latach, w których ja  kieruję urzędem, 
z wielkim bólem utraciłem wielu, którzy 
siły swe sterali. Jeśli się przez fiskalizm, 
zarzucony m inisterstwu skarbu, a więc 
i mnie, rozumie, że ministerstwo skarbu 
i m inister bezwarunkowo w miarę sił pil­
nują interesów skarbu państwa, zupełnie to 
prawda. Tak jest, Panowie! Gdy się przy 
teraźniejszym prądzie czasu rozmaite zapa­
trywania nietylko w publicystyce, nietylko 
w życiu prywatnem , gdy się te zapatry­
wania w poszczególnych komisyach słyszy, 
czego tam przy każdej ustawie, przy każdej 
noweli, przy każdej zmianie się żąda, jak 
zawsze natychmiast fiskus lub skarb państwa 
ma służyć do tego, żeby przez ułatwienia, 
ulgi bez zwrotu, ponosić ofiary, gdy się zważy, 
że tu podczas pewnej dyskusyi ogólnej przed 
dwoma laty wedle powierzchownego zliczenia 
żądano ulg, które dla skarbu państwa by­
łyby wynosiły minus 30 milionów —- któżby 
miał przy takim prądzie bronić jeszcze 
skarbu państwa, jeśli nie uczynią tego mi­
nister skarbu i jego urzędnicy? Moi P a­
nowie! Wydawanie jes t przecież wielką przyje 
innością (wesołość), ale mieć trzeba, inaczej 
może to pociągnąć za sobą wielkie niebez­
pieczeństwo.

Między innemi twierdzono także — 
zdaje mi się, że był to pierwszy mówca 
w tej dyskusyi — „wszakże we wszystkich 
dziedzinach życia państwowego znajdujemy 
się zupełnym upadku, a bliższego obja­
śnienia nie potrzeba". Są t ;  jego słowa. 
Znaczy to rzeczywiście bardzo małym kosztem 
argumentacyjnym wydać sąd doniosły. Dla 
tego pozwoliłbym sobie poprosić wys. Izbę, 
aby z niejaką cierpliwością posłuchała wy­
wodów o działalności administracyi państwa 
w latach ostatnich.

Zanim szerzej się rozwiodę o poszcze­
gólnych datach , zwracam wys. Izby uwagę 
na to, że wedle zamknięcia rachunków z r, 
1881, wydatki państwa brutto wynosiły 
479,643.667 zł., wydatki netto 349,236.852 zł. 
Muszę szczególniejszy przycisk położyć na 
tę różnicę, gdyż bardzo często się zdarza 
w publicystyce i tu w wysokiej Izbie, że się 
zwykłe wydatki brutto przedstawia jako 
ogromne podwyższenie, nie pamiętając , że 
w tych liczbach zawarte są i takie, które 
okazują się wcale nie czyjeraśkolwiek obar- 
zeniem, lecz poprostu kosztami produkcyj- 

nemi przy właściwem gospodarstwie pań 
stwa. Na rok 1888 komisya budżetowa ze­
stawiła wydatki brutto w ilości 537,938.000 
zj, — a więc wydatki netto czynią tu 
-.7,207.000 zł. — to jest, na rok 1888 
macie o 58 milionów większy wydatek 
brutto — proszę uwzględnić skarbowe dro­
gi żelazne, to przecież cały budżet — a 
mniejszy o 12 milionów wydatek netto, 
a więc przy wydatkach netto o 3*44 pret. 
mniej. Gdy tedy w zamknięciu rachunków 
z roku 1881, co zaraz podnoszę, zawarte 
spłacone asygnaty skarbowe w ilości 20 
milionów strącicie, wydatki brutto podnio­
sły się o 78 milionów, a wydatki netto o 8 
milionów; czyli, gdy się wyrażę w stosunku 
wocentowym, wydatki brutto podniosły się 
o 17 pret., po największej części dla przej­
mowania drog żelaznych na sk a rb , a wy­
datki netto, które są właściwą miarą presta- 
cyj państwa, podniosły się o 2*6 pret.

Proszę tedy pod względem prestacyj 
państwa uwzględnić przedewszystkiem licz- 
jy następujące: W porównaniu z r. 1881 
mdwyżka w r. 1888 wynosi: w etacie m i­
nisterstwa spraw wewnętrznych 7*63 pret., 
w etacie ministerstwa obrony krajowej 
19*82 pret., w etacie M inisterstwa oświece­
nia i wyznań, wedle trzech rozdziałów: 
w wydatkach centralnych 31*40 pret.. na 
sprawy wyznań 147*77 pret., na oświeca­
nie publiczne 20*86 pret., w etacie Mini­
sterstwa handlu 120 26 pret., w etacie Mi­
nisterstwa rolnictwa 76*80 pret. Te są naj­
znaczniejsze podwyżki w dziedzinie admi 
nistracyi cywilnej.

A teraz prosiłbym pozwolić mi jeszcze 
przytoczyć niektóre daty specyalne. Co się 
tyczy dziedziny interesów duchowych, sza­
nowni panowie z pewnością przypomną so­
bie jeszcze, że podwyżka wydatków na spra­
wy wyznaniowe tłómaczy się po największej 
części podwyższeniem kongruy, które wszak­
że prawie jednomyślnie przez wys. Izbę u- 
chwaloue zostało, przyczem jednak natu­
ralnie M inister skarbu z swoją nowelą o na - 
leżytościach skarbowych, w której żądał 
tylko małego podwyższenia doctiodów, nie 
przeszedł. Wszystkie wydatki na oświecenie 
publiczne są w r. 1888 o 1,912.000 zł. więk­
sze niż w r 1881. Podwyżka na uniwersy­
tety wynosi 280.000 zł., tj. 7*79 pre , wskutek 
rozwinięcia uniwersytetów i nowych budowli. 
Na szkoły średnie mamy w r. b. w porównaniu z 
r. 1881 podwyżkę o 397.000 zł., czyli o 11*84 
pre., wskutek przejęcia znacznej liczby girana- 
zyów i ezkół realnych na skaib, a to w Dol- 
p?p  A.us^7 ’’ S ty n T  Czechach, Morawii i 
dei-lCyii stosunków ekonomicznych na- 

wazna, a jak mi wiadomo, przez WBzyst-

kie stronnictwa Izby jako ważna też uznana 
nauka przemysłowa wymaga w r. 1888 o
897.000 z ł . t. j. o 113 pre., więcej niż 
w i*. 1881. Są to liczby tak sobie pobieżnie 
rzucone, z których jednak okazuje się, że 
w dziedzinie interesów duchowych i kul ­
tury niejedno uczyniliśmy, co nie zgadza 
się z twierdzeniem o „ciągłym upadku".

Co się tyczy interesów materyalnyeh, 
przedewszystkiem co do rtatu  ministerstwa 
handlu zwrócę uwagę na to, że całe wy­
datki, gdy pominiemy drogi żelazne, w po­
równaniu z r. 1881 wynoszą o 1,511.830 zł., 
t. j. o 240 pret. więcej, a to na służbę 
portową i sanitarną na morzu, na nadzwy­
czajne budowle portowe i na uregulowanie 
rzeki Narenty. Są to, bądź co bądź, także 
materyalnie bardzo ważne instytucje. Co do 
skarbowych dróg żelaznych, wypada mi 
nadmienić, że w czasie od końca roku 1880 
do końca roku 1888 przybyło państwu 3700 
kilometrów dróg żelaznych. Wydatki dzielą 
się na takie, które państwo gotówką opę­
dziło, i takie, które przez przyjęcie długów 
kolejowych łożyć jeszcze musi. Wedle naj­
świeższego sprawozdania z administracyi 
skarbowych dróg żelaznych z r. 1887, ko­
sztują tamte, tj. zapłacone gotówką92,566.000 
zł., do tego inwestyeye w ilości 13,983.000 
zł. Państwo więc wydało 106,549.000 zł. na 
samą budowlę dróg żelaznych gotówką. Po­
żytek ekonomiczny naturalnie nie da się 
liczbami tak ściśle wyrazić. Muszę pozosta­
wić to tym panom, którzy sami mieszkają 
w odnośnych krajach i z pewnością dobre 
mogą dać informacje o wpływie skarbowych 
dróg żelaznych na ruch i obroty wogóle. 
Przytem jednak zapominać niewoluo, że 
w tym samym okresie, od roku 1881 do 
roku 1887, rzeczywiście wydaliśmy już
1.355.000 zł. z tytułu udziału w kosztach, 
lub popierania budowli lokalnych dróg że­
laznych. Gdy tedy mówię o sumie przeszło 
107 milionów w tym względnie krótkim 
okresie, które gotówką wydano na rzecz 
najważniejszych materyalnych potrzeb lu­
dności, nie można przecież wobec tej pod­
wyżki wydatków na kulturę mówić o upadku.

Tem atoli nie wszystko jeszcze wy- 
czerpnąłem; nie mógłbym też tego uczynić 
bez zbytniego wystawienia cierpliwości wa­
szej na próbę.

Co się tyczy m inisterstwa rolnictwa, 
mieści się w budżecie roku 18S8 wydatków 
na cele kultury razem o l,92t>.000 zł., t. j. 
o 81 pret. więcej niż w r. 1881. Ale 
proszę nie zapominać: wydatki nadzwyczajne 
na cel uregulowania, ochrony i rekonstruk- 
cyi budowli wodnych wynosiły w latach . 
1881 do 1887 — co do roku 1887 rac h u n ek  ]
opiera się na przybliżonem oszacowaniu, ale j
różnica nie będzie wielka — razem 31 mi­
lionów. Gdy do tego weźmiemy zwyczajne 
budowle wodne, na które wydatki także się 
podniosły, a które, jak wam wiadomo, za­
chodzą w etacie m inisterstwa spraw wewnę- 
rznych, w sumie 7 milionów, będziemy 
także mieli, zdaje mi się, niezbyt nieznaczne 
sumy na takowe wydatki w materyalnem 
znaczeniu wyrazu z pewnością dźwigające 
kulturę; a wysokość przyczynienia się, jakie 
skarb wziął na siebie, do kosztów znacznych 
regulacyj rzek uregulowania Dunaju, 
Adygi, Muru, Drawy, fundusz melioracyjny, 
uregulowanie Narenty — czyni razem sumę 
przeszło 39 milionów.

A teraz przystępuję jeszcze do innej 
kw estyi. Ilekroć szanowni panowie, jako 
członkowie delegacji wspólnej, macie spo­
sobność starać się o uzupełnienie i rozsze­
rzenie zbrojnej siły  państw a, dzieje się 
to — a z wdzięcznością uznać to trzeba — 
prawie jednom yśnie, tak, że w każdym 
razie, zdaje mi się —- biorąc rzecz p arla ­
m entarnie — o wiele wygodniej być m in i­
strem  wojny niż m inistrem  skarbu. ( W e­
sołość)i.

Teraz zaś proszę mi pozwolić, że od­
powiem jednem u z panów posłów, który 
także użył przyjętych z wielką wdzięczno­
ścią słów: „Nie odmówimy państwu ni krwi 
ni mienia wszystkich prowineyj." Przyjmuję 
to z wdzięcznością. Ale otóż dalej konklu­
dował on, że głosować będzie przeciw bu­
dżetowi. Jedno z drugiem trudno pogodzić. 
(Wesołość). Ale pominąwszy to, wszakże to 
tylko frazes. Skoro panowie przez reprezen­
tantów swych w powołanych do tego kor- 
poracyach — jak uznać należy — z goto 
wością przyzwoliliście, czego potrzeba, m u­
sicie też ministrowi skarbu pozwolić, że do 
prestacyj państwa zaliczy także to, co w tym 
czasie wydano nie na wyłączny, ale na je ­
den z celów państwa. Pokrótce’ przypomi­
nam  wielce szanownym panom co n as tę ­
pu je: W ydatki na c. k. obronę krajową,
wedle zamknięcia rachunków z roku 1881, 
wynoszą 3,849.000 zł., na rok 1888 są pre 
liminowane w sumie 5,761.000 zł., t.j. wię­
cej o 1,912.000 zł., czyli 0 49 pret.
Wielki kredyt dla obrony krajowej w okrą­
głej sumie 12 milionów wszakże w r. 1888 
nie zachodzi już, a przecież powinnoby się 
także położyć go na szali. Wydatki na siłę 
zbrojną, na armię i marynarkę, o ile je 
przyzwalają delegacye i o i stosunku
68*6 pret. przypadają na n owę Mo­

narchii, okazują się w r. 1888 wlększemi o
10,875.000 zł. A przytem nie jest wzięty 

; w rachunek kredyt z r. U 87 na uzbroje­
nie, o ile już jest zużyty, 

i Są to sumy, zdaje mi się, które z pew- 
j nością nie dowodzą, iżby państwo i admi- 
, nistracya państwa w tym czasie nie były 
| dokładały wszelkich starań, aby we wszyst 
; kich dziedzinach i we wszystkich kierunkach 
i zdziałać co tylko było można, rozumie się 
| samo przez się, o ile także zgromadzenia 
ustawodawcze przyzwoliły. Pewną prośbę 
jednak pozwolę sobie wypowiedzieć; zechciej­
cie nie uważać jej za nieskromną. Zdarza 
się to przecież bardzo często i nieraz spo­
sobem żartu mówiłem do mego kolegi z mi­
nisterstw a handlu: „Panu dobrze z tein, że 
otwierasz nowe drogi żelazne, jesteś zapra­
szany i mile w itany; a drugi pan kolega 
otwiera szkoły i przyjmuje deputacyp, które 
wypowiadają mu podziękę". Czyż to w szyst­
ko ? Czyż te ogromne wysiłki w tych ośmiu 
latach w ogóle były rzeczą podobną bez 
przyczynienia się administracyi skarbu? "(Bar­
dzo słusznie ! z prawicy). Tyle zdaje mi się 
będzie musiał przyznać każdy nieuprzedzo • 
nJ  przyjaciel czy przeciwnik polityczny, że 
adm inistracja finansowa pracowała z wytę­
żeniem wszystkich sił, aby z jednej strony 
nie dopuścić zbytniego wzniesienia się cię­
żarów państwa, a z drugiej strony uczynić 
zadość nieodzownym interesom państwa. 
Otóż wyznać to muszę, coś podobnego nie 
zasługuje na zarzut bezowocnej admistracyi 
finansów. Jeśli wyraz ten pojmowano w tym 
sensie, że mało było wniesionych projektów 
finansowych, to przyznać to muszę, ale wypa­
dałoby też przy nieuprzedzonem i słusznem 
osądzeniu sprawy uw zględnić; że prze­
prowadzenie było niepodobieństwem, gdyż 
stawały mu na zawadzie już to trudności 
polityczne, już to brak czasu, już to konie­
czność załatwienia w parlamencie zadań pil­
niejszych i ważniejszych.

Reform podatkowych, — muszę pozo­
stać przy tem aby nie nużyć was w dal­
szym ciągu tym poclobnemi wywodami, — 
reform podatkowych żąda się na całym 
świecie. Względem samoistnych wniosków 
co do reform podatkowych w tym duchu, 
żeby ukrzepie skarb państwa, z wdzięcz­
nością okażę się przychylnym, rozumie się 
w tej mierze i aż do tej granicy, jaka w o- 
góle zgadza się z mojem przekonaniem o 
krokach finansowo-politycznych. Tak n. p. 
co się tyczy monopolu spirytusowego, raz już 
pokrótce wyłuszczyłem w wys. Izbie po­
budki, z których nie jestem  za tym mono­
polem. Co się tyczy reformy podatków bez­
pośrednich, już w wywodzie finansowym 
przy wniesieniu preliminarza na r. 1888 
pozwoliłem sobie nadmienić, że jesteśm y w 
takiein położeniu, iż szybsze i obfitsze pod­
wyższenie dochodów skarbowych okazuje się 
absolutnie nieuchronnem. Gdy przejdziecie 
całą historyę reformy podatków bezpośred­
nich za najrozmaitszych rządów aż do te­
raźniejszego, wtedy to jedno łaskawie przy­
znacie, że niezmiernie wiele czasu upływa, 
zanim się dojdzie końca. Ostatnia reforma, 
którą wniosłem na sesyi ostatniej, niestety 
nie dostała się pod obrady ani całej wys. 
Izby, ani nawet kom isyi, skutkiem czego 
nie wiem wcale, jakie są zapatrywania wys. 
Izby co do reformy poborów sta ły ch ; ale 
dodałem : „ Jeżeli mi się powiedzie, rozumie 
się przy pomocy wys. Izby, przez znajdu­
jące się w ręku wys. Izby projekta ustaw
0 podatkach bezpośrednich osiągnąć szybkie
1 obfite przysporzenie skarbowi dochodów, 
wtedy mojem zdaniem nastanie chwila, że 
będzie można przystąpić do reformy podat­
ków bezpośrednich z uwzględnieniem tych 
słusznych życzeń, które już odzywają się 
przez usta poważnych mężów", Tylko o je ­
dno muszę przy każdej reformie podatko- 
wej poprosić, która nie na repartycyi mię­
dzy kraje^ poszczególne polega, aby nie po­
równywać kraju z krajem pod względem 
ciężaru podatkowego, lecz wziąć do porów­
nania takiego osoby opodatkowane. Jeden 
z panów mówców atoli czynił porównania 
między niektóremi krajami,,§ co do ich siły 
podatkowej. Rozumie się, że natychmiast 
odpowiedzieć mu nie mogłem. Jeszcze w 
nocy kazałem czynić pod tym względem do­
chodzenia w aktach. Pan poseł z Karyntyi 
przytoczył, że od r. 1869 do 1888 podatki 
bezpośrednie z Czech podniosły się o 161/, 
pret;, z Karyntyi o 24V» pret., z Styryi o 
45'/s pret., z Tyrolu o 662/a pret. Konkluzya 
z tego zawarta jest w mowie pana posła. 
Ale otóż liczby te trzeba bądź co bądź nie­
co szczegółowiej zbadać i poszukać przy­
czyn wypadającego z nich stosunku.

Co się tyczy nasamprzód Czech i Ka­
ryntyi, podatek gruntowy roku 1888 w po­
równaniu z rokiem 1869 okazuje się mniej­
szym, gdy tymczasem podatek budynkowy 
podniósł się w Czechach o 60 7 pret., w Ka­
ryntyi o 47*2 pret.; podatek zarobkowy w 
Czechach o 39*4 pret., w Karyntyi o 21 
pret. Podatek dochodowy w Czechach — 
i to pewnie była owa liczba, która dała 
panu posłowi powód do kryty,r> — podniósł 
się o 117, w Karyntyi o 127 pret. Cc 
do wzrostu podatku budynkowego w Karyn-
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tyi, przyczyny wedle naszych notat w urzę­
dzie szukać trzeba przedewszystkiem w tern, 
że w latach ostatnich wskutek coraz więcej 
wzmagającej się frekwencyi w miejscowoś­
ciach obieranych na pobyt letni przybyła 
znaczna ilość nowych domów m ieszkalnych,! 
nawet takich, które opłacają podatek czyn­
szowy, — objaw w każdym razie dla kraju 
bardzo pomyślny, i życzę z całego serca, aby 
miejscowości pobytu letniego nadal także 
prosperowały Ale o nowem obarczeniu po- 
datkowem mowy tu być nie m oże; przybyło 
tylko nowych przedmiotów do opodatkowa­
nia. Co się tyczy zaś uderzającej co prawda 
liczby, odnoszącej się do podatku dochodo­
wego, trzeba zważyć, źe kolej Południowa w 
najnowszym czasie pociągnięta jest do po­
datku. To nie stanowi jednak podwyższenia 
ciężaru podatkowego dla kraju, owszem daje 
t° krajowi tylko szerszą podstawę do nak ła­
dania dodatków. (Burdsio słuszn ie! z prawi­
cy.) A więc i tego nie można uważać za 
sPecyalne obarczenie kraju. Proszę przyjąć 

sprostowania, o ile mi krótki czas pozwo­
l i  rozpatrzeć się w tej sprawie, przyjąć w 
dobrej wierze; nie zawsze mogę każdą liczbę 
°dpowiednio zbadać.

Aby zakończyć już te wywody o dzia­
łalności i duchu m inisterstwa skarbu — w 
wczorajszej krytyce i osądzeniu mojego wy­
działu rządowego usłyszałem także zarzut 
o braku życzliwości, o pewnym fiskalizmie 
biurokratycznym — zarzut — niech pan po­
seł nie weźmie mi tego za złe, boć to dowo­
dzi czegoś na jego rzecz, a przeciw mnie 
który z przeciwległej geograficznie strony 
państwa także przed kilkoma dniami dosło­
wnie wyczytałem, a który kończy się temi wy­
razami : „nie dorównywa węgierskiemu mi­
nisterstwu !“ Sądzę, że nikt nie będzie ode- 
mnie wymagał, abym zapuszczał się w po 
równanie z szanownymi kolegami moimi w 
krajach korony w ęgierskiej; a jeśli owi pa­
nowie są tego zdania, że panowie koledzy 
w Węgrzech posiadają więcej zdolności i ge­
niuszu, to ja  — zgodzę się na to. Boć Pan 
Bóg nie równo obdzielił ludzi zdolnościami. To 
więc nie odemnie zawisło. Gdy atoli przej 
rzę preliminarze i rachunki naszego państwa 
zdaje mi się, że porównania bynajmniej lękać 
się nie potrzebujemy

W obecnej rozprawie budżetowej, jak 
1° już powiedziałem na wstępie moich wy­
wodów, poruszono wiele rzeczy z tak zwa­
nej dziedziny politycznej. Trudno je s t wra­
cać się do tego wszytkiego, co powiedzia 
n° częścią po stronie szan. opozycyi na 
WiCy( częścią po stronie szan. opozycyi 
prawicy. (Wesołość.)

Niektóre uwagi nie będa jednak może 
całkiem zbyteczne. Jeden z szan. posłów 
lewicy życzy sobie gabinetu urzędniczego 
Isiechze przyjmie on odemnie osobiście za 
pewnienie, ze ja, gdyby to odemnie zależa 
ło, popierałbym to z całą radościa. Ale nie 
wiem, czy cała wys. Izba zgodzi się na to 
Wychodzę z zapatrywania mianowicie te«'o 
że n asi, dzięki Bogu, bardzo wysoko wy 
kształceni urzędnicy państwowi, gdy raz 
Zasiędą, mają także swe polityczne zapatry­
wania "i potrafią je  zastąpić może lepiej ode­
mnie. Jeżeli myśl ta, rzuconą została jednak 
w tem znaczeniu, w jakiem przyjętą już raz 
była do jednej konstytucyi, do ko md 

która już nie istnieje, to mysi ta

takich , jak rządy Najmiłościwszego M onar­
chy, inaczej być nie może, mogą być P a­
nowie całkiem przekonani.

Z obu stron wys. Izby podniesiono za­
żalenie przeciw całej polityce gabinetu. Z 
jednej strony wzięto na cel ministerstwo 
spraw zagranicznych, przymierze z Niem­
cami, czyli dla łatwiejszego zrozum ienia- 
ministerstwo wojny, celem zaatakowania 
polityki Rządu, ponieważ ona uciska Niem­
ców. Z drugiej strony szan. opozycyi sie­
dzącej na ławach prawicy,( Wesołość) W y ­
toczono również politykę zagraniczna p 
M inistra wojny i inne czynniki przeciw’ po- 
ityce gabinetu hr. Taaffego, ale uczyniono 

to z tej właśnie przyczyny, że najczcigod­
niejszy nasz p. prezydent Ministrów nie 
uciska Niemców, lecz — tego samego w y­
rażenia użyć nie mogę z*szacunku dla Niem­
ców—-lecz dlatego, źe on panów w Czechach 
germanizuje w sposób chytry, bardzo spry­
tny, tak, że tego Czesi nie spostrzegam 
wcale. ( Wesołość na prawicy). W ierzcie mi 
panowie, że jestem  w obec tego w kłopocie 
co mam na to odpowiedzieć? Może mi któ­
ry z panów pomoże, ate mnie się zdaje, że 
w arytmetyce jest jedno prawidło, według 
którego dwie równe wielkości, jedna doda 
tnia, a druga ujemna, znosić się musza.

Jakkolwiek p ragnę pom inąć zarzuty  
stron przeciwnych, pom iędzy sobą" sprzeczne.

przejść do poważniejszych, a — wyznać to 
muszę z wdzięcznością — wyrażonych w 
sposób najprzyzwoitszy i najspokojniejszy 
które ostatni pan mówca w dyskusyi wczo­
rajszej zrobił, to muszę jednak, có się ty­
czy owych udręczeń, o ile one oparte sa na 
ścisłych zażaleniach przeciw ustawom, roz­
porządzeniom i t. p., pozostawić oczywiście 
..‘dparcie ich odnośnym ministrom, eo też 
oni lepie] i gruntowniej niż ja  uczynią. Do 
jednego z twierdzeń, które wprawdzie" nie 
tutaj, ale w dziennikach zostało podniesione 
muszę wszakże powrócić, ponieważ jes t ono 
wyp*cz«niem i przekręceniem fa k tu , a w 

formie zostało rozpowszechnione. Na
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cyi,

do konstytu- 
z me - v um­

iałaby być przedmiotem wniosku inieyaty- 
wnego; rozum iem  tu konstytucję, jaką ce­
sarz francuski dał, jeżeli się nie mylę, w r. 
1852 i w której ministrom jest wyraźnie za- 
kazanem, ukazywać się w parlamencie i bro­
nić swoich przedłożeń. W edług konstytucyi 
francuskiej, zastępowali ministrów radcy sta­
nu i to byli właśnie tacy ministrowie urzęd- 
ńicy. Ja  osobiście będę glosował za takim 
wnioskiem z radością, ( Wesołość) proszę tyl­
ko postawić wniosek inieyatywny; ' - -
wagi na tok rozwoju naszej 
na rozmaite zapatrywania pojedyńczych stron­
nictw wys. Izby, o ile je  znain , nie sądzę, 
aby wys. Izba przyjęła  ̂przychylnie gabinet

l -»  —• A J  l ' n  ™

ale z u-
konstytucyi

urzędniczy,
Eś ~ m *ł J tf i v „ __

a więc gabinet, który według 
u nas pojmowania, nie miałbyPanującegoładnego zapatrywania politycznego i zała­

twiał tylko bieżące sprawy.
ten sam pan poseł — a jeżeli to 

-Arrr 0 przeba-
iedział :

Gdy _  . _
nie jes t ten sam, proszę z góry 
Czenie, ale słowo się rzekło powie- 
»My jesteśm y za polityką zachodnio-euro­
pejską , a każda polityka słowiańska jesi 
Wschodnio - europejska11 , to myślałem nac 
tem, co te słowa znaczą, i wynalazłem tyl­
ko jedną m y śl, myśl głęboką — nie chci 
temu zaprzeczać. Jest wielka przepaść; prze 
paść, którą w ogóle dopiero w ciągu wie 
ków będzie można pokryć pomostem, poiuię 
dzy właściwą, chrześciańsko - zachodnią cy­
wilizacyą Europy (brawo, brawo, na prawi­
cy) a cywilizacyą wschodnio - europejską i 
oryentalną. Skoro jednak p. poseł mówi, że 
wszystko, co jest słowiańskie , je s t za inną 
niż zachodnio-europejską cywilizacyą, to 
wie bardzo dobrze, że ja  nie jestem  Niem 
cem, ale sądzę, że moi ściślejsi ziomkowie 
poświadczą m i, iż nikt pomiędzy nami nie 
jes t za in n ą ,Jak  zachodnio-europejską cy­
wilizacyą i polityką. (Brawo, brawo, n a p r a ­

li  że, moi panowie, wobec rządów
dn! 21 kwietnia

uiicy).

1)01
iednem z’ posiedzeń tej wys. Izby zarzucono 
Rządowi jak zwykle : „Nie zrobiliście mc, 
nie dokazaliście niczego, ani w zakresie fi­
nansów państwowych, ani też na polu sto­
sunków ekonomicznnych . Otoz między in- 
nemi odpowiedziałem: Jezehsmy już rze­
czywiście niczego nie dokazali tośmy prze 
cie w ciągu sześciu lat dowiedli, żeśmy -  
mówiłem wtedy do szan opozycyi zwroco 
ny — bez „panów" rządzili. Z tego zro 
biono słowo: „Przeciw Niemcom bez Niem­
ców11. Na to ja  — a to właśnie stosuje się 
do poprzedniej wzmianki — powtórzyć mo­
gę to samo. Najpierw nie rządzimy bez 
Niemców, bo pomiędzy moimi szan. kole­
gami większość jest niemiecka, a panowie 
z większości, która nas popiera, nie zaprą się 
z pewnością swego pochodzenia niemieckie­
go, pomimo" ich może inaczej sformułowa­
nych zapatrywań o rozwoju życia Pu*f'’ 
cznego. (Brawo z prawicy). Tolerancya dla 
wszelkich zapatrywań niemieckiej nauki jest 
zbyt mało chwaloną zaletą. Ten kto jest 
liberalnym, nie może przecie powiedzieć do 
konserwatysty: Nie jesteś Niemcem, bo je ­
steś konserwatystą i na odwrót. Muszę je ­
dnak z naciskiem podnieść, iż Rząd me 
Bce nikogo uciskać i nie rządzi przeciw 

nikomu. Rządzi on, do czego jeszcze raz 
powracam, w duchu, w jakim mniema, iż 
tego państwo wymaga Jeżeli szan. panowie 
inaczej się zapatrują, to niem ożna im pra* 
wa tego odmawiać. Tego jednak spokojny 

nieuprzedzony krytyk nie będzie nam 
mógł odmówić, że Rząd oczywiście prowa­
dzić może państwo tylko według tych za­
sad, które w danym wypadku uważa za je­
dynie możliwe i pożyteczne. Nie chcę tem 
z pewnością nikomu ubliżać.

Jak szanowna opozyeya z poczucia o- 
fiarnosci i przywiązania dla państwa opo­
nuje rządowi, tak zarówno i Rząd trwa na 
swejem stanowisku z poczucia ofiarności dla 
państwa i z przywiązania do niego. Jest to 
eharakterystycznein znamieniem pubbernego 
życia wszystkich narodów, a tembardziej w 
państwie,^ w którem się znajduje więcej na­
rodowości. Gdy już wszakże wymieniliśmy 
słowo patryotyzm, to z jednym  tylko ro­
dzajem patryotyzmu nie mogę się zgodzić, 
który wczoraj może nie umyślnie, może 
tylko skutkiem lapsum linguae został tu 
sformułowany, nie mogę się zgodzić z o- 
świadczeniem pewnern, przeciw któremu z 
tego miejsca wystąpić w kilku słowach na­
leży. Jeżeli z rozmaitych stron szan >wnej 
opozycyi, to^względy na sytuacyę zagrani­
czną, to znowu względy na stosunki woj­
skowe przytaczane są ciągle jako argument 
przeciwko Rządowi, to możnaby przecie po­
wiedzieć wogóle: to, eo dla polityki zagra­
nicznej państwa jes t obecnie decydującem, 
trwa już przecie od lat dziewięciu, zagra­
niczne znaczenie Monarchii wzrasta i wzma­
cnia się, a w przymierzu, w którem jesteś- 

równej wartości, równouprawnionym 
w innikiem , jest nam dobrze Opozyeya 

innaby  zatem unikać powoływania się 
piw'obecnemu Rządowi na inną potęgę, 

naMnne rzekłbym, siły pomocnicze, a to
także z 'tej przyczyny, ponieważ ja  co do

mojej osoby -  sądzę zaś, że także każdy 
z moich kolegów —  tyle mamy poważania 
dla liczby, dla duchowych i m ateryalnych 
środków, któremi szanowna opozyeya rozpo­
rządza, gdy się obraca w kierunku odpo­
wiednim, iż przypuścić muszę, że cel swój 
osiągnąć może samodzielnie i nie potrzebuje 
sił pomocniczych, których w tym zakresie 
ściągnąć niepodobna.

Jeżeli jednak ze strony szanownej o- 
pozyeyi po prawej stronie przedstawiono 
patryotyzm, jakoby był w niebezpieczeństwie, 
jeżeli wypowiedziano tu wielkiemi słowami, 
które nie zawsze wielkie myśli w sobie u- 
krywają (wesołość po prawicy), iż ludy są 
zdania, że państwo jes t ich nieprzyjacielem" 
jeżeli potem Rząd oskarża się przed m ini­
strem  wojny i przed wyższem jeszcze o 
wiele forum, ponieważ w czasach niebez­
pieczeństwa patryotyzm nie wystarczy — 
to muszę przecież sobie pozwolić nazwać 
twierdzenia takie niesłusznemi. (Potwierdze­
nie z prawicy.)

Muszę sobie przecież pozwolić uwagi, 
że przy pewnej, zupełnie analogicznej spo­
sobności, mąż, który już przez lat dziesiąt­
ki uważany był za przewódeę narodu cze 
skiego, wyraził tu zdanie wręcz przeciwne, 
mianowicie, że Czesi tylko w Austryi znaj­
dują dobro swe i rozwój (oklaski z  prawicy) 

że" ich iuteresa są identyczne z interesa- 
państwa austryackiego (iywe oklaski 

prawicy).
Bądźmy szczerymi, panowie! Nie jest 

to wreszcie wcale tajemnicą. Dlaczego z in ­
teresami Austryi wiąże się tak silnie inte­
res cywilizacyjny i najwyższy duchowy każ­
dego z osobna ludu nie-niemieckiego , albo 
części pewnego narodu, jak polskiego? Po­
mijając stronę uczuciową, stronę wdzięczno­
ści i serca, opiera się to na przeświadcze­
niu, że na całym wielkim obszarze Europy 
nigdzie nie ma dla drooniejszych ludów 
możności zachowania swej duchowej indy­
widualności t a k , jak właśnie w Austryi 
(żyioc oklaski z prawicy). Jeszcze jedno 
niech mi będzie wolno podnieść pytanie 
w tym przedmiocie: język, religia i ziemia 
są to trzy główne filary każdej narodowo­
ści. Gdzież panowie chcecie szukać ochrony 
dla indywidualności języka i religii jeżeli 
nie w Austryi ? Na Zachodzie nie — o tem 
panowie wiecie (żywe oklaski z  prawicy). 
Chcecież się skierować ku Wschodowi ? Za­
pytajcież o to swoich sąsiadów! (P . M in i­
ster wskazuje na ław y Polaków. ■— Weso­
łość i oklaski z prawicy). Dowiecie się od 
nich pięknych rzeczy o sposobie, w jaki 
tam rozwijać się może indywidualność i 
narodowość. Tej A ustry i, tej ziem i, musi­
my pozostać wiernymi, stale w tem trw a­
jąc — wszyscy, bez różnicy politycznego 
kierunku (żywe oklaski z prawicy).

Na zakończenie jeszcze tylko słów kil­
ka. Powtarzam : ani nie jest zamiarem na­
szym, ani wiem cokolwiek o tem, aby kto z 
Rządu miał zamiar rządzić przeciw pewnej 
partyi, jako takiej i uciskać kogokolwiek. 
Uważamy państwo austryackie nie inaczej, 
lecz właśnie jak  je  nam życie przedstawia: 
jako połączenie rozmaitych narodowości i 
rozmaitych szczepów ludowych, a równe u- 
prawnienie jest zasadą podstawową, na któ­
rą może już dość często wskazywano z na­
ciskiem, ale którą przecie także należy fak­
tycznie respektować.

Prawda, że najpierwszy z panów mów­
ców mówił o „dobrem prawie przewodzenia11. 
Jest to zdanie tak ogólnikowe, że trudno 
uchwycić, co się właściwie pod tem rozumie. 
Ja, co do osoby mojej, znam dla tej Mo­
narchii, według je j historyi, jednego tylko 
Przywódcę i jednego Władcę. (Bardzo słu ­
sznie i z prawicy.) Co słuszna i czemu nikt 
nie przeczy, że w jednym  szczepie Monar­
chii nagromadzony jest ogromny kapitał in- 
teligencyi i zamożności. Przedstawiam to 
sobie tak, jakby tu chodziło o -rodzinę.

Jeżeli pomrą rodzice, a starszy brat, 
który w wykształceniu i zamożności zrobił 
już postępy, opiekuje się swoim młodszym 
bratem ku prawdziwemu dobru tegoż, w ta 
kim razie jest on do pewnego stopnia jego 
ojcowskim przewodnikiem. Ale brat ten 
młodszy rozwija się ciągle, staje się _ pełno  ̂
letnim  i powiada: Teraz chciałbym i ja  mieć 
w domu ojcowskim równe prawa. (Oklaski e 
prawicy.) Tu już trudna rad a ; tu już, sądzę, 
jest czystą sprawiedliwością, jeżeli, o ile na 
to iuteresa państwowe pozwalają, stara się 
czynić zadość słusznym żądaniom rozmaitych 
narodowości. (B raw o ! brawo! z  prawicy.)

Skrajnych kierunków, z którejkolwiek 
by pochodziły strony, ani my, ani żaden 
rzeczywiście austryacki Rząd uwzględnić nie 
może: na umiarkowaniu i wzajeumem po 
ważauiu polega egzysteneya tego państwa, 
możnaby słowa, któremi niegdyś Jan  Mul­
ler odzywał się do władców Europy, skie­
rować słuszne do pojedyńczych narodowości 
w Austryi: „Umiarkowanie je s t warunkiem 
dalszego rozwoju!“ O ile w granicach um iar­
kowania i wzajemnego poważania możliwem 
jest rządowi uczynić zadość życzeniom po- 

j jedynezych szczepów ludowych, nie zaniedba 
on tego z pewnością

I wnienie, że — ponieważ na drodze umiarko- 
1 wania ze strony większości wys. Izby, skła­
dającej się z przedstawicieli wszystkich lu ­
dów tego państwa, przy rozwiązywaniu tyle 
ważnych i doniosłych zadań państwowych, 
zawsześmy przecie poparcia doznawali i m a­
my nadzieję doznawać go i nadal — mamy 
też wszelkie powody nie zbaczać z przestrze­
ganej dotąd drogi, i że na niewzruszonej 
podstawie dotychczasowej naszej działal­
ności i w zaufaniu w poparcie owo, wprawdzie 
z wszelkim szacunkiem dla przeciwników, 
ale też z wszelką stanowczością i konsekwen- 
cyą nadal na tej drodze postępować będzie­
my. (Żywe oklaski z praicicy. Mówca odbiera 
gratulacye).

Rada Państwa

(C G X II posiedzenie Izby poselskiej.)
*f* W ie d e ń , 18 kwietnia. (Kores- 

pondeneya Gazety Lwowskiej.
Prezes S m o l k a  zagaja posiedzenie o 

godz. 10 min. 2o. Izba nielicznie zgroma­
dzona. Na ławie rządowej wszyscy członko­
wie gabinetu, z wyjątkiem p. M inistra obro­
ny krajowej.

Na porządku dziennym dalszy ciąg o- 
gólnych rozpraw budżetowych.

Pos. O z a r k i  e w i c z utyskuje na po­
łożenie narodowości ruskiej i twierdzi, że 
wszystkie jej prawa życzenia i potrzeby są 
zapoznawane. Rusini i tak już są bardzo 
skromni w swoich żądaniach, ale właśnie 
dla tego prawa ich nie są uwzględniane. 
Coraz donośniej odzywają się głosy, że dzi­
siejszy stan rzeczy dłużej już trwać nie 
może. Posłowie ruscy nie mogą już postę­
pować sobie inaczej, jak wedle woli l udu;  
dla tego będą usiłowali zająć takie stano­
wisko, któreby odpowiadało życzeniom i wa­
runkom narodowości ruskiej. Mówca błaga 
Rząd, aby postępował wedle zasady spra­
wiedliwości i Rusinom także dał przystęp do 
poręczonego mową od tronu i konstytucyą 
równouprawnienia.

Pos. P i  c h i  e r  oświadcza, iż w wielu 
względach zgadza się z tem co mówił wczo­
raj dep.jjdr. Gregr; wszakże jes t przeciw jednej 
części jego wywodów. Dr. Gregr w mowie 
swej uwzględniał wyłącznie narodowość 
czeską. Mówca zaś na historycznej podsta­
wie konstatuje znaczenie Niemców w rozwo­
ju Czech i wskazuje, iż wszelkie ślady sta­
rożytnej kultury w tym kraju mają pier­
wiastek niemiecki. Pomimo tego narodowość 
czeska przyswaja sobie cały ten kraj ko­
ronny, chociaż pozornie mówi o pojednaniu. 
Prawo państwowe czeskie oznacza nie co 
innego, tylko wydanie niemiecko-czeskiego 
ludu na łup jego przeciwników, którzyby 
mu zgotowali upadek. Wszystkie narodowo­
ści w Austryi mają możność pielęgnowania 
swej narodowości, tylko Niemcy natrafiają 
w tym względzie na przeszkody. Myśl pań 
stwowa ginie wśród narodowościowych od­
rębnych aspiracyj a następstwem tego po­
dział państwa na części.

Tu zabiera głos JE . pan M inister 
skarbu dr. Dunajewski, którego mowę po­
dajemy powyżej w całości w przekładzie.

Pos. W a s z a t y  nawiązując do ogło­
szonego traktatu przymierza z Rzeszą nie­
miecką, poddaje kierownictwo polityki za­
granicznej krytyce jako niezgodne z in te­
resami Austryi w przeszłości i teraźniejszo­
ści. Przymierze z Niemcami jest dla Austryi 
nietylko bez wartości, bo Rossya nigdy 
Austryi nie zaczepi, a Niemcy mają tę ko­
rzyść, że Austrya zasłania im tyły w razie 
wojny z Francyą, lecz jest także niedogodne, 
bo nakazuje Austryi wciąż płacić i zbroić 
się. Co więcej, je s t niebezpieczne to przy­
mierze z wrogami, których iuteresa są wręcz 
sprzeczne z interesami A ustry i; i lękać się 
trzeba, żeby przymierze to nie wydało owo­
ców podobnych do roku 1866. Drogę do za­
bezpieczenia swych interesów na przyszłość 
ma Austrya wskazaną w zbliżeniu się do 
Rossyi. W stosunku Austryi do Rossyi za­
chodzi jedna tylko kwestya sporna — kwe- 
stya bałkańska. Rossya zdaniem mówcy o- 
kupiła wpływ swój na półwyspie Bałkańskim 
wielkiemi ofiaram i; o zburzeniu go ani po­
myśleć nie można. Austrya powinna pogo­
dzić się z Rossya co do kwestyi bałkań­
skiej. W następstwie tego ustałby też mili- 
taryzm, który prowadzi do klęsk ekonomicz­
nych i finansowych. Dla tego mówca powta­
rza, że kierownictwo polityki zagranicznej 
nie jest w duchu prawdziwej potęgi M o­
narchii. Przesadny m ilitaryzm n ie ^ je s t w 
interesie narodu czeskiego. Dlatego też mów­
ca głosować będzie przeciw budżetowi.

Tu na wniosek pos. R u c z k i zamknięto 
dyskusyę.

Posłowie zapisani jeszcze do głosu z a  
budżetem wybierają mówcą generalnym po­
sła Szukljego, p r z e c i w  budżetowi posła 
Plenera.

Zabiera głos pos. P l e n e r ,  którego 
Proszę przyjąć zape- ! mowę streścimy w sprawozdaniu z posie-

..Gisete Lwowska* s



dzenia następnego. — Po mowie jego przer­
wano rozprawy.

Pos. H a u s n e r  imieniem Koła pol­
skiego wnosi, interpelacyę do Prezesa gabi­
netu w sprawie zakazywania i rozwiązywa­
nia zgromadzeń w Galicyi, na których po­
rządku dziennym stała sprawa nowego po­
datku od spirytusu.

Koniec posiedzenia o godz. 4. — Na­
stępne jutro.

Cesarz Fryderyk.

K o ł o  p o l s k i e .

Od sekretaryatu Koła poselskiego pol­
skiego w Wiedniu otrzymujemy następujący 
kom unikat:

Na posiedzeniu posłów polskich 15-go 
kwietnia wieczór przewodniczący Grocholski 
poddał pod rozprawy 3-ci wniosek komisyi 
Koła, co do zmian w projektowanych usta­
wach opodatkowania w ódki, który to wnio­
sek b rzm i: „Kontyngent dla gorzelń rolni­
czych rozszerza się przez wydzielenie z kon­
tyngentu całego 40-proc. praccipuum  na 
korzyść gorzelń rolniczych i podzielenie 
reszty według klucza 32-prct. dla gorzelń 
fabrycznych, a 68-proct. dla gorzelń rolni­
czych. Należy się także starać o korrekturę 
rozdziału kontyngentu pomiędzy obydwie 
połowy monarchii, który został obliczony 
ze szkodą tej połowy m onarchii1'.

Wśród rozpraw, w których zabierali 
głos p p .: Szczepanowski, Grocholski, Ro- 
senstock, Struszkiewicz, Jaworski , Rutow- 
ski, Chrzanowski, Lewakowski Karol, Cha­
miec, — Szczepanowski postaw ił, jako po­
prawkę do drugiej części powyższego wnio­
sku kom isyi, wniosek następujący: „Koło 
uchwala wezwać Rząd do ponownego obli­
czenia rozdziału kontyngentu między W ę­
grami a Przedlitawią, na podstawie cyfr 
rzeczywistej produkcyi i z uwzględnieniem 
ilości faktycznych, użytych do zaprawy 
wina".

Po zamknięciu rozpraw, wniosek p. 
Szczepanowskiego odrzucono, a przyjęto bez 
zmiany powyższy wniosek komisyi Kola. 
Poczem na wniosek p. S tarzyńskiego, po­
party przez pp. Chrzanowskiego i Jaw or­
skiego, uchwaliło Koło zwrócić do komisyi 
dalsze jej wnioski, aby się zastanowiła, czy 
nie zaproponuje ich zmiany z powodu przy­
jęcia przez Koło takiej stopy podatkowej, 
jaka przez Rząd zaproponowaną była.

Komisya przedłożyła swoje zmienione 
dalsze wnioski na następnem posiedzeniu 
Kola 16 kwietnia wieczór, podwyższając żą­
dane w nich zmiany ustawy z powodu przy­
jęcia przez Koło zaprojektowanej przez rząd 
stopy podatkowej, wyższej niż ta, którą po­
czątkowo komisya proponowała. Mianowicie, 
jako czwartą zmianę ustawy komisya wnio 
sła, aby pojęcie gorzelń rolniczych rozsze­
rzyć do tych gorzelni, które wyrabiają do 8 
hektolitrów alkoholu dziennie.

Po rozprawach, w których zabierali 
głos pp.: Grocholski, Ahrahamowicz, S trusz­
kiewicz, Rutowski, Romaszkan, Skarszewski, 
Czaykowski Władysław, przyjęto ten wnio­
sek komisyi.

Co do wymiaru bonifikacyi dla gorzelń 
rolniczych, komisya wniosła, aby z podatku 
od wyprodukowanego spirytusu opuszczano 
gorzelniom rolniczym, wyrabiającym dzien­
nie do 3 hektolitrów alkoholu, 22 prc. po­
datku, to jes t 7 zł. 70 ct. od hektolitra; g o - ! 
rzelniom rolniczym, wyrabiającym od 3 d o 1 
5 hektolitrów dziennie, opuszczano 17 prc. 
podatku, to je s t 5 zł. 95 ct od hektolitra; 
zaś wyrabiającym dziennie od 5 do 8 hekto­
litrów, opuszczano 12 prc. podatku, to jest
4 zł. 20 ct. od hektolitra.

Natomiast p. Grocholski wniósł, aby 
pierwszej kategoryi gorzelniom opuszczano 
podatku 20 prc., t. j. 7 złr. od hektolitra ; 
gorzelniom drugiej kategoryi 15 prc., t. j.
5 złr. 25 c e n t.; trzeciej kategoryi zaś 10 
Prc;i t. j. 3. złr. 50 centów od hektolitra. 
^ aś p. Romaszkan żądał, aby pierwsza ka­
le go ry a gorzelni miała opust podatku 25 
prc., druga 20 prc., trzecia 15 prc.

(Dodać winniśmy uwagę, iż Rząd pro- \ 
ponowni dla pierwszej kategoryi gorzelń, 
wyrabiających tylko do 2 hektolitrów d zień -!

Dzienniki berlińskie z dnia przedwczo­
rajszego, stwierdzając niejakie polepszenie w 
ogólnym stanie zdrowia cesarza Wilhelma 
nie mogą ukryć głębokiego zaniepokojenia 
o najbiiższą przyszłość i wyrażają obawę, 
czy sztuce lekarskiej powiedzie się na dłu­
go utrzymać tak drogie dla Niemców życie. 
Dnia 17 b. m. w ieczorem , odbyło się kon­
sylium lekarskie, w którern wzięli udział 
doktorowie : Mackenzie, H ow ell, Bergmann, 
Wegener, Krause i Bramann. Uchwalono je ­
dnogłośnie wyjąć kanulę i zastąpić ją  no­
wą, dłuższą znacznie i więcej zagiętą, niż 
dotychczasowa. Lekarze stwierdzili zapale 
nie oskrzeli i lekką tendencyę do zapalenia 
płuc, a główna ich działalność była przed­
wczoraj skierowaną ku temu, aby nie dopu­
ścić do rozwinięcia się choroby płucnej. 
Lekarze podziwiają nadzwyczajną siłę od­
porną organizmu i żelazną wytrwałość do­
stojnego pacyenta, czemu głównie zawdzię­
czać należy, iż powiodło się im dotychczas 
powstrzymać katastrofę.

Również d. 18 b. m. przedpołudniem 
zebrało się konsylium lekarskie, które zgo­
dziło się na to, że pomimo lekkiego pole­
pszenia sytuacya jes t ciągle, jeżeli już nie 
groźną, to bardzo poważną. Po naradzie 
przyjmował cesarz na całogodzinnem po­
słuchaniu ks. Bismarcka a następnie miał 
dłuższą konferencyę z następcą tronu. O go­
dzinie 1 popoł. ukazał się cesarz w oknie 
swej pracowni zgromadzonym przed zamkiem 
tłumom, które na widok monarchy wyda­
wały entuzyastyezne okrzyki. Po obiedzie, 
o godzinie 2-ej, cesarz położył się do łóżka, 
czuł się bowiem mocno znużonym a lekarze 
zauważali, że gorączka poczyna się nieco 
zwiększać. Rzeczywiście też nastąpiło wie­
czorem pogorszenie, które sprawiło w oto­
czeniu monarchy wielkie zaniepokojenie.

— „Skała". Dyrekeya tego stowarzysze­
nia zaprasza wszystkich członków z rodzinami 
na wykład p. Augusta Witkowskiego, profeso­
ra szkoły politechnicznej, który odbędzie się w 
niedzielę, dnia 22 b. m., o godzinie 5 po po­
łudniu. Ze względu, że do wykładu „O telefo­
nach i dzwunkach elektrycznych" (z demon- 
stracyami) potrzeba rozmaitych przyrządów, 
szanowny prelegent zaprosił słuchaczy na poli­
technikę, do wykładowej sali fizyki. Wchód 
głównem wejściem drzwi nr. 1. Członkowie 
stowarzyszenia zgromadzą się o godzinie w pół 
do § w 1'kalu „Skały", zkąd gremialnie uda­
dzą się na politechnikę. Następny odczyt mieć 
będzie w sali „Skały" p. Mieczysław Baranow­
ski, inspektor szkół miejskich, w dniu 29 b. m., 
zaś 6 maja p. Stanisław Szczepanowski, poseł 
do Rady państwa.

=  Zamach* sam obójczy . Pani B. B., 
żona tutejszego przemysłowca, chcąc się pozba­
wić życia, onegdaj po południu w chwili, gdy 
była sama w mieszkaniu, strzeliła do siebie 
sześć razy z rewolweru, zraniła się ciężko w o- 
kolicy serca, oraz w lewą dłoń. Przyczyna roz­
paczliwego tego czynu 21-letniej osoby niewia­
doma.

— Potworny napad rozbójniczy
miał miejsce na przedmieściu roszowskiem w 
Czerniowcach. W nocy z 12 na 13 b. m. dwaj 
niewyśledzeni dotychczas sprawcy wytłukli szy­
by w domu mieszczanina Stefaniuka, a gdy ten, 
zbudzony ze snu, wybiegł z pomieszkania, chwy­
cili go pomiędzy siebie, poczęli dusić, i wresz­
cie, przywiązawszy na pół nieżywego do belki 
w izbie, żądali, aby im wskazał miejsce, gdzie 2aP>
ukrył pieniądze, a mianowicie 100 zł., które W;S 'i

=» W ypadek  śmiei"ci. Od trzech dni 
przebywał w szynkowni za Janowską rogatką 
zarobnik Fedko Kowal, pochodzący z Stawczan. 
Gdy zanieinógłja słabość jegojciągle się wzmagała, 
przybył tam wczoraj wieczór na wezwanie miej­
scowego szynkarza, funkcyonaryusz miejskiego 
komisaryatu drugiej dzielnicy, aby chorego od­
wieźć do szpitala; chory jednak, gdy go na do­
rożkę wsadzono, nagle ducha wyzionął. Po o- 
patrzeniu zwłok przez lekarza miejskiego, od­
stawiono takowe do kostnicy głównego szpitala.

dniem przedtem otrzymał za sprzedanego wołu. 
Stefaniuk nie był w możności mówić, gdyż 
stracił przytomność. Złoczyńcy obili go tedy ki- Naji 
jami, połamali mu żebra i pozostawili, sami ubie 
zaś udali się na strych domostwa, gdzie prze- ppSi 
rażone bójką, ukryły się żona i córka Stefa- jako 
niuka. Tu, grożąc śmiercią, żądali od wylę- z U£ 
kłycb kobiet wydania pieniędzy. Stefaniukowa Wło 
zeszła tedy na dół do izby, aby wskazać miej- akie 
sce, gdzie leżały owe 100 zł. Towarzyszył jej majj 
jeden z rabusiów, drugi zaś pozostał na stry- 

I cbu z córką Stefaniuka i rzucił się na bez­
bronną dziewczynę z zamiarem wykonania na s 2 e 
niej potwornego gwałtu. Siła fizyczna dziew- 
czyny, rozpaczliwy jej krzyk i brak czasu prze- C1̂  ' 
szkodziły dopełnieniu zbrodni rozbestwionemu Leĵ e- 
rabusiowi. Zbiegł też za swym towarzyszem na a

Natychmiast wysłano powóz po dr. 
Leydena, który przybył w pół godziny i za­
lecił cesarzowi jak największy spokój. Nie 
stwierdził on wprawdzie zapalenia płuc, o- 
świadczył jednak, iż ewentualności takiej 
należy się obawiać. Dostojny pacyent nie 
traci otuchy i znosi ku podziwowi lekarzy f 
z największą cierpliwością swe cierpienia, j 
Chociaż cesarz od dawna już wydał odpo­
wiednie rozporządzenie na wypadek swej 
śmierci, nie posiada, jak twierdzą, świado 
mości groźnego swego stanu i kilkakrotnie 
wypowiedział nadzieję, iż Opatrzność po ­
zwoli mu jeszcze kilka lat życia

—- S ta n  p o w ie trz a . Barometr opada.
Prognoza na dobę następującą od godziny 

12 w południe, dnia 20 b. m., według spostrze­
żeń staeyi Szkoły politechnicznej: Wiatr o zmien­
nym kierunku od wschodu-południowego (SE) 
do zachodu (W), średnia temperatura około 
11°C., stan nieba prawdopodobnie zmienny, po­
wietrze więcej niż miernie wilgotne i niespokoj­
ne, opadu nie będzie.

Średnia temperatura ubiegłej doby była 
—9"1 “O., najwyższa by "a wczoraj po południn 
4-13-8°0 , najniższa temperatura była w nocy i 
wynosiła -j-4'0°C.

Stan barometru był dziś o godzinie 9 ra­
no zredukowany na poziom morza 760 mm.

dół, poczem splądrowali obaj pomieszkanie, za- J 1
brali znalezione pieniądze i opuszczając miejsce ' ea( 
zbrodni, podpalili domostwo. Powstały pożar ^rze( 
ugasili rozbudzeni sąsiedzi. Siady kroków zbro- J*' 
dniarzy doprowadziły do przedmieścia Kio- ^ a^
kuczki; dalej nie można było nic dotycbczcs 
odszukać.

W agi
bnoś
6000

— T ra g ic z n y  los. W tych dniach ro- śpółł 
dżina Z. w Warszawie otrzymała smutną wia- _ a 
domośó o śmierci Józefa Żółtyńskiego, 27-let- WI10S 
niego młodzieńca, który wyjechał za Ocean dla 
windykacji spadku po Ksawerym Żółtyńskim, L
 __  ,.ł____  _ ICOC „  n i . :____ o------- :__________"zmarłym w r. 1888 w Chicago. Synowiec nie-

ra
ei

jconj

Lwów , 19 Jctoietnia.

opust 3 złr. od hektolitra ; dla drugiej
a egoryi 2 złr., a dia trzeciej kategoryi 1 
r., lecz do tej ostatniej kategoryi gorzelń 

- zy ^Iko wyrabiające do 7 hektolitrów
alkoholu czystego dziennie). P. Lewicki po- 
ur Wą P°Prawkę do wniosku komisyi, aby 
które wgv \ - tegoryi 8orz0lń policzyć te, 
holu d z fe n n i?  °d 8 do 6 hektolitrów alko-

głos P o Jz°Zprawach 1 w którJ ch glOb , oprocz nowv£s7.vr»h 1 zabierali

ń i Ł  . Caa/k o w iT ll’
z ™ “ ki k»mlssr

i? u c z c z e n iu  dwudziestoletniej
ro c z n ic y  istnienia Towarzystwa prawniczego, 
odbędzie się w sobotę, dnia 21 b. m., o go­
dzinie 6 wieczór,w lokalu Towarzystwa (ulica 
Karola Ludwika 1. 3) odczyt dr. Dziędzielewi- 
cza : „O projektowanem ustnem postępowaniu 
sumarycznem"; zaś o godzinie 8 wieczór w sali
kasyna Miejskiego zebranie towarzyskie, na któ­
re wydział ma zaszczyt zaprosić wszystkich pp. 
członków.

•— R e p e r to a ?  teatralny. Dziś po raz
pierwszy „Hernandez", komedya w 3 aktach 
Augiera i Labiche’a. Jutro „Życie paryskie" z 
p. Zimajer. W niedzielę po południu o w pół 
do 4-tej „Z przyjemnością", komedya Mozera, 
wieczór „Maskota", operetka z p. Zimajer. 
W poniedziałek przedstawienie składane: 1)
„Reprezentant domu Muller i spółka", komedya 
kr. Koziebrodzkiego, po raz pierwszy na sce­
nie. 2. „Nieszczęśliwi", komedya z niemieckie­
go, po raz pierwszy na scenie, i 3) „Joasia 
płacze a Jaś się śmieje", operetka z panią Zi­
majer. We wtorek „Hulaj d u sz a " , po raz ósmy.

— Towarzystwo historyczne we
L w ow ie odbędzie swe XIV zebranie miesięczne 
w sobotę, dnia 21 b. m., o godzinie 7 wieczo­
rem w sali XV uniwersytetu z następującym po­
rządkiem dziennym: 1. P. Ferdynand B ostel: 
Projekt statutu radomskiego z roku i 505. 
2. Luźne komunikacje naukowe. 3. Pogadanka 
w sprawach Towarzystwa.

— Z w y c z a jn e  naukow e, p o s ie d z e n ie  
sekcyi lwowskiej towarzystwa lekarzy galic. od­
będzie się w sobotę, dnia 21 b. m , w sali ma­
gistratu na II piętrze. Początek o godzinie 6 
wieczorem. Porządek dzienny: 1) Przedstawie­
nie chorych. 2) Dr. W ebr: O wartości dotych­
czasowych badań bakteryologieznych nowotwo­
rów rakowych. 3. Dr. Strojnowski: O leczeniu 
wypadnięcia macicy metodą Thure-Brandta.

—  O d c z y t p. M. Wszelaezyńskiegoj! o 
torfie, z powodów od prelegenta niezależnych, 
odbędzie się dnia 22 b. m. nie w południe, 
lecz o 4-tej z południa.

—  W ieczó r h u a io r y s ty c z n y  odbędzie 
się w sobotę, dnia 21 b. m., w Kole literaeko- 
artystycznem. Program improwizowany. Wstęp 
dla członków „Koła". Początek o godzinie 8.

— R u ch  te leg ra ficzn y . Na liniach ga­
licyjskich, w przeciągu miesiąca marca 1888 
roku, nadano depesz, a mianowicie: rządowych 
bezpłatnych 34, w służbie telegrafii 1493, zapła­
conych rządowych i prywatnych 55.478. Nade-y 
szło depesz, mianowicie : rządowych bezpłatnych 
34, w służbie telegrafu i kursa giełdy wiedeń­
skiej 7.001, zapłaconych rządowych i prywa­
tnych 57.419. Przetelegrafowano 160.077 de­
pesz. Przeszło zatem przez linie galicyjskie de­
pesz 281.534. Za nadane depesze wpłynęło do 
kas 32.323 zł.

£ 0 I 
kdpo’ 
kiom

—■ D la d o tk n ię ty c h  pow odzią w 
kraju złożono dalej:

w starostwie wadowickiem: gmina Zator 
12 zł. 75 ct., Rada gminy Zatora 10 zł., Rada 
gminy Wadowic 25 zł., parafianie w Nidku 11 
zł., w A ndrychow ie 31 zł., w Zembrzycach 10 
zł., obszar dworski Izdebnik 12 zł., parafianie 
w Pobiedrze 7 zł., w Oboczni 16 zł., w Wo­
źnikach 5 zł. 50 ct., w Mncharzu 20 zł., ks. 
kan. Górnikiewicz 5 zł., ks, B. Klima z para­
fianami 10 zł., parafianie w Izdebniku 22 zł., 
w Inwałdzie 11 ał., w Gierałtowicach 7 zł. 50 
ct., w Palczowie 11 zł., obszar dworski wFry- 
derzkowieach 13 zł., parafianie w Stryszowie 50 
zł., w Przytkowicach 8 zł., w Lanckoronie 6 
zł. 72 et., w  Barwałdzie 17 zł., J. Pawełko 
10 z ł . ;

boszczyka, prawnik z zawodu, ukończył bo- 
wiem uniwersytet ze stopniem kandydata, wy- „„g. 
jechał do Ameryki, zaopatrzony w plenipoten- kwoj 
cye od całej rodziny. Domniemany spadek wy­
nosił około 200.000 dolarów, a więc warto 
było podjąć starania. Tymczasem p. Z., jadąc lię^z 
koleją do Chicago, na jednej z pośrednich sta- kows 
cyj przechadzał się po drugim plancie właśnie, tv* °*' 
gdy nadjeżdżał pociąg. W Ameryce na kolejach ^yta 
nie zachowują żadnych ostrożności, u nas przy- J)e i 
jętych, uważając, iż każdy powinien być prze- (ział 
zornym i sam pilnie baczyć na niebezpieczeń- (tra ł 
stwo. Ponieważ p. Żółtyńaki o tern zapomniał, 
dostał się pod pociąg, który przeszedł po nie­
szczęśliwym młodzieńcu.

— Sam obójstw o  a r ty s ty . W tych 
dniach odebrał sobie życie w Warszawie, Wi­
ktor Marszałowicz, artysta-malarz, któego prace 
pomieszczały przed pewnym czasem pisma illu- ^ki, * 
strowane. Był on wychowańcem krakowskiej (Ul>ejs 
Akademii sztuk pięknych, następnie przebywał ] 
przez pewien czas w Wiedniu, nigdzie mu się j 
jednak nie wiodło, w skutek czego ciężko bo- ńani' 
rykał się z biedą i nędzą, aż wreszcie rozpa- fów, 
ezliwym i pożałowaaia godnym krokiem położył 4nny 
koniec swojej niedoli. Od niedzieli już nie wi- ^a P< 
dywano nieszczęśliwego, jednak onegdaj wybito [0 W 
zamknięte drzwi do jego mieszkania i znale- ^kspr 
ziono go powieszonego. Liczył lat 30. 10•

Ho bP o /a r  m iasteczk a . W zeszłym ty-

-yi

godniu padło ofiarą płomieni miasteczko Ej- jy„e^
szyszki, w powiecie lidzkim, gub. wileńskiej. jjT
Ogień zniszczył oprócz luźnych zabudowań go- test

w starostwie wielickiem : pazafianie w Bie- 
rzanowie 20 zł., w Biskupicach 3 zł., w Gru- 
szowie 5 zł., w Gdawie 28 zł. 89 ct., ks. Jakób 
Zych 10 zł., zbór ewangelicki w Krakowie 10 
zł. 58 ct., parafianie w Dobczycach 25 zł., w 
Łazanach 6 zł. 50 ct., w Mogilanach 19 zł. 
50 ct., w Podgórzu 10 zł., w Wieliczce 45 zł. 
2 ct.,'W Świątnikach górnych 15 zł., w Zakli­
czynie 13 zł. 72 ct., w Podstolieach 25 zł. 
29 e t . ;

w starostwie zbarazkiem: datki mie­
szkańców powiatu 50 zł. 30 ct., oraz 75 zł. 
11 ct.;

w starostwie żółkiewskiem: g. k. parafia­
nie w Żółkwi 7 zł., gmina Dzibułki 3 zł. 31 
ct., Skwarzawawa nowa 2 zł. 50 ct., Zwertów 
6 zł., Wola żółtaniecka 2 zł. 4 ct., Mokrotyn 
6 zł. 2 ct., r. k. parafianie w Żółkwi 17 zł. i 
20 ct., W. Kizysztofowiez 5 zł., urzęenicy sta­
rostwa i urzędu podatkowego w Żółkwi 10 zł. 
40 c t . ;

w starostwie żydaczowskiem: datki mie­
szkańców powiatu 100 zł. ;

w starostwie żywieckiem : datki mieszkań­
ców powiatu 100 z ł . ; (C. d. n.)

— W y b ó r u z u p e łn ia ją c y  dwóch 
ezłonków Rady powiatowej w Kolbuszowej z gru­
py gmin miejskich rozpisany został na dzień 
24 maja b. r. Wybór ten odbędzie się w mie­
ście powiatowem, o godzinie i w lokalnościach, 
wskazanych w kartach legitymacyjnych, które 
doręczy wyborcom c. k. starostwo.

spodarczych, 72 domów mieszkalnych. W pło . 
mieniacb śmierć znalazły trzy osoby. test 1

— Stowarzyszenie bohaterów pan- hiowi 
tofla. Oryginalne stowarzyszenie istnieje we kie p 
Freiburgu, w Szwajearyi. Do korporacyi tej dzkol 
przyjmowani bywają tylko ci, o których opinia tzcze 
głosi, iż w pożyciu domowem są pod pantoflem. V ob 
W nocy 20 stycznia (święto męczennika Seba- &a<ia 
styana) na drzwiach mieszkania młodych mę- pp. ] 
żatek posądzonych o panowanie w domu, człon- lioszl 
kowie stowarzyszenia zawieszają potajemnie zie- berge 
lony bukiet z gałęzi jodłowych. Straż pilnująca .tein, 
na wszystkich ulicach z wielką uciechą patrza- tyarUJ 
ła, gdy o świcie tu i owdzie otwierały się z bywa 
cicha drzwi i mężateczka jaka, trapiona wy- swoje 
rzutami sumienia, spieszyła, aby zdjąć fatalny daniu 
zielony bukiet, lub z zadowoleniem wracała do 
mieszkania, jeżeli takowego nie znalazła.  ̂ .

— R lu b  d am sk i. Głośna niegdyś ga- jące 
lanterya kawaleryi francuskiej znikła widocznie legati 
z szeregu przymiotu Francuzów, skoro kobiety wycb 
należące do lepszych sfer społeczeństwa pary­
skiego postanowiły zawiązać klub, w którym 
mogłyby spędzać na grze w bilard, domino, , 
szachy i karty chwile osamotnienia w domu. r . 
Na początek panie te postanowiły, aby klub o- Łura ̂  
twartym był tylko we dnie, gdyż wieczorem za- 
mierzają wracać do ognisk domowych. Tak sa- W1® . 
mo też zamierzają zwracać baczną uwagę na !10 , 
to, aby przyjmować na członków klubu kobie- J-eCl 
ty, na których najmniejsza plamka ciężyć nie 
będzie.

Stu y 
Waj<B 
że sp

— N ie u s ta ją c a  w y staw a zjednoczone- tt}jca( 
go Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, przy rzecz 
placu św. Ducha 1. 10, otwartą jest codziennie ' :br eg'od godziny 11 rano do 7 po południu. Wstęp ■
od osoby kosztuje w niedzielę 15 et., w dni
powszednie 30 ct. Dla członków wstęp wolny. się tj
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, W iedeń o przysłanie wszystkich aktów, ty- 
| ezących się tamtejszego tramwaju parowego, 
i a nie ulega wątpliwości, że z tych aktów 
i pp. juryści dowiedzą się nierównie więcej, 
; co uczynić wypada w celu salwowania praw 

gminy, jak z pobieżnego przypatrzenia się 
powiada p. Zacbarje-

Zaprosił pp. radnych na wykład j>. Macieja j _  y  “r* -  „  » " 1W i - i -  t. «© . im,)!.,, i ważnego znaczenia, Była ona bardzo wa-
szelaczynskiego, o torfie,, J v » j VVLf><\  z wołaniem komisyi reambulaeyj-

K a  ^ x r l l r n  y t r t f l r t T i S  S U T Z 6 C i 0 W  a E L l f t  fctf j k o

Rada miasta Lwowa.

(Posiedzenie z dnia 19 kwietnia.
(L ) Przewodniczący dr. G r y z i e c k i | ruchow i/ Zresztą -  powiada 

>sił pp. radnych na 'w ykład  t>. Macieja | W!(?  -  sprawa ta  me ma już 
ilaczynski • » • . . i ważnego znaczenia. Była ona

sinfekcyjnym.

Wszystko za 100 kilo netto bez worka. 
C h m i e l  od 15’— do 55-— zł. nomi­

nalnie za 56 kilo, loco Lwów, bez odbiorcy.
Okowita gotowa za 10000 litrów pro. 

loco Lwów 24 50 do 25‘— zł.
Usposobienie niezmienione. Tylko w nasio­

nach więcej popytu.

puszczono do losowania 18. P. Piątkowski, j gza(; z uwagami i rem ons trący aro i, bo 
Jako najstarszy wiekiem radny, wyciągnął | na podśtawie co zawiera protokół ko- 
L “ rny. u stęp u jące  trzy nazw isaa: Józefy , misyj reanabuiacyjnej, zadecyduje M inister- 
W łodzim rskiej Maryi K onstancji Wiszmew- Bt * 0 a W33e]kie ione uwagi, teraz uczy- 
skiej i Em ilii Szarawarskie), Które otrzy- ? nione, sa spóźnione. Żałować ^ ięc  wypada, 
Ulają posagi po 150 zł. j że m agistrat przed d. 12 kwietnia nie po-

Sprawozdawca sekcyi V, dr. R a d z i -  [ czynił dokładnych studyów i nie przędło- 
S z e ws k i ,  przedłożył wnioski, tyczące Kie ! żył Radzie materyału gotowego z wnioska-- i i i  l  O.* J  m  m ^  w  ̂_ - - 0  -

mi, czego gmina przy zawieraniu układu z 
Towarzystwem kolejowem wystrzegać sięWyasygnowania subw encji za r. i 887, w kwo­

cie 5.000 zł., dyrekcji opery lwowskiej. Dy-I *»« tiisjsK tru i i>™m - ------_
jłekeya — zdaniem sprawozdawcy -— speł- i powinna, ażeby układ ten nie wypadł tak, jak  
kila wszystkie warunki, od jakich Reprezen- 11 P- układ z Towarzystwem gazowem, albo 
jtacya miejska uczyniła zawisłą wypłatę aub- 2 koleją konną. A miał m agistrat dość czasu
l^encyi, a mianowicie w sezonie r. 1887 <1° zastanowienia się, bo sprawa tramwaju

jakkolwiek parowego wpłynęła 28 stycznia r. b. Do-
v ' ----- — m aci
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(wiuwegu K jiiju ju . -w ~.j
piero w połowie marca zwołał m agistrat an- 
feietę, a tymczasem na d. 12 kwietnia zo­
stała już zwołaną kom isja rearnbulaeyjna i 
ekspropry;icyjna. Zdołaliśmy więc tylko wy­
brać delegatów do tej komisyi i dać im 
niedostateczną instrukcyę, bo nie mieliśmy

Przedstawiła razem 34 oper 
Hykonanie znacznej częś«i tych oper pozo­
stawiało wiele do życzenia, to jednak z u- 
j^agi, że dyrekcja walczy z licznerai tru ­
dnościami, wnosi sekeya wypłatę subwencji 
&000 zł. w ten sposób, iż U część otrzyma 
spółka, która dzierżyła teatr od kwietnia z V., a a/s części otrzyma p. Barącz. Przytem ; gotowego materyam. 
wnosi jednak, ażeby Rep. ezentacya miejska Dr. G r y z i e  c k i  wyjaśnia, że sprawa 
Wyraziła życzenie, iż w przyszłym sezonie \ tramwajowa, wpłynęła do m agistratu d 11 
repertuar opery ma byc bardziej urozm a-j lutego, a już d 18 lutego wygotował p.

nostarap. sm r, i Hoehberger obszerny referat, który dłuższy 
czas spoczywał w właściwej sekcyi. Wina 
nie cięży więc na magistracie, który nadto 
przeprowadził już korespondencję informa­
cyjną z magistratami m. W iednia i Berna.
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;eperiu»L updij —   ̂ _
jcony, że dyrekcja powinna postarać się o 
Wystawienie nowych, we Lwowie nieznanych 
Pper i wykonać je, o ile możności, siłami
twojskiemi.

Dr. P i ę t a k  oświadcza, że głosować 
będzie za wypłatą subwencji, aie nie może 
iowstrzymać się od uczynienia uwagi, że 
(wota ta jest wyrzuconą i że mogłaby być 
(żyta na produktywniejsze cele. Twierdze- i 
kie to uzasadnia mówca sprawozdaniem W y­
działu kraj., opartem n»- opinii komisyi te ­
atralnej, która to komisya orzekła, że na 
&0 przedstawień operowych, dziesięć nie 
tdpowiadało najskrom ciejszyis wymaga- 
kiom.

Rada przyjęła powyższe wnioski sek- 
tyi V.

Z kolei p. C z e r n y  przedstawił wilio* 1 i r

P. H e p p e  czyni wniosek, ażeby m a­
gistrat, jeżeli uzna to za konieczne, wysłał 
do Wiednia, Berna i t, d. p. Hocbbergera, 
i ażeby Rada na ten cel wyznaczyła m agi­
stratowi odpowiedni kredyt.

Po przemówieniu p, Czernego w obro­
nie wniosków sekcyi II, odrzuciła Rada te 
wnioski, a przyjęła natom iast wniosek p. 
Heppego.

W dalszym ciągu obrad przyjęła Piada 
wnioski właściwej sekcyi, tyczące się orga­
nizacji komisyi zaprzęgowej, i przyjęła do 
wiadomości sprawozdanie sekcyi budowni- 
ezej, tyczące się budowy szkoły wydziałowejZ to ie i p. u  z e r  n y p rzeasiaw u  w in o - . ,-z* < iT/,70,,0 r>1,„

fk ij sekcyi I I ,  co do w ysłania delegatów  I źeńskiei J li  S  wtuieiskich do kilku m iast celem nr/ek.mo.nói • m P « 7 . uncaeh Krzywej, Chorzązczy-
'lię, W jaki sposób ruch parowySi \ram w a- i /ekonstrukeya budynku■ i  nfa<»nlniBnnif   t „ j ^  MohlAurbi lrr‘.a?f.AWt!ń bfiaZlBwę, W -r _____
jów jest tam uregulow any? Ś puw aT udow y
tram waju parowego od stacyi Lw ów -£kna- 
fów, przez ulicę Janowską do kościoła św 
4nny, byia traktowaną jako sprawa, piina 
<ta posiedzeniu Rady w d. 10 b. m. 2  uwagi 
*e wys. Namiestnictwo wyznaczyło komisyę 
fckspropryucyjną i reambulacyjną d. 12 
fc. m., wybrała Rada na posiedzeniu w d 
do b. m. do tej komisyi pp.: Gołębia, dr! 
Schaffa i dr. Roszkom skiego i dała im znaną 
dyrektywę co do poczynienia pewnych za­
strzeżeń. Najgłówniejszem z nich był pro­
test gminy, co do założenia głównego dworca 
ka gruntach parafialnych św. Auuy. Pro- 
fest ten uwzględniła kolej Lwowsko Czer- 
hiowieeka i dworzec — j ak W)adomo —  sta- 
Jllie prawdopodobaie^na gruntach naprzeci

starego, t. z. S tablów ki, kosztować będzie
około 47.000 7.1 , Budynek zostanie oddany 
do użytku z początkiem nowego roku szkol­
nego.

I
S ta re  b a n k n o ty .  W s p ó l n e  Ministerstwo 

skarbu wydało następujące obwieszczenie: „P|zy '
pominą się, iż zmiana banknotów opiewająeycn
na 1 złr. w. a. z datą 7 lipce. 1866 może byc 
uskutecznioną najpóźniej tylko do 30 czerwca 
b. l1., a to w drodze należycie ostemplowanego 
podania, które ma być wniesionem do c. K.i - ‘ - mUa SIu^t&cn naprzeci« ; i—  . — „

^zkoły św. Anny. Teraz mąję b 6 ^ ożone | wspólnego MinisCrstwa P ^ n ----------
tzczegołowe w arunki budowy tram  wa i u 1 h r w^miam,. s? « b u . Po 30 czerwca
W obec tego faktu wnosi sekcva U • " 7 nhifl-w reg,; ya ir, ażeby
Stada wysłała do Kołomyi, Berna i Wiednia 
pp. radnych: Gołębia, dr. Schaffa i dr. 
Roszkowskiego, a z magistratu pp.: dr.Hoch- 
bergera i referenta Cetwińskiego, a to w tym  5 
Celu, ażeby ci panowie zbadali dokładnie i

t b. r. wymiana powyższych wycofanych z obie- 
1 g u  banknotów  nie będzie m og ła  bezwzględnie 

nastąp ić ."

* T a rg  zbożow y. *) Dnia 20 kwietnia* *
1888 r.

Celu, ci panu wic <-•----- . ----- - Lw ów , pszenica 6-25 do 6-70, żyto
w a r u n k i ,  pod jakiemi w ty en miastach o d -1 4< _  do 4*50, jęczmień browarny 3 80  do 6-—, 
bywa się ruch tramwajów parowych, i ażeby owies 4-30 do 4.70, groch 5-— do 9 50; wy- 
tswoje spostrzeżenia zużytkowali P™y ukła- kft 4.g0 do 5'25, rzepak 9*50 do 10 —, M an­

ka - •—, koniczyna czerwona 23-— do 36*—, 
koniczyna biała 32‘— do 38‘—, koniczyna

owoj* spostrzeżenia 
daniu szczegółowych warunków

Dr. G r y z i e  c k i  oznajm ił, że o trzy ­
m ał od dr - Roszkowskiego pism o, uprasza­
jące Radę, ażeby nie w ybierała go h a d e ­
legata, dla zbadania ruchu tramwajów paro­
wych w m iastach wymienionych.

Nad powyższemi wnioskami sekcyi II 
Wywiąż*1 się ożywiona dyskusya. Pp. dr. 
Piętak, Bodyński, Gołąb, ks. kanonik Ma- 
Zurak, głównie zaś p. Z a c h a r j e w i c z, 
sprzeciwili się wysłaniu delegatów, albo­
wiem D'e można dopatrzeć powodów tej 
podróży, wcale kosztownej, bo sa dyetami. 
Tecbamy zawodowi nie potrzebują czynić 
8tu yów nad ruchem i urządzeniem tram ­
wajów parowych, albowiem jako technicy 
(te sprftwam’ rodzaju są doskonale ob- 
żnajoin'enf ’> tramwaj parowy, kursujący po 
ulicach miasta, nie jest rzeczą nową; są to 
rzeczy ^ tsrte , znane, a co najważniejsza, 
uregol°w az° ?  ujęte  ustawami. Technicy za­
tem i jurJ ac’ n ’e odkryliby nic nowego. Co 
się tyczy, uregulowania spraw adm inistra- 
cyjnyrh. j stosunku przedsiębiorstwa do gm i­
ny m iej^m j, to daleko łatwiej można te 
sprawy wyjaśnić w drodze korespondencji. 
"Wszakże nic łatwiejszego, jak poprosić m.

lL-

szwedzka 30 '— do 36 —.
T a rn o p o l, pszenica 6-— do 6‘55, żyto 

. do 4-45; jęczmień browarny 4--— do 5"— 
owies 4-10, do 4-50. grooh 4 '—- do 9-—, wy- 
Ka do 4-50, rzepak 9‘— do 10‘— , łnian-
ira  ̂ . j koniczyna czerwona 22’— do 35 —,
koniczyna biała 3 0 " -  do 3 6 ' -  koniczyna 
szwedzka 30---^ do 3 5 -__

ł pszenica 6"— do 6‘55
7  4-25, jęczmień 3‘80 do 4*20. 0- 

wics o 76_ do 4-50, groch 5"— do 9-— , wyka 
4-50 no O’ — , rzepak n. 9 - — do 9'75, lnian-
ka “ 7 ’ c|°  ’— , koniczyna czerwona 20"—
do 34 '—, koniczyna biała 30’ -  do 36’— , ko­
niczyna szwedzka 2 8 '— do 35'-—.

Cses‘ni©wce, pszenica 6'30 do 6*75, żyto 
4-30 do 4 80, jęczmień 4'20 do 5'30, owies 
3-60 do 3'90, groch 4'80 do 8'50, wyka 4-10 
do 4*80, rzepak 9 '— do 10”—, Inianka •— 
do —*—, koniczyna czerwona 21*— do 35*—,

N a j j .  P a n  złożył przedwczoraj Najd. 
Arcyksiężnie M a r y i  T e r e s i e ,  Małżonce 
Najd. Arcyksięeia Karola Ludwika, półgo­
dzinną wizytę.

Na j j .  P a n  powita, jak wiadomo, 
k r ó l o w ę  a n g i e l s k ą  przejeżdżającą z 
Włoch do Berlina d. 23 b. m. na dworcu 
kolejowym wlnszprucku. W edługPolit. Corr. 
królowej towarzyszyć będzie tylko księżnicz­
ka Beatrycza i św ita złożona z kilku osób.

Najd. C e s a r z e w i c z  R u d o l f  po­
wrócił przedwczoraj wieczorem do Wiednia 
z podróży inspekcyjnej na Morawę.

Najd. Arcyksiążę F r y d e r y k  wraz z 
Najd. swą Małżonką Izabelą przybył przed­
wczoraj do Brukseli na ślub brata Arcy- 
księżnej, ks. Karola Croy, z księżniczką Aren- 
berg.

Na wszorąjszem posiedzeniu I z b y  
d e p u t o w a n y c h ,  przy dalszej dyskusji 
nad b u d ż e t e m ,  zabrał głos najpierw mów­
ca generalny za budżetem dep. S c h u k l j e .  
Mówca polemizował z wywodami pp. p je. 
nera i Gregra, odmawiając wszelkiej racyi 
wypowiedzianym przez nich twierdzeniom. 
W szczególności argumenta p. Plenera, od­
noszące się do kolei południowej, kolei pół­
nocnej, opłat od tytoniu i t. d., nie odpo­
wiadają wcale faktycznym stosunkom. Mów­
ca poruszył sprawę podatku od spirytusu, 
wyraził życzenia Słoweńców i użalał się, iż 
M inister oświaty nie uwzględnia tych upraw­
nionych życzeń.

Hr. Hohenwart oświadczył w faktycz- 
nem sprostowaniu wywodów p. Plenera, iż 
najwyższa Izba obrachunkowa sumiennie 
spełnia swe obowiązki, i nie ogląda się na 
życzenia pewnych partyj. Ministerstwo prze­
strzegało zawsze ściśle niezawisłości naj­
wyższej Izby obrachunkowej. Twierdzenia 
Plenera są niczem nieugruntowane i lekko­
myślne.

Dep. Plener, obstając przy swych twier­
dzeniach w zupełności, mniema, iż rozdraż­
niony i namiętny ton Hohenwarta dowodzi, 
iż on sam czuje, że stanowisko jego jako 
szefa partyi rządowej, a zarazem prezy­
denta najw. Izby obrachunkowej nieda się 
utrzymać.

G e n e r a l n y  s p r a w o z d a w c a  dep. 
M a t t u s c h  zbijał zarzuty przeciw budżeto­
wi podniesione i ubolewał, że w Radzie 
państwa, która powinna być ogniskiem po­
rozumienia się narodow ości, dają się sły­
szeć głosy przesiąkłe żółcią, namiętnością i 
rozdrażnieniem.

Izba uchwaliła następnie przejść do 
d y s k u s y  i s z c z e g ó ł o w e j  n a d b  u d ż e ­
t e m ,  którą rozpoczęto natychmiast.

Przebieg obrad streszcza dzisiejsza de­
pesza. _______

Podczas przedwczorajszego posiedzenia 
I z b y  d e p u t o w a n y c h  zebrało się na na­
radę K o ł o  p o l s k i e ,  celem prowadzenia 
dalszej dyskusyi nad sprawa o d s z k o d o ­
w a n i a  p r o p i n a c y j n e g o  dla Galicyi. 
Jak donoszą dzienniki, Koło uchwaliło żą- 
dnć od Rządu odszkodowania w sumie 
1,200,000 z łr/ aż do roku 1894, a 1,000.000 
złr. aż do roku 1910.

P o d k o m i t e t  k o m i s y i  d l a  p o ­
d a t k u  s p i r y t u s o w e g o ,  miał zebrać się 
wczoraj wieczorem na posiedzenie.

W grupie najwyżej opodatkowanych 
w y b o r c ó w  d a l r a a t y ń s k i c h ,  został 
wybrany deputowanym do Rady pań­
stwa baron L a  p e n  n a  186 gł przeciw 184 
głosom, które oddano na kroackiego kontr­
kandydata, dr. Katnica.

W Izbie deputowanych zjawi się tedy 
po raz pierwszy przedstawiciel partyi auto­
nomicznej w Dalmacyi.

w sprawie instrukcyj, jakie mają być udzie­
lone delegatom, wyznaczonym dla zawarcia 
traktatu handlowego ze Szwajcaryą.

koniczyna
szwedzka

biała 
-•— do

do 46 —, koniczyna

*} Przedruk wzbroniony,

W miejsce zmarłego niedawno radcy 
ministeryalnego, profesora W ernera, został 
mianowany profesor wydziału teologicznego 
w Wiedniu, radca dworu, dr. Z s c h o k k e ,  
asesorem katolickich spraw wyznaniowych 
w Ministerstwie wyznań i oświaty.

W Wiedniu otrzymano wczoraj z Ber­
lina następującą depeszę o stanie zdrowia 
c e s a r z a  F r y d e r y k a :  S tan monarchy 
jes t groźny. Wydawane biuletyny określają 
tylko chwilowe zwroty w rozwoju choroby! 
a nie tykają samej choroby. Słabsza kon-’ 
stytucya byłaby dawno uległa. Żadna kanu- 
la już nie wystarcza.

Komisya budżetowa pruskiej Izby po­
selskiej przyjęła bez zmiany przedłożenie 
rządowe o pomocy państwowej dla powo­
dzian. Do głosu nad tym przedmiotem byli 
zapisani także z Koła polskiego pp. Czar- 
liński i Magdziński. Izba jednakże, wysłu­
chawszy kilku mówców , a przeświadczona, 
że nikt przeciw temu projektowi mówić nie 
zamierza, zamknęła dyskusję, przez co odcię­
to głos 5 niemieckim i dwom polskim po­
słom.

Z W a r s z a w y  donoszą, iż generał 
gubernator Hurko nakazał usunąć dotych­
czasowe polskie i rossyjskie napisy na dwor­
cach i innych budynkach kolei warszawsko- 
wiedeńskiej i warszawsko - bydgoskiej i za­
stąpić je wyłącznie rossyjskiemi.

Fremdenblatt potwierdza wiadomość, 
iż w s p ó l n a  k o n f  e r  e n  c y a Ministrów, na 
której zostanie ułożone przedłożenie rządo­
we d l a  w s p ó l n y c h  D e l e g a c y j ,  zbie­
rze sie w Wiedniu, d. 30 b. m.

Austro - węgierska konfereneya cłowa, 
zebrana dla rewizyi alfabetycznego spisu 
towarów, ukończyła przedwczoraj swe na­
rady, a wczoraj iniało się odbyć końcowe 
posiedzenie, celem ostatecznej redakcyi po­
czynionych w tym spisie zmian. Dzisiaj 
rozpoczną się narady konferencyi cłowej

Do Pol. Corr. piszą z P e t e r s b u r g a :  
Burmistrz Rygi, który się opierał w p r o w a ­
d z e n i u  j ę z y k a  r o s s y j  s k i e g o ,  jako 
urzędowego, stawionym został przed sąd z 
rozkazu cara. Sąd ten, pochodzący z wybo­
rów szlachty estońskiej, uwolnił burmistrza 
od winy. feprawiło to wielkie wrażenie w 
Petersburgu. Poczytują to za manifestacyę 
antirossyjską i zdaio się, że wydarzenie to 
da powód do zupełnego przetworzenia s ą- 
d o w n i c t w a w p r o w i n e y a c h  n a d b a ł ­
t y c k i c h  na wzór sądownictwa rossyjskiego. 
Przeciw wyrokowi odwołał się prokurator do 
senatu.

P r e z e s  g a b i n e t u  r u m u ń s k i e g o  
oświadczył w obec kilku dziennikarzy zagra­
nicznych, iż ź r ó d ł e m  z a b u r z e ń  w R u ­
m u n i i  są wpływy zagraniczne.

Z Paryża donoszą, że sprawdzają się 
przewidywania tych, którzy od pierwszej 
chwili twierdzili, iż Boulanger dozna o wiele 
chłodniejszego przyjęcia w stolicy, niż to 
iniało miejsce na prowincyi. — Na dzień 
otwarcia ponownych obrad w Izbie, zarzą­
dziły władze skonsygnowanie części całej 
załogi paryskiej.

Faktem  jes t wszakże, co konstatują 
same dzienniki republikańskie, że przed­
stawienie Boulangera jako narzędzia bona- 
partystów w całej prasie republikańskiej, 
nie zrobiło tego wrażenia w opinii, jakiego 
się spodziewano.

Temps pisał w przededniu otwarcia 
posiedzeń Izby: Jeżeli Boulanger twierdził, 
że 181etnie rządy republiki uważać można 
za nic, to zapomniał dodać, co chce posta­
wić na miejsce starej republiki. Można to 
jednak wywnioskować z jego manifestu 
dziękczynnego d t wyborców, w którym 0- 
biecuje' ludowi większy wpływ na rząd, a 
zatem rząd bezpośredni zamiast reprezen­
tacyjnego. A może tyczy sobie Boulanger 
wyboru prezydenta przez głosowanie po­
wszechne? To wyglądałoby na początek 
roku 1848, który Francuzów doprowadził do 
roku 1870.

Riform a  włoska oceniając położenie 
we Francyi, wyraża przekonanie, iż rząd i 
izba mogą jeszcze zażegnać wszelkie n ie ­
bezpieczeństwo.

Według doniesień z kół bonapartystow- 
skich, postanowiono wprawdzie popierać żą- 
dauie rozwiązania Izby, ale stanowczo też 
odtąd zwalczać dalsze zabiegi plebiscytowe 
na rzecz Boulangera.

Według poinformowanego zwykle do­
brze korespondenta paryskiego Koeln. Ztg. 
gabinet Fłoąueta postanowił w ostatniej 
chwili, 'w celu skupienia sił republikańskich, 
wprowadzić zmiany w obsadz-eaiu tek mi- 
nisteryalnych. Objąłby mianowicie tekę spraw 
zagranicznych dotychczasowy poseł w Lon­
dynie p. W addigton albo Ribot, Goblet tekę 
sprawiedliwości, Rouvier skarbu, a szefem 
sztabu w ministerstwie wojny zostałby ge­
nerał Feyrier. W ten sposób zjednoczeni 
republikanie pomogliby rządowi zwalczać e- 
nergiezniej zamachy Boulangera.



Do Polit. Corrcsp. donoszą z F loren­
cji, że królowa Anglii, Wiktorya, udaje się 
w podróż do Niemiec tylko w towarzystwie 
księżniczki Beatryczy.

Z Rzymu donoszą, że liczba żołnierzy, 
odwołanych z Massawy i już powracających 
do kraju, nie przenosi dotychczas 2000 ludzi.

Przesilenie ministeryalne w Hollandyi 
zostało ukończone przez utworzenie nowego 
gabinetu pod prezydenturą barona Mackay. 
Ministerstwo składa się obecnie z sześciu 
kalwinów i dwóch katolików konserw aty­
stów. Ministerstwo ma zamiar wystąpić z 
projektem wprowadzenia szkół wyznanio­
wych.

W iedeń , 20 kwietnia. Najja­
śniejszy Pan nadał c. k. szambela- 
nowi, właścicielowi dóbr, Mikołajowi 
W o l a i i s k i e m u ,  ty tu ł hrabiego.

Wiedeń, 20 kwietnia. ( Tel. pryw.) 
Najd. O e s a r z e w i c z  R u d o l f  uda 
się w tych dniach na inspekcyę do 
Pragi.

Wiedeń, 20 kwietnia. Dziennik 
rozporządzeń wojskowych ogłasza 
Najwyższe rozporządzenie o podwyż­
szeniu stanu pokojowego furgonów o 
4 rotm istrzów I klasy, 4 rotmistrzów 
II klasy, IB poruczników i 12 pod­
poruczników, a to od 1 maja 1888.

Wiedeń, 20 kwietnia. W dal­
szym ciągu wczorajszego posiedzenia 
Izby deputowanych (patrz Ost. pocztę) 
przeszła Izba do rozprawy szczegóło­
wej nad budżetem. Tytuły: Najw. 
Dwór, Kancelarya gabinetowa i Rada 
państwa, przyjęto.

W rozprawie nad ostatnim tytu­
łem oświadczył się dep. B a r e u t h e r  
przeciw zwyczajowi odraczania Izby. 
Dep. T u r k  skarżył się na lekcewa­
żące obchodzenie się z jego stron­
nictwem, z którego nikt nie zostaje 
wybieranym do komisyi. Dep. Ka u -  
n i t z  żalił się na przewlekły tok za­
łatw iania spraw  przez Izbę. Dep. 
K r o n a w e t t e r  skarżył się na użycie 
nieodpowiednich gatunków kamienia 
przy budowie gmachu parlam entar­
nego, co wywołuje potrzebę częstych 
napraw.

P. Prezydent Ministrów, hr. Taafife, 
oświadcza, że Rząd rozważa już od 
dłuższego czasu kwestyę co lepszem 
jest: czy odraczanie, czy też zamyka­
nie Rady państwa. Przy zamyka­
niu mnożą się roboty skutkiem wy­
borów nowych komisyj etc., mimo to 
jednak Rząd chętnie byłby gotów to

uczynić; jeżeli Izba da mu rękojmię, 
że prace jej pójdą pospieszniej, to 
Rząd zgodzi się na ten modus. Mu­
siałaby jednak być daną faktyczna 
pewność, że wówczas zostaną osią­
gnięte lepsze rezultaty. Rząd obstaje 
przy zasadzie jak najliberalniejszego 
rozumienia praw a nietykalności człon­
ków Rady państw a (Oklaski). Na tern 
rozprawę przerwano.

Rząd przedłożył projekt ustawy 
o sprzedaży nieruchomości państwo­
wych (w Pradze, Krumowie, Ołomuńcu, 
Bregencyi i Salzburgu) i o użyciu u- 
zyskanej ztąd kwoty, dalej o odda­
nie tytułem zamiany przedmiotów nie­
ruchomej własności państwowej,

Następne posiedzenie dzisiaj.
Komisya dla spraw  nietykalności 

poselskiej uchwaliła w sprawie dep. 
Romaszkana wnieść przed plenum, 
aby odnośnie do przestępstw a §. 
431 zezwolić na karno-sądowe ści­
ganie, co się zaś tyczy innych prze­
stępstw, stanowczo odmówić przyzwo­
lenia.

Poznań, 20 kwietnia. L i s t  g o ń ­
c z y  s ą d u  o b w o d o w e g o  p r z e ­
c i w  k a r d y n a ł o w i  L e d ó c h o w -  
s k i e m u  z o s t a ł  s k u t k i e m  a mn e  
s t y i  c o f n i ę t y .

B e r lil l , 20 kw ietnia. {Tel. pryw.) 
Tagblatt donosi, że cesarz Fryderyk 
miał napisać w niedzielę do kapela- 
na dworskiego Kogla: módl się nie o 
wyzdrowienie moje, lecz o wybawie­
nie (nicht um meine Genesung, sondern 
Erlósung).

Za najwięcej niepokojące sympto- 
m ata bliskiej katastrofy uważają leka­
rze dreszcze i opuchnięcie nóg cesa­
rza. Ostatni biuletyn, wydany wczoraj 
w nocy, donosi, że tem peratura się 
znowu podw yższyła; stan zresztą nie­
zmieniony.

W ostatnich dniach toczyły się 
rokowania między cesarzową a ks 
Bismarckiem, względem pokrycia ko­
sztów choroby cesarza ze skarbu kró­
lewskiego.

Berlin, 20 kwietnia. Biuletyn 
wczorajszy brzm i: Stan cesarza Fry 
deryka był w nocy wczorajszej zado 
walający, gorączka wczoraj się zmiej 
szyła, ogólny stan zdrowia lepszy 
jednakże koniecznem jest, aby cesarz 
nie opuszczał łóżka.

B e r lil l ,  20 kwietnia. W edług 
pisemnego postanowienia cesarza 
Wilhelma, mają być należące do nie 
go austryackie i rossyjskie uniformy 
i medale wojenne oddane tym puł­
kom obu państw  , których właścicie 
lem by ł cesarz Wilhelm.

Berlin, 20 kwietnia. Cesarz przy­
ją ł wczorajszej nocy obfity pokarm, 
a także i wczoraj rano miał dobry 
apetyt.

Według Nordd. Allg. Ztg. daje się 
stwierdzić małe polepszenie. Gorączka 
spadła do 38*8 s t„  oddech stał się 
spokojniejszym. Dotąd nie można by- 

stwierdzić przejścia procesu cho­
robowego do płuc, a natomiast dają 
się słyszeć lekkie bronchialne szmery 
w niektórych częściach płuc.

Berlin, 20 kwietnia. Biuletyn 
urzędowy dzisiejszy brzmi: Cesarz
przepędził noc dobrze , gorączka 
zmniejszyła się znowu, oddech w ogóle 
dobry, stan zdrowia ogólny poprawił 
się.

Berlin, 20 kwietnia. Biuletyn 
) zdrowiu cesarza, wydany dzisiaj o 
rodzinie w pół do 10-tej brzmi: Sku- 
kiem obfitego wydzielenia się ropy, 

gorączka w ogóle zmiejszyła się od 
wczoraj a oddech stał się spokojniej­
szym.

Berlill, 20 kwietnia. {Tel. pr.) 
Oficyalne Berliner Polit. Nachrichten 
występują znowu przeciw walorom 
rossyjskim, dowodząc, że nawet w ra ­
zie zupełnego cofnięcia wojsk rossyj- 
skich z nad granicy, finanse rossyj­
skie się nie polepszą, a kredyt ros- 
syjski coraz więcej upadać musi.

Nordd. Allg. Ztg. uderza dzisiaj 
silnie na lewicę austryackiego parla ­
mentu z powodu jej zachowania się 
w sprawie podatku spirytusowego. 
Podczas gdy Polacy chcą uwzględnić 
przedewszystkiem interesa państwa, 
lewica usiłuje działać wbrew woli 
Monarchy, powodowana tylko chęcią 
obalenia Ministerstwa.

Florencya, 20 kwietnia. Wczo­
raj wieczór odbył się na cześć k ró­
lowej angielskiej w spaniały korowód 
z pochodniami, ze współudziałem dzie­
więciu muzyk wojskowych, które g ra­
ły  angielskie i włoskie hymny naro 
dowe. Na cześć królowej wnoszono 
żywe okrzyki.

Bukareszt, 20 kwietnia. Rozdział 
zjednoczonej opozycyi został przez o- 

rządu potwierdzonym, 
grupują się więc teraz 
Junim iści czyli rządowcy 
czyli narodowo-liberalni, 
opozycya czyli konser-

świadczenie
S tr o n n ic tw a
n a s tę p u ją c o :
kolektywiści
zjednoczona
w aty w n o -l ib e ra ln i ."  P o g ło sk o m  o zm ia  
n ie  g a b in e tu  z a p rz e c z a ją  ze s t ro n y  
u rzędow ej.

Bukareszt,, 20 k w ie tn ia .  ( Tel.pr. 
P ó ło f ic y a ln e  d z ie n n ik i  r u m u ń s k ie  o- 
s k a r ż a j ą  o tw a rc ie  r e p r e z e n t a n t a  ro s-

syjskiego Chitrowa o podżeganie 1 
współudział w ostatnich zamieszkach 

Paryż, 20 kwietnia. {Tel. p ry m  
B o u l a n g e r  ukazał się wczoraj o 3 
po południu po raz pierwszy w Izbie; 
ubrany był po cywilnemu. W drodze 
z hotelu „Louvru“, gdzie mieszka, do 
pałacu Bourbon odzywały się na prze­
mian okrzyki: vive Boulanger! tf
znow u: a bas B oulanger!

Paryż, 20 kwietnia. Dzienniki 
wyrażają zdanie, że wypowiedziane 
wczoraj w Izbie słowa sprzeciwiają 
się sobie i dowodzą ponownie nieje- 
dności Izby. Demonstracye boulange- 
rowskie trw ały cały wieczór, szcze- 

ólnie przed redakcyą dziennika Co- 
carde i w okolicy bulwarów. Próct 
kilku aresztowań, nie zaszło nic po­
ważniejszego.

Paryż, 20 kwietnia. Wszystkie 
stronnictwa odbyły przed posiedze­
niem Izby zgromadzenia. Skrajna le­
wica odrzuciła aspiracye plebiscytycz- 
ne i wykluczyła deputowanych bou- 
angerowskich.

Boulangera powitano na drodze 
okrzykami. Przybył on do Izby o go­
dzinie 3ciej a więc już po otwarciu 
posiedzenia. Głos zabrał natychmiast 
prezes gabinetu Floąuot, oświadcza­
jąc, że w obec istotnie dość poważnej 
sytuacyi, rząd chce wiedzieć, czy po­
siada zaufanie Izby o tyle, aby bro­
nić republikańskich instytucyj prze­
ciw tym, którzy kryją się za chorą­
giew inonarchiczną i narzucają naro­
dowi zagadkę plebiscytu.

Dep. J u  m e l interpeluje w sp; a- 
wie ogólnej polityki.

F l o ą u e t  zgadza się na natyc h­
miastową nad tern dyskusyę i ośwńd- 
c z a , iż był zawsze zwolennikiem re- 
wizyi konstytucyi, żąda je d n a k , aby 
Izba zaczekała do chwili, kiedy rewi- 
zya przestanie być łapką zastawioną 
przez monarchistów na korzyść dyk­
tatury.

Izba uchwaliła dla rządu wotum 
zaufania 379 głosami przeciw 177 gł„ 
a 340 głosami przeciw 215, uchwa­
liła wybrać w sobotę komisyę dla re- 
wizyi konstytucyi.

Następne posiedzenie w sobotę. 
Boulangera przy powrocie z Izby 

witano okrzykami po drodze.
W ie d e ń , 19 kwietnia 1888 , godzina 15. 

m, 30. Akcye kredytowe 269*30, Anglo - austr. 
— ■— , Unionbank —-•— , Kolej Karola Ludwika 
194' — , Południowa — , renta papierowa 
78*25, galicyj. listy zastawne— *— , galic. obli- 
gacye indemnizacyjne — ■— , gal. bank rusty­
kalny — *— , Losy z r. 1888 — *— , Napoleon- 
dor 10'05 50, rubel papierowy — *—.

Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.

I.  A k c y e  za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. g 
f£ól. lwow.-czer.-jas. po ^00 zł. g_ 
Banku hip. galic. po 200 zl. w. . ę  
Banku red. gai. po 200 zł. w. a.

2. List. zast. za 100 zł. |  
Banku kip. galic. 6 pr. w. »•

,  5 pr. w. a
» 5 p r .w  ». wy- o 

losowane z 10 pr. premią^. • y 
Banku kraj. 4’J, pr. wa. los.511. ^  
Tow. kredyt, galic. 5 pr. w  a. *2

„ 4 pr. w a.
n , „ „ 5pr. los. w 371. g

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los 411/, 1- o 
„ s 41f,prc. „ „ 62 £
„ „ 4 pro. „ „ 56-*

Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej g 
6 pro.) 3 pr. w. a. w likwidaeyi 

L\sty dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 
5 pro.) pr. w. a. w likwidaeyi

3. Listy dłużne za 100 zł. 
Ogóln. roi. kred. Zakładu dla Gal.

Buków. 6 pr. los. w 15 lat.
4. Obligi za 100 zł.

Indemniz. galic. 5 pr. m. k.
Oblig.Komunalne gal. Zakł. kred. 
i włoóciańsk. (daw. 3 pr.) 3 pr. wal 
Obligi komunalne Banku krajo- 

jowego 5 pr. wa. I emisyi . . 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 3 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 188ipo 41/, pr. wa. 
S. Losy miasta Krakowa

a „ Stanisławowa 
8. Monety.

Dukat h o le n d e r s k i ....................
Dukat cesarski..............................
Jłapoleondor. .........................
Półimperiał . . . . . . .
Bubel rossyjski srebrny .

papierowy . . » 
10(5 marek niemieckich . . . •

płacą żądają
walutą austr.

złr. et. złr. et.

-.78 —

197 —
219 50 
283 -  
216 —

96 25 97 50

99 40 
91 — 
99 50

100 60 
92 50 

100 60

99 50 

9-1 80

100 60 
90 — 
93 80 
88 -

— 54 —

— 48 —

101 90 103 —

99 50 101 —

78.20 78.40
78.20 78A0

80.45 80.65 
80.70 80 00 

132.35 1 3 3 .-  
133 70 134.10 
138.75 139.25
166.50 166.80
168.50 166.80 
158.90 159.20

92.90 93.10 
110.40 110.60

5 89 
5 92 

10 —  
10 35 
1 40 
1 84 

62 15

105 — 
89 50 
20 50 
35 50

5 99
6 02 

10 10 
10 45
1 50 

1 06 
62 75

Kurs giełdy wiedeńskiej.
B D ia  18 kwietnia 1888.

I . D łu g  p a ń s t w a ,  płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

luaj-listopad........................................
lu ty-sierpień........................................

Jednolity dług państwa w srebrze
s ty e z e ń -lip ie c ...................................
kwieeień-październik.........................

Losy z roku 1854 po 250 zir. m.k.4 pr.
1860 po 500 złr. w. a. 5 pr

• 1860 po 100 złr 5 pre ‘
H 1864 po 100 złr. .

I  ” 1864 po 50 złr. . . i
Renty Com. po 42 litr. austr. . .
Listy zastw. domen, państw. n0 120

złr.5 pre..............................................
Renta papierowa 5 pro. z r. 1881 . .
Austr. renta zł. wolna od podat. 4pr.

2 .  O b l ig a c y e  indem.

Czech ...................................
B u k o w in y .........................
Galicy! . . . . . . .
Niższej Austryi . . . .
Siedmiogrodu....................
W ę g ie r ...............................

3. A k c y e .
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 102.25 102.75 
lnst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 269.40 269.60 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 510.— 514.—
Gal. banku hip. po 200 zł..................  —.— —.—
Gal. bank d. han. i prz. a 200zł. wpł. 40pr. —.— —.— 
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 zł. . . —.— —.— 
Bank dla krajów koronnych a 260 zł.

wpł. 50 pr.....................................—•— —.—
Banku austro węgierek. a 600 zł. . . 864.— 866.—
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . ------ —.—

Tow. żeglugi par. dun. po 500zł. m. 358.— 359.— 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. —.— —.— 
p?}* Ureszow-Tarn. (w. a.) a 200 zł. —.—
Kol t°1(? p0 1000 rf- m- k- - 2472 .- 2478 .-

lLwów*C«™ iTi 1° 200 zł- m- k- 193.75 194.— ern. k 1 P° 200 zł. wa. war. 216.— 210.50

płacą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. 222 — 232,25 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a 74.50 75.— 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 161..— 16150

4. Listy zastawne losowane.
Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla

Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . —.— —.— 
Powsz- austr. zak. kr. ziem. 41;, pr. w

złocie w 50 1........................... ' • . . 127.50 123.—
„ premiowe po 3 pre. 101.75 102.25

Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 181.6. pr. —.— —. — 
w 20 1. 7 h r .  88.— 98.—
w 36 1. 51/, pr. 84.— 90.50

‘ . 92.50 93.—
. 99.80 100 20

5 pre. (za złr. m. k.)
. . . . 109.50 —.—
. . . . 10).— 102.50
. . . . 10160 102.10
. . i . 109.25 110.—
. . . . 103.60 104.40
. . . .  104.40 105.10

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pre.
» P° 5 pre. . .

n „ „ a po 5 pre, w
37 latach z w ro tn e .........................

Banku krajów. 4*/» pr. wa. losw ol1/, 1. 
Obligi kowuuaine Banku krajowego

5 pro. w, a. I  e m i s y i ....................
Gal. banku hip. po 5 pre. w 40 1. wył. 
Banku austro-węgiersk. po 5 pre. . .
Węg. Tow. ziem. akc. po 5 pro. . .

.  Zakł. kr. ziems. po 51/, pro. .

99.80 J 00.30 
91.15 92.—

99.50 100.50 
96.35 96.50

101.25
101.— 101.30

5 . O b l ig a c y e  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 96.90 97.60 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . .
Kolej północna po 100 zł. m. k.

. In
po 4‘/i pic................................................ 97.90
dtto. dtto. (Jarosław-Sokal) . 97.

Kol. gal. Lwów-Czern.-Jass. emis. a 300 
zł 4 pre. w srebrze z r. 1884

-  -  -i OO t.

20 . -
62.25
61.25

21.—
62.75
61.75 
35.—

137.50 1 3 9 .-  
70.50

100 zł. w. a.
Kole gal."Kar. Lud. emisya z r. 1881

. 100.— 100.5 0 
. 100.— 100.50 
. 102.50 ,03.—

98 40 
97.20

78.50 8 0 .-
88.50z r. 1884 . . 88

z r. 1868 . . —.— —.—
z r. 1872 . . —.— —.—

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. . 97.20 98. -

6. L o s y .
Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a. 182.50 183.—
Clarego po 40 zł. m k..........................  55.— 55.50
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m. k. 117.50 118.50 
Keglevicha po 10 zł. m. k. . . 28.75 29.75

płacą żądają
Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 18.50 19‘50 
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. . 23. -  24.—
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 56.25 —.—
Palfiego po 40 zł. m. k.................... ....  52.35 53.25
Czerwon. krzyża siust Tow. -po 10 zł. 17.10 17.40 

n węgiersk. , po 5 zł. 11.29 11,60 
Fundaeya szpitala Arcyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a.................................
Salma po 40 zł m. k. . . , . .
St. Genołs po 40 zł. m. k. . . .
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. wa.(
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. .

„ „ p o  50 zł. w. a.
Waldsteina po 20 zł. m. k. . .
Windisehgratza po 20 zł. m. k. . . 49 25 50,—

7. Weksle (na 3 miesiące).
Augsburg na 100 zł. w. p. n. . . . —.— —
Berlin za 100 mark w. p. n................. —.— —.—
Fraukfurt za 100 mark w. p. n. . . —.— —
Hamburg za 100 mark w. p. u. . . —.— —
Londyn za 10 ft. szt. . . . . . .  126.93 127 35
Paryż za 100 ft. . . . .  50 25.— 50 32.50

K u r s  z ł o t a .
Dukat cesarski men.......  5.97.— 5.99.—

„ pełnej w a g i .....  5.94.— 5.96.--
K o r o n a ........................... —.—.— —.—.—
20 fran k ó w k a .................10.05.50 10.06.50
Rossyjski półimperiał . . . .  10.38.— 10.40.—
Talar związkowy . . . . . .  —.—.— —.—.—
Srebro................................ —.—.— —.—

Z lwowskiej Izby handlowej 1 przemysłowej.
Telegrafowany kurs wiedeński, 

dnia 19. kwietnia 1888.
Jednolity dług państwa w banknotach 

„ „ « w srebrze . .
Renta w z ł o c i e ........................................
5 pre. austr. renta marcowa . . . .
Akcye banku wiedeńskiego....................

„ „ kredytow ego....................
L o n d y n .......................................................
N apoleondor.........................................
Dukat cesarski men....................................
100 marek n iem ieck ich ..........................

zł. et.
78 05
80 35

110 05
92 80

865 —
268 80
127 —
10 05 Vi

5 97
63 40



1 Ces. król. generalna Dyrekcja 
kolei państwowych.

W y  e]l ą  g

z rozkładu jazdy od Igo stycznia 1888 
Zegar peszteński

Odjaza ze Lwowa:
Q°dz. 11 min. 27 przed polud. pociąg osobowy 

dc Stryja, Chyrowa, Stanisławowa i Hu- 
siatyna.

Grodz. 7 min, 44 wieczór pociąg osobowy do 
Stryja, Chyrowa i Zwardonia, 

odz. 6 min. 10 przed połud. pociąg osobowy 
do Stryja i Ławocznego.

Przychodzą de Lwowa:
°uz. 8 min. 39 przed połnd., pociąg osobowy 

ze Zwardonia, Chyrowa i Stryja 
. 4 miB- 15 po połud. pociąg osobowy z 
Zwardonia, Chyrowa, Stryja, Husiatyna, 
Stanisławowa.

°dz. 1 min. 15 w nocy, pociąg osobowy z 
-lusjatyna, Stanisławowa, Chyrowa, Stry­
ja i Ławocznego.
Przychodzą do Stanisławowa:

Godz. 8 min. 85 przed połud., osobowy pociąg 
z Husiatyna.

°dz. 9 min. 02 przed połud., osobowy pociąg 
ze Zwardonia i Stryja, 

odz. 5 min. 37 po połudn. pociąg osobowy 
z Husiatyna.

G o iz . 5 min. 51 po połud, osobowy pociąg z 
Chyrowa, Lwowa, Stryja.

Odjazd ze Stanisiawowa:
Grodz. 9 min. 45 przed połud. pociąg osobowy 

do S tr y ja , Lwowa i. Chyrowa.
Grodz. 9 min. 58 przed połud. osobowy pociąg 

do Husiatyna.
Grodz. 6 min. 28 wieczór, pociąg osobowy do 

Stryja, Lwowa i Zwardonia.
Grodz. 6 min. 54 do Husiatyna.

Przychodzą do Ławocznego:
Grodz. 11 min. 18 przed połud. ze Lwowa 

pociąg mięszany.
Odjazd z Ławocznego:

Grodz. 6 min. 23 wieczór, pociąg mięszany do
: Stryja, Lwowa, Zwardonia i Chyrowa.

Pociągi k olejow e
I podług zegara lwowskiego.

Przychodzą do Lwowa:
: Z Krakowa: o godz, 5 min. 50 rano pociąg 

pospieszny, o godz. 9 minut 27 wieczór 
pociąg osobowy, o godz. 11 minut 35 
przed południem pociąg mięszany, o g^dz. 
7 minut 6 wieczór pociąg lokalny.

Z C z e m io w ie c : o godz. 10 uiin. 3 wieczór 
p ociąg  pospieszny, o godz. 3 min. 35 
ran o  pociąg osobowy i o godz. 3 min. 30 
po południu pociąg mięszany.

Z P o d w o ło czy sk : na dworzec główny lwow­
ski- o godz. 10 min. 24 wieczór pociąg 
pospieszny, o godzinie 3 min. 5 w nocy 
pociąg osobowy i o godzinie 3 min. 50 
po południu pociąg mięszany.

Z Pouwołoczysk : nr dworzec Podzamcze 
o godz. 10 min. 10 wieczór pociąg po­
spieszny, o godz. 2 min. 28 rano pociąg 
osobowy i o godz. 3 min. 19 po południu 

; pociąg mięszany.
j Ze Stryja: o godz. 8 min. 59 rano i o godz.
! 4 min. 35 po południu pociąg osobowy

a o g. 1 m. 35 w nocy pociąg osobowy.
; Ze Stanisławowa: do Lwowa o godz. 6 min. 
j 36 wieczór pociąg pospieszny, o godz. 9
I min. 35 rano pociąg osobowy i o godz.

9 min. 29 pociąg mięszany.
\
| Odchodzą ze Lwowa:
i Do Krakowa: o godz. 10 min. 44 wieczór 
I pociąg pospieszny, o godz. 4 m. 10 rano
i pociąg osobowy, o godz 4 min. 50 po
; południu pociąg mięszany, o godz. 8 m.

10 rano pociąg lokalny
Do Czerniowiec: O godz. 6  min. 20 rano 

pociąg pospieszny o godz. 12 min. 22 
w południe pociąg mięszany i o godz. 11 
m. 6 w nocy pociąg osobowy.

j Do Podwołoczysk z głównego dworca : 
o godz. 6 min. 10 rano pociąg pospiesz­
ny, o godz. 12 min. 38 po południu po­
ciąg mięszany i o godz. 10 m. 25 wiecz. 
pociąg osobowy.

Do Podwołoczysk z dworca Podzam cze : 
o godz. 6 min. 22 rano pociąg pospieszny 
o godz. 1 min. 8 po południu poeiąc 
mięszany i o godz. 10 min. 55 wieczór 
pociąg osobowy.

Do Stryja; o godz. 8 min. 4 wieczór i o

godz. 11 minut 47 przed południem po­
ciąg osobowy r  o godz. 6 min. 30 rano 
pociąg osobowy.

Do Stanisławowa: ze Lwowa o g. 9 min. 34 
rano pociąg pospieszny, o godz. 6 min. 
35 wieczór pociąg osobowy i o godz. 5 
min. 20 wieczór pociąg mięszany.

Od Ekspedycyi.

Do dzisiejszego numeru dołącza się 
cennik właściciela winnic i piwnic Karola 
Rudolfa Wernera w Klosterneuburgu, koło 
Wiednia. Poniew&ż jest staraniem  wyżwy- 
mienionej firmy dostarczać konsnmentom 
wina z najlepszych miejsc produkcyjnych 
monarchii, przeto polecamy takową szcze­
gólnej uwadze naszych czytelników.

Nadesłane.

Wszech nauk lekarskich

Dr. Józef (iracka
sekundaryusz szpitala powszechnego 

ul. Ł y c s a k o w s l m  l .  1 9 . A.
ord. od 3 —5.

a e  j e b j  a r  j e r  j ł  m l  w  ą g  w .

Licytacye.
L- 7475. (2463 2—3)

Krakowski sąd delegowany miejski 
ogłasza, iż celem zaspokojenia należytości 

uprzyw. gal. Zakładu kredytowego 
^łośeiańskiego w likwidacyi w Kwocie 90 
Z‘J a pn. odbędzie się w gmachu sadowym 
^  dniu 18 maja i 15 czerwca 1888° o go- 

z,hie 10 rano egzekucyjna licytarya real­
i ś c i  ]. 3% w Łobzowie Anny Koziarowej i 
Ma*gorzaty Filipowskiej własnej.

Cena wywołania 600 złr.

marca 18«8 prawa zastawu uzyskali lub 
którymby uchwała niniejsza względem do­
zwolenia licytacyi z jakiegokolwiek powodu 
doręczoną być nie mogła ustanaw ia się na 
ich koszt i niebezpieczeństwo kuratora ad 
aetum p. adwokata Willaume a p. adw. dr. 
Trzcienieckiego zastępcą tegoż,

Tarnopol, dnia 31 m arca 1888.

L. 977. (2^72 2 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Brzeżanach po­

daje do wiadomości, że w celu zaspokoje­
nia pretensyi hipotekowanej wedle Dom. 
446 pag. 266 n. 3. na 1/3 części dóbr Li-

Wadyum 60 złr. . ~a g0>ua wedle Dom. 446 pag. 267 n  14
Resztę warunków licytacyjnych przej- ^  er D ezyderego Tadeusza 2 im. Górskiego 
'“ ożna w registraturze. Ewentualnie do . 1 J  „,.h _  5.735j,} , -" jj.na w registr

°żeUia lżejszych warunków 
w żywaie  ■ 8-ię w ierzycieli i strony na term in  

maja i i s czerw ca 1888 o godz. 10 rano. 
kuratorem *, w ierzycieli hipotecznych 

niew iadom ych j , s t adw okat dr. Serafin 
U m u rs k i z su b sty tu c ją  adw okata dr. H er- 
^ an a  Brunmiora w Krakowie 

Kraków, 29 lutego 1888'.

L- 11992.

■i t wJ3.so.yci1 w E w o  ci 6  5.Z -25 z f r .  cfc. w . 
my aeyjnye. < a_ z p a> odbędzie się w zabudow aniu te-

(2404 2—3)
C k sąd powiatowy w Komarnie po- 
do powszechnej wiadomości, że w ce- 

11 zaspokojenia pretensyi Mojżesza Fisch- 
*h&na w kwocie 45 złr. w. a. z pn. po 
g a c e n iu  kwoty 50 złr. w. a przeprowa­
d ź  w dniu 6 czerwca 1S88 i 4 lipca 1888 
każdym razem, o godzinie 10 rano egze u- 
cyjna publiczna sprzedaż realności wy a 
Zem hip. 1. 150 księgi gruntowej gminy 
Bodzwierzyniec objętej małoletnich spad­
kobierców ś. p. Fedka Szpyla a ta : Anmj 
f^ftstki, Nykoły, Kaśki, Maryi, Tymka l r e -  

Szpyt własnej z tern że na pierwszym 
Arminie realność ta tylko za cenę wywo­
łania lub wyżej tejże, zaś na d ru g ie  te r­
minie za jakąbądź cenę sprzedaną zos.a- 
hie.

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
Obnkowa tej realności w kwocie 275 złr.

Wadyum 28 złr. w. a. w gotówce.
Resztę warunków licytacyjnych wy* 

c'ąg hipoteczny i protokoł oszacowania po­
wyższej realności można przejrzeć w tus. 
tegistraturze. ,

Kuratorem niewiadomych wierzyciel1 
hipotecznych p. Luszpiński c. k. notai yusz |
W Komarnie. r  13263 (9 !lKK 9 __Ts

Komarno, dnia 23 grudnia 1887- | . W tutejszym sądzie odbędzie się o
----------------------------------------- | godzi uje 10 rano w dniu 19 kwietnia 1888

ku 3697. (2398 2—3) j także 1 poniżej ceny szacunkowej licytacya
C. k. sąd powiatowy w Tarnopolu po- j realności ik. 18 według wyk. hip. 157 gmi- 
do wiadomości, że w celu ściągnięcia j ny NagoSzanki Wawrzyńca Samborskiego 

Gzeeh ra t po 94 złr. 50 ct. w. a. i reszty \ względnie jeigo spadkobierców własnej, na 
kapitału 2.412 złr. 84 ct. z pn. na rzecz! rzecz c. k. uprzyw. galic. Akeyjnego Banku
tarnopolskiej kasy oszczędności odbędzie | hip. Pto złr. 4,6 ct. z pn.
8lę dnia 6 czerwca 1888 i 4 lipca 1888 za - j Cena wywołania 2,250 złr.
Wsze o godzinie 10 przed południem w | Wadyum 112 złr. 50 ct.
Piórze nr. 6 egzekucyjna sprzedaż realności s Resztę warunków, akt oszacowania i
dłużników Jakóba i Mariem Scherów w 1 wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusą-
^  ,  1 1 . . *  J  , „ n / T U C i f p o f n r l T r t

goż sądu w sali nr. 12 w dniu 13 czer­
wca 1^88 i 18 lipca 1888 każdym razem o 
godzinie 10 przed południem publiczni 
przymusowa sprzedaż V, części dóbr Lipi- 
ea górna w powiecie Rohatyńskim położo­
nych ™edle Dom. 446 pag. 267 n. 14 haer. 
tabub krajowej własność Dezyderego Tade­
usza Górskiego stanowiących.

Cena wywołania wynosi 16.888 złr. 
40 ct. niżej której sprzedaż dopiero na dru­
gi"1 term inie może nastąpić, i

Wadysim ustanowione na kwotę 1689 
złr. Nabywca obowiązany będzie te wierzy­
telności których zapłatę wierzyciele przed 
term inem  zapłaty lub umówionem wypowie- 

zeniem przyjąć by nie chcieli przyjąć do 
zap a y z hipoteki za potrąceniem z ceny 

lipna o ileby z takowej wedle porządku 
tabularnego a 0 zapłaty przypadały;

esztę warunków licytacyjnych wolno 
przejrzeć w sądzie tutejszym.

rozpisaniu licytacyi uwiadamia s'ę
strony interesowane tudzież tych wierzy-
ia a 7 . ?rz?])y depiero po dniu 2 listopada 
lo s  jaso dniu wystawienia ekstraktu ta- 
tularnego h i p o t e k ę  uzyskali, lub którymby 
uchwała n i * i S Ia lub p ó ź n i e j s z e ,  w tej 
sprawie zapaść mające, z j a k i e g o k o l w i e k  po- 
woau nie mogły byc; doręczon(ji do r ąk dsta-

nieh uchwałą z 14 sierpnia 
!  n la -  1 kuratora w osobie p. adw. 
d j^ °  a ^ak° też za pomocą niniejszego

L. 10468. (2462 2—3)
«  ^ e rw c a  1888 o godzinie 10 

rano odbędzie się w tutejszym sądzie przy­
musowa sprzedaz w drodze licytacyi grun­
tów „Hruski, Habckie i Odynica“ zwanych 
do realności pod lk. 23/818 w Dolinie po^ 
łożonej należących Jan a  Mazurkiewicza 
własnych na ściągnięcie wierzytelności c. 
k. uprzyw. Zakładu kredytowego włościań­
skiego w likwidacyi w kwocie 887 złr. 91 
ct. z pn.

Cena szacunkowa i wywołania 2750 zł.
Wadyum 275 złr.
Sprzedaż może nastąpić także poniżej 

ceny wywołania.
Resztę warunków i protokół opisania 

sprzedać się mających gruntów można 
przejrzeć w tusądowej registraturze.

C. k. sąd powiatowy
Dolina, dnia 15 grudnia 1887.

trzecim zaś term /nie i niżej ceny wywo­
łania, jednak nie niżej sumy równej preten­
sjom  pierwszeństwo przysługującym i p re­
tensjom  na realności zabezpieczonym.

Cena wywołania 300 złr.
Wadyum 10pr. w kwocie 30 złr.
Termin do ewentualni go ułożenia wa­

runków ułatwiających wyznacza się na dzień 
20 sierpnia 1888 godzinę 3 po południu. 
Kuratorem wierzycieli je s t p. S tanisław  
Newelicz z Kozowy.

Resztę warunków i ekstrakt tabularny 
wolno przejrzeć w tus. registraturze,

Kozowa, dnia 25 kwietnia 1886.

L. 1451. (2493 1 - 3 )
Sąd powiatowy Kęcki odbędzie egze­

kucyjną sprzedaż roalności Józefa Gawędy 
w Bulowicach wykazem hipotecznym 415 
objętej na pokrycie pretensyi Abrahama 
Murka w sumie 120 złr. z pn. w s§^z!e 3
2 term inach dnia 23 maja 1888 i / y
czerwca 1888 każdym razem o godzinie
10 rano.

Cena wywołania 850 złr.
Wadyum 85 złr.
Kuratorem dla niewiadmych ustano­

wiono dr. Xawerego Clirianowskieg10 adwo­
kata w Kętaeh.

Kęty, 20 m arca 1888.

Brzeżany, 31 marca 1888.

L. 2468. (1471 1—3)
C, k. sąd powiatowy w Kozowie po­

daje do wiadomości, że na zaspokojenie pre­
ten s ji Zakładu kredytowego włościańskiego 
w likwidacyi w kwocie 11 rat po 9 zł r - 
75 ct. i 126 złr. 71 ct. w. a. z pn. dozwo­
lił przymusową sprzedaż realności wykazem 
łrpotecznym  1 468 i 467 gJ-my Słoboda 
objętej Paraszki Woron i Petra Woron wła­
snej. Sprzedaż ta  odbędzie się dnia 18 ®zeJ -  
wca dnia 18 lipca i dnia 20 sierpnia 1888 
każdym razem o godzinie 10 przed połu­
dniem, tylko wyżej lub za cenę wywołania.

Cena wywołania 309 złr.
Wadyum lOpr. w kwocie 30 złr.
Term in do ewentualnego ułożenia, w a­

runków ułatwiających wycnacza się na azien 
20 sierpnia 1888 godzinę 3 po południu.

Kuratorem wierzycieli jest p. Jan  Ki­
nal z Słobody. . M L , j t

Rsszę warunków i ekstrakt tabularny
wolno przejrzeć w ts. registraturze.

Kozowa, dnia 17 maja 188b.

Tarnopolu położonej.
Cena wywołania poniżej której real­

ność ta na pierwszym term inie sprzedaną 
hie będzie wynosi 5031 złr. 79 ct. w. a.

W adium  500 ełr. w. a.
Bliższe warunki przejrzeć można w 

f egistraiurz6 sądu.

dowej registraturze.
Dla nieznanych wierzycieli hipot. usta­

nowiono kuratorem adwokata dr. Czaczko- 
wskiego w Czortkowie ze zastępstwem przez 
adwokata dr. D iam anta tamże.

C. k. sąd powiatowy.
C z o r t k ó w ,  31 grudnia 1888.

L. 468. (2495 1 - 3 )
W tutejszym sądzi# odbędzie się o 

godzinie 10 rano 30 maja 1888 za lub po­
wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 30 czer­
wca 1888 nawet poniżej takowej, lieytacya 
części realności 1. 66 w Źernicy wyżnej An­
toś zka Kostyka własnej, na rzecz Dawida 
Lipy Beera pto 11 złr. z pn.

Cena wywołania 300 złr.
Wadyum 30 złr.
Resztę warunków, akt opisania i osza­

cowania wolno przejrzeć w tusądowej re ­
gistraturze.

Baligród 15 marca 1888.

L. 7945. (2190 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Kozowie po­

daje do wiadomości że na zaspokojenie p re­
ten sji Ogólnego rolniczokredytowego Za­
kładu w kwocie 136 złr. 80 ct. w. a. z pn, 
dozwolił przymusową sprzedaż realności 
wyk. hip. 1. 102j gminy Kozowa objętej
Danyły Duczapskiego własnej która odbę­
dzie się w tymże sądzie dnia 15 czerwca 
1888 o 10 godzinie rano za jakąkolwiek- 
bądź cenę.

Cena wywołania 200 złr. w. a. 
Wadyum 20 złr. w. a.
Kozowa, dnia 30 grudnia 1887.

L. 9186. (2195 1 - 1
C. k. sąd powiatowy w Kozowie pc 

daje do wiadomości, że na zaspokojenie pr< 
tensyi (.Ogólnego rolniczokredytowego Zi 
kładu w kwocie 295 złr. 49 ct. w. a. d< 
zwolił przymusową sprzedaż realności wy] 
hip. 1. 44 i 43 gminy Słoboda objętej Wt 
wrzka Czuch własnej kióra odbędzie się 
tymże sądzie dnia 15 czerwca 1888 o 1 
godzinie rano za jakąkolwiekbądź cenę. 

Cena wywołania 500 złr.
Wadum 50 złr. w. a.
Kozowa, dnia 30 grudnia 1^87.

Dla wierzycieli, którzyby po dniu 18 * —
Gazeta Lwowska Nr, 92 z dnia 21 kwietnia

L. 1312. (2469 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Kozowie po- 

daje do wiadomości, że na zaspoi ojenie 
pretensyi Zakładu kredytowego włościań­
skiego w likwidacyi w kwocie 42 złr. 13 
et. w. a. z pn. dozwolił przymusową sprze­
daż realności wykazem hipotecznym 1. 568 
gminy Ceniów objętej Maksyma Horocho- 
wskiego własnej. Sprzedaż odbędzie się 
dnia >8 czerwca dnia 18 lipca i dnia 20 
sierpnia 1888 każdym razem o godzinie 
10 przed południem a to na pierwszych 
dwóch term inach tylko wyżej lub za, na

L. 9114. (2193 1 - g
C. k. sąd powiatowy w Kozowie pi 

daje do wiadomości, ie  na zaspokojeni 
pretensyi ogólnego rolniczokredytowego Za 
kładu w kwocie 337 złr. 50 ct. z pr 
dozwoli] przymusową sprzedaż realnośi 
wyk. hip. 1. 154 gminy Słoboda objęti 
Dyonizego Kołodziej wyk. hip. 1. 156 pc 
łowy realności wyk. hip. 1. 533 Stefan 
Kołodziej ił&snej która odbędzie się 
tymże sądzie dnia 15 czerwca 1888 o 1 
godzinie rano za jakąkolwiekbądź cenę. 

Cena wywołania 600 złr.
Wadyum 60 złr. w. a.
Kozowa, dnia 30 grudnia 1887.

1
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L. 11717 (2426 3—3) Uena szacunkowa wynosi 705 złr. 88

C. k. sąd krajowy we Lwow.e ogła-1 ct. Wadyum 70 złr. 58 et. wa. 
sza że w biórze 12 c. k. Radcy Mochnac- j Akt oszacowania i resztę warunków
kiego w tutejszym sądzie I I  piętro w celu j licytacyjnych przejrzeć można w tusądowej 
ściągnięcia na rzecz funduszu krajowego | registraturze.
resztującej sumy 226 złr. 23 c t  z przyn. ! Niewiadomego z miejsca pobytu wie- 
odbędzie się dnia 5 czerwca 1888 i 5 iip- i rzyciela Ozyasza Gartmana zawiadamia się 
ca 1888 każdym razem o godzinie 10 przed i że dla niego kuratorem Mikołaja Mianow- 
południem przymusowa licytacya „ednej | skiego ze Zborowa ustanowiono, 
trzeciej części realności pod lk. 1682|4 we! Zborów, dnia 1 styczn;a 1888.
Lwowie położonej wykazem hip. L ' 141 | __________
księgi grunt dzielnicy II gminy m iasta L. 1898 (2441 3—3)

Resztę warunków licytacyjnych, wy­
ciąg hip. i protokoł oszacowania powyższych 
realności można przejrzeć w ts. registra 
turze.

Kuratorem  niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych p. Luszpiński c. k. Notaryusz 
w Komarnie.

Komarno, dnia 21 stycznia 1888.

I L. 2398

Lwowa objętej a wedle Karty B. poz. 6 
wyciągu hipot. do Chany Feigi Kobak na­
leżącej że na pierwszym term inie powyższa 
jednej trzeciej część tej realności tylko 
wyżej ceny wywołania 8916 złr. 98 \  
ctn. lub przynajmniej za tę cenę zaś 
na drugim terminie nawet niżej ceny 
wywołania jednakowoż nie niżej % części 
tejże t. j. nie niżej Kwoty 2972 złr. 33 ct. 

a. sprzedaną że jako wadyum kwotaw
892 złr. złożoną być ma akt oszacowania i 
warunki licytacyjne w registraturze sądo­
wej przejrzeć luo odpisać wolno nareszcie 
że dla nieobecnych wierzycieli tudzież dla j 
wszystkich którzyby po wydaniu wyciągu j 
tabularnego t. j . po dniu 14 marca 1888 ’ 
rzeczowe prawa na wspomianej jednej 
trzeciej części rzeczonej realności nabyli 
lub którymby uchwały sądowe niniejszej 
sprawy egzekucyjnej dotyczące z jakiego

C. k. sąd powiatowy w Lisku zawia­
damia że celem zaspokojenia pretensyi to ­
warzystwa Zaliczkowego w Lisku stowarzy­
szenia zarejestrowanego z nieograniczoną 
poręką w kwocie 162 złr aw. zpn. odbędzie 
się w zabudowaniu sądowem w dniu 22 
maja 1888 o godzinie 11 rano publiczna 
przymusowa sprzedaż ciała hip. nr. 340 
wykazem ks. gr. gm. Lisko Jana Tymiń 
skiego własnych w jednym  term inie za 
jakąbądź cenę.

Cena wywołania 550 złr.
Wadyum 37 złr. 50 ct.

. Inne warunków sądzie przejrzeć można.
C. k. sąd powiatowy 

Lisko, 30 m arca 1888.

I u. ao%>o (2442 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Lisku uwia­

damia, że celem zaspokojenia należących 
się gal. Zakładowi kredytowemu włościań­
skiemu 26 rat po 15 złr. wa. z pn. odbę­
dzie się w zabudowaniu sądowem w dniu 
23 maja 1888 o godz, I I  rano publiczna 
przymusowa sprzedaż ciał hip. nr. 67 69 
68 wykazu księgi gruntowej gminy Uherce 
m ałoletnich Michała, Józefa, Honoraty, Ka- 

' tarzyny, Jana, Maryi Ustyanowskich, tu ­
dzież Jan a  Ustyanowskiego własnych, ta­
kże poniżej ceny wywołania jednak nie 
njżtój v8 części tejże.

Cena wywołania 500 złr.
Wadyum 50 złr.
Inne warunki w sądzie przejrzeć 

można.
Lisko, 31 marca 1888.

L. 2901 (2409 3 - 3 )
Dnia 26 kwietnia 1888 wyżej ce­

ny szacunkowej lub za takową, zaś dnia
bądź powodu doręczone być nie mogły, a- 30 maja 1888 naw et niżej takowej odbę-
dwokat dr. Jamiński kuratorem  a jego za­
stępcą adwokat dr. Romanowski ts. uchwa­
łą  z dnia 1 grudnia 1883 1. 48621 miano­
wany został.

we Lwowie, dnia 7 kwietnia 1888.

L. 3320 (2436 3— 3)
Dnia 11 maja 1888 i 13 czerwca 1888 

o godzinie 10 rano odbędzie się w tu tej­
szym c. k. sądzie przymusowa publiczna 
sprzedaż realności pod lk. 22 w Głębokiej 
położorej wyk. hip. 4 księgi gruntowej 
gminy Głęboka objętej w sprawie A braha­
ma Lamma przeciw nieobjętej masie spad­
kowej Jana Capa pto 125 złr. aw. zpn.

Cena szacunkowa wywołania wynosi 
239 złr. aw. j

Wadyum 23 złr. 90 ct. j
Przy pierwszym term inie realność 

tylko za lub wyżej ceny wywołania przy 
drugim naw et poniżej takowej sprzedaną 
będzie.

Resztę warunków licytacyjnych akt 
oszacowania i wyciąg tabularny wolno w 
tutejszosądowej registraturze przejrzeć.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono adwokata dr. Budzynowskiego 
zastępcą adwokata dr. Fiternika.

Sambor, dnia 17 m arca 1888.

dzie się w tut. sądzie zawsze o godzinie 
9 rano egzekucyjna licytacya realności wyk. 
hip. 485, i 625 gm. Uście objętej Chaskla 
Reinera a względnie Jakóba Reinera w ła­
snej na rzecz Kalmana M anharda pto 1212 
złr. 20 ct. z pn.

Cena wywołania 2328 złr. a względ­
nie 1324 złr.

Wadyum 232 złr. a względnie 132 zł.
Resztę warunków protokół oszacowa­

nia i wyciąg hipoteczny wolno przejrzeć 
w tut. registraturze.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
ustanowiony adw. dr. Dawidowiez w Śnia- 
tynie.

Suiatyn, 2 marca 1888.

L. 1521 (2450 3 —3)
C. k. sąd powiatowy w Zabni e ogła­

sza, iż celem zaspokojenia należytości Cha- 
ima Szyji Grossbarda w kwocie 200 złr. 
z pn. odbędzie się w tutejszym sądzie w 
dniach 23 maja i 4 lipca 1888, każdym 
razem o godz. 10 rano, egzekucyjna licy­
tacya połowy realności lwh. 143 grn. /jab- 
no objętej, dłużniczki Gt t i  Grosbardowej 
własnej.

Cena wywołania 400 złr,
Wadyum 40 złr.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiony adw. dr. Holcer w Tarnowie.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Żabno, 21 m arca 1888

L. 741 (2438 3 - 3 )  \
Dnia 26 kwietnia i 1 czerwca 1888 j 

o godzinie 10 rano odbędzie się w tu t# -  j 
szym c. k. sądzie przymusową sprzedaż pu- j 
bliczną 5/1? części realności pod ł. k. 150 w i 
Strzałkowicach położonej wyk. hip. 1. 54 gmi- i 
ny Strzałkowice objętej w sprawie Serii Fisch- 
m an przeciw Marcinowi Gerczak pto. 10 
złr. aw. zpn.

Cena szacunkowa wywołania wyaosi. 
95 złr. 83 at. aw.

Wadyum 9 złr. 58 ct.

L. 2426 (2443 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Lisku uwiada­

mia, że celem zaspokojenia należytości gal. 
Zakładu kredytowego włościańskiego w 8 
ratach po 25 złr. 38 ct. i resztująeego ka- 
pitałn 355 złr. 78 ct. z pn. odbędzie się 
w zabudowaniu sądowem dnia 22 maja 
1888 o godzinie 11 rano publiczna przy­
musowa ^przedaż ciała hip. nr. 100 w yka­
zu ks. gr. gm, Beźmihowa górna Antonie­
go Pietruszewskiego własnego za jakąko!- 
wiekbądź cenę jednak nie poniżej % częś­
ci ceny wywołania.

Cena wywołania 600 złr.
Wadyum 30 złr.
Inne warunki w sądzie przejrzeć mo­

żna.
Lisko, dnia 30 marca 1888.

L. 3721 . (2445 3— 3)
Sokalski ek sąd powiatowy ogłasza 

niniejszem rozpisaną na dniu 22 maja i 2’2 
; czerwca 1888 zawsze o godzinie 10 rano 
Iw gmachu sadowym odbyć s i ę  mającą przy- 
1 musową publiczną sprzedaż majętności wy

Przy pierwszym term inie realność ; kazu hip. 1. 696 gminy kat. Sokal dłużnika
tylko za lub wyżej ceny wywołania, przy ; Jędrzeja Hrymuka własnej celem zaspoko -
drugim nawet poniżej takowej sprzedauą | jenia pretensyi Mai yî  Ruszlakowskiej yel
bedtie. i D r u s z l a k o w s k i e j  w ilości 71 złr. wa. z pn.

Resztę warunków licytacyjnych wolno \ Cenę wywołania stanowi cena szacun-
w tutejszosądowej registraturze przejrzeć, kowa sprzedać się mającej majętności w

C. k. sad powiatowy miej. deleg. j ilości £30 złr. wadyum zaś kwota 23 złr. wa.
Sambor, dnia 25 lutego 1888. j W  pierwszym terminie nabyć można

; majętność tylko za cenę wyższą lub nie 
L. 2714 (2440 3—3) ; niższą od ceny szacunkowej na drugim ter-

C. k. sad powiatowy w Lisku zawia- | minie i poniżej tej ceny.
damia że celem zaspokojenia należących i Wyciąg tabularny, akt oszacowania i

L. 10727 (2455 3 —3;
C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza 

że w sali rozpraw tegoż sądu v celu za­
spokojenia pretensyi M ichała Tkacza w 
kwocie 189 złr. wa. odbędzie się dnia 7 
czerwca i 12 lipca 1888, każdym razem o 
godzinie 11 przed południem przymusowa 
licy tacja do Leona i Michaliny Herzmanek 
Antoniego Jurkiewicza, Katarzyny z Cho­
mów Jurkiewicz i Anny z Jurkiewiczów 
Bieńkowskiej wedle wyk. hip. 697 I. karta 
B. poz. 1, 2, 3, 4, 8 należących 3/9 części 
realności pod 1. 818l/4 we Lwowie połoźo 
iiej, że na pierwszym terminie części te 
realności tylko wyżej ceny wywołania 865 
złr. 77 ct. lub przynajmniej za tę cenę, 
na drugim zaś n a w e t  niżej tej ceny sprze­
dane zostaną, że jako wadyum kwota 87
złr. złożoną b jć  ma, akt oszacow an ia  i wa­
runki licytacyjne w registraturze sądowej 
przejrzeć lub odpisać wolno, nareszcie, że 
d la  wszystkich tych, którzyby po wydaniu 
wyciągu tabularnego to je s t po dniu 5 m ar­
ca 1888 rzeczowe praw a na wspomnianych 
częściach realności nabyli, lub którymby 
uchwały sądowe niniejszej sprawy egzeku­
cyjnej dotyczące z jakiegobądź powodu do­
ręczone być nie mogły, adwokat dr. Dulę­
ba k u ra to rem , a jego zastępcą adwokat 
dr. H e n ry k  Szydłowski mianowany został.

We Lwowie, dnia 7 kwietnia 1888.

się gal. Zakładowi kredytowemu włościan- ! resztę w całości przytoczonych warunków
skiemu w likwidacyi !8 ra t po 9 złr, i 
resztująeego kapitału 73 złr. 6 et. aw. zpn. 
odbędzie się w zabudowaniu sądowem w 
dniu 15 maja i 19 czerwca 1888 zawsze 
° godzinie 11 rana publiczna przymusowa 
sprzedaż ciała hip. nr. 11 wykazem ks j 
gr. gm. Beźmihowa górna Mary z Lulów ( L- H 578  
Baranowej własnego przy pierwszym termi

licytacyjnych przejrzeć można w registra 
turze tutejszego sądu, kuratorem niewiado­
mych w:erzycie!i został zamianowany p. 
dr. “Władysław Semetkowski.

Sokal, 28 m arca !

(2405 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Komarnie po 

nie przynajm niej&zar  cenę wywołania n a d a j e  do powszechnej wiadomości, że w ce-
f i r i l f F i m  - i  • * J ____5, „ U  I n  nr o  S M  K A l  A T i j  S V F  f ł. k \  T l « r r 7 .  nrdrugim także niżej tejże jednak n.e niżej 
jednej trzeciej części sumy szacunkowej. 

Cena wywołania 250 złr.
Wadyum 25 złr.
I rn e  wa: unki w sądzie przejrzeć można. 
Lisko, dnia 30 marca 1888.

lu zaspokojenia pretensyi ck. uprz. galie, 
Z a k ł a d u  kredytowego włościańskiego w l i ­
kwidacyi we Lwowie 13 rat po 9 złr. wa. 
z pn. przeprowadzi w dniach 6 czerwca i 
4 lipca 1888, każdym razem o 10 godzinie 
rano egzekucyjną public|ną sprzedaż real

L. 11949
ności wykazami hip. 11. 105 i 292 księgi

(2414 3—3) gruntowej gm iny Horpa.ua wielka, obję- 
' : 'ków Jacka i Mikołaja Kowals-daie P°w&towy w Zborowie po- . tych dłużni

rasnoirA' P . “ e®Pei wiadomości, że w celu kich własnych z tem, że na pierwszym ter­
na w kwoof ™ y>tdnoŚRi Dawida Szoha- ' minie realności te tylko za cenę wywoła- 
dozwolona eo-hfn • wa‘ .z Pa - została 1 nia lub wyżej tejże zaś na drugim termi- 
'A, części c ifł, S?yjIla P o c z n ą  licytacya : nie za jakabadź cenę sprzedane zostana.

£ 8 5 3 $  i E S t r  “ ■ gmi- i C BS V , ™ r , n i .  | M  wartość ‘.za-
sądzie w terminach n w hitejszym 1 cunkowa tych realności a m ianow icie:
ca 1888, K ż d y T L i n o  f o S  **  I »>.“  ^  L 105 °b«
a to na obydwóch te rm in a l  aila I w kwocie 100 złr. zas
eunkowę lob wytej tak o .e j „  jwis“ j ' w k W,k‘ Wp' *' 293

spraedaa, „ s ta n ie  , »  " 3 0  *  w%  ^  ^  ^  ^  ^  ^

L. 12855. (2435 3—3)
C. k, sąd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości że w celu ściągnięcia 
sumy 10.000 złr. w. a. z pn. na rzecz dr. 
Stanisława Glogiera odbędzie się dnia 23 
maja, 20 czerwca i 18 lipca 1888 każdym 
razem o godzinie 10 przed południem w 
biurze nr. 6 egzekucyjna sprzedaż real­
ności dłużniczki Julii Emanueli 2im. hr. 
Dellu Scala pod lk. 2 w Tarnopolu położonej.

Cena wywołania poniżej której real­
ność ta na pierwszych dwóch term inach 
sprzedaną nie będzie wynosi 23.829 złr. 13 
ct. w. a.

Wadyum 2382 złr. w. a 
Bliższe warunki przejrzeć można w 

registraturze sądu.
Dla wierzycieli, którzyby po dniu 14 

października 1885 prawo zastawu uzyskali 
lub którymby uchwało obecna z jakiegobądź 
powodu nie mogła być doręczoną, zamia­
nowano uchwalą z 28 sierpnia 1886 1.11952 
kuratorem adw. dr. Trzcienieekiego ze su b ­
sty tucją adw. dr. Axeirada.

Tarnopol, dnia 31 marca 1888.

K 2136. (2439 3—B)
G. k. sąd powiatowy w Bochni zawia­

damia, iż celem zaspokojenia sumy 50 złr. 
z pn. odbędzie się na rzecz Towarzystwa 
zaliczkowego w Bochni w tutejszym sądzie 
sprzedaż posiadłości lwh. 21 gm. Kat. Krze- 
czów objętej dłużnika Jana Szewczyka wła­
snej, w dwóch term inach, mianowicie, dnia 
24 maja i 28 czerwca 1888 każdym razem 
o godzinie 10 przed południem.

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków

licytacyjnych przejrzeć można w reg istra ' 
turze saaowej.

Kuratorem wierzycieli ustanowiony 
adw. dr. Trybulec.

Wadyum wynosi 12S złr.
Bochnia, dnia 10 marca 1888.

L. 6378. (2444 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Starym Sączu 

ogłasza, iż na jednym i ostatnim term ini0 
dnia 30 m aja 1888 o godzinie 10 rano 
sprzeda u siebie przymusowo realności wło­
ściańskie liczbami wyk. hip. 5 63 i 64 Jó­
zefa Motawy, Maryanny Niemcowej, Woj­
ciecha i Maryanny Mardytów własne ^  
w Kadczy na zaspokojenie kasie zaliczkowej 
w Nowym Sączu kwoty 2.900 złr. z pn.

Cena wywołania 6.390 złr.
Wadyu m 500 złr.
Wyciągi hipoteczne i warunki licyta­

cyjne do przejrzenia w registraturze.
Stary Sącz, 15 marca 1888.

L. 2076. (2470 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Kozowie poda­

je  do wiadomości, że na zaspokojenie pre­
tensyi Zakładu kred. włościańskiego w li­
kwidacyi w kwocie 17 ra t po 12 złr. w. a. 
z pn. dozwolił przymusową sprzedaż real­
ności wykazem hipotecznym 1. 107 gminy 
Dmuehcwiec objętej Łuki Muryka Pawłów 
tudzież ciała hipotecznego wyk. i. 108 te j­
że gmmy Michała Kozak (Semków) własnej.

Sprzedaż ta odbędzie się dnia 18 czer­
wca, dnia 18 lipca i dnia 20 sierpnia 1888 
każdym razem o godzinie 10 przed połu­
dniem a to na pierwszych dwóch term inach 
tylko wyżej lub za, na trzecim zaś term i­
nie i niżej ceny wywołania, jednak nie n i­
żej sumy równej pretensyom pierwszeństwo 
przysługującym i pretensyom na realności 
zabezpieczonym.

Cena wywołania 350 złr.
Wadyum lOpr. w kwocie 35 złr.
Termin do ewentualnego ułożenia w a­

runków ułatwiających wyznacza się na dzień 
20 sierpnia 1888 rodzinę 3 po południu.

Resztę warunków i ekstrakt tabularny 
wolno przejrzeć w ts. registraturze. ftP

Kozowa, dnia 25 kwietnia 1886.

4- 2968  ̂ (2447 2—3)
r.dpaiKCKiH c8 a tv  ncE^TOKkiH oyE'k- 

AO/HAA6, Lpo E-K iyk/UI 3acnOKC6HA npeTeH- 
cih Obuj© ponkNHMo-KieAWToBOro 3aBSA*' 
nią ArtA Fanmi/m h BSkoehhki e"k cSnrfc 
192 3 np. 80 Kp. h 167 3ap. m  np., k©A" 
k8a* c a  An a  12 MEOEHA 1888 H AhA Xk 
AMINA 1888, KOJKAkMł-h paSOiM-h O 10 rO‘ 
Ainrk pan© (K3(i{8i^iTiNa np^A-**1 rocn©- 
AapcTEa noA^ **. kohck 78 g-k ^^©EąAjfTi 
n©KOJK(N©r©, bka. nn©T£MN© < 126 knuth
rpSHT. a^a  rp©AiaAki m t .  G 8j(©Eivfc ©k- 
HAT©r©, UapTKa AVaachaN c-r© eaacN©r© tia
nepino/H-k p£mhnij,h r©cn©AapcTB© t ©6 BkiJK- 
UJf, as© 3a ipkng BkiiianuNis 600 3ap., npH- 
h a t 8  iuk© BapT©cTk npH ©yA'kófNi© n©- i
HTHHKH, a Na ApSrOM-k TaK©Mk HH3U1( 
T©HJKk NpOAJNf k8A*.

IlopSHNt BklHOCHT-k 60 3 Ap.
SuapaiK-k, aha  3 iJjE-kTNA 1868.

L. 25839 (2465 2—3)
C. k. sąd powiatowy miejsko-delego­

wany w Tarnopolu podaje niniejszem do 
publicznej wiadomości, że na zaspokojenie 
sumy 32 złr. w. a. z pn. przymusowa sprze­
daż realności w Stupkach położonej, wedle 
wyk. hip. 1. 161 Stefana a względnie Wi­
li tory i Kozak własnej, w tus. c. k. sądzie 
w drodze publicznej licytacyi na rzecz 
Izaaka W eiuberga dnia 18 maja 1888 i 
28 czerwca 1888 każdym razem o godzinie 
lOtej przed południem, z tem przedsięwzię­
tą zostanie, że na pierwszym term inie real­
ność ta tylko za cenę wywołania 300 złr. 
w. a. lub wyżej tejże, zaś na drugim ter­
minie także i niżej ceny wywołania sprze­
daną zostanie.

Wadyum wynosi lOpr. ceny szacun­
kowej.

Resztę warunków licytacyjnych, tu ­
dzież wyciąg hipoteczny realności powyż­
szej przejrzeć można w tutejszej registra- 
turze.

Tarnopol, dnia 29 grudnia 1887.

M. 10121. _ (2449 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Zabłotowie w 

sprawie Dawida Rubina przeciw spadko­
biercom Abrahama Schaffera pto 400 złr. 
w. a. z pn ogłasza przymusową licytacyę 
realności dłnżnika w Popielnikach powiatu 
politycznego Sniatyn, wykazem hip. 1. 519 
objętej, ciało tabularne stanowiącej, na 300 
złr. w. a. oszacowanej w dniu 6 czerwca 
1888 i 16 lipca 1838 każdym razem w są­
dzie o godz. 10 przed południem, odbyć się 
mającą, a to na pierwszym term inie tylko 
wyżej lub za cenę szacunkową, na dru­
gim także r iżej ceny szacunkowej.

Akt opisania, oszacowania i bliższe 
warunk: są w tus. registraturze do przej­
rzenia.

Wadyum wynosi 30 złr. w. a.
Zabłotów, 9 grudnia 1887.
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Konkursa.
L. 17181. ("2478 2—8)

K u n d m a c h u g .
Die von D r. Alois Klar, k. k. ord. 

Professor an der k. k. Carl Ferdinands- 
Universitat in Prag um erm  2 Janner 1838 
errichtete Kiinstlerstiftung mit dem Genusse 
jahrl. 1000 fl. sage E intaosend Gulden, ist 
nach dem Historienm aler E. H. Liska in
Erledigung gelangt.

Zu dieser Stiftung sind Kiinstler 
niimlieh Maier und Bildfianer berufen :

a) welche Bóhmen zum Vaterlande 
haben, bei dem Abgange jene aus den u- 
brigen Landem  des ósterreiehischen Kai-
serstaates,

b) die uubeseboltenen Wandels und
guten Ru fes sind,

e) ihre yorziigliehen Taienten und An- 
lagen zur schónen Kunst und ihre en- 
tsehiedene Vorliebe zu derselben ais ange- 
hende bildende Kiinstler dureh mehrere 
naeh dem unbefangenea Urtheile anerkannt 
rechtschaffener und bewahrt befundener 
Kunstverstandiger gelungenen Proben und 
Kunstleistungem  — mit Aussehluss bios 
m echanischer Arbeiten — yortheilhaft dar- 
gethan und erwiesen haben, und welche

d) eifrigst beflissen sind, ihre Ideale 
der Kunst mit den yorziiglichsten Meister 
werken der Vor- und M itzeit yergleichend 
zusammenzulialten, zu studieren, sich zur 
Vervollkomnung aufzuschwingen und in 
ihren Leistungen mit Erfolg zu yeraugen- 
schninlichen, iiberhaupt durch ein sinniges 
Betraehten und Studium yollendeter Mai- 
sterwerke sich und ihren K unstdarstellun- 
gen die moglichste Vollkomtnenheit zu er- 
streben,

e) der Genuss der Stiftung dauert un- 
unterbrochen durch zwei Jahre und kann 
bei yorziigiich guten dureh offentlich ge- 
gebene Proben ausgszeichneienTalenten aus- 
gem achten Fortschritten aueh auf em drittes
Jah r yerlangert werden.

Die Verlang6rung ist in diesem Falle 
ebenso wie die erste Yerleihung beim Pra- 
sentator anzusuchen und entfailt fiir diesen 
Fali die Beibringung der spater angedeu-
teten zwei Preisarbeiten. _ i

f) Dia Obliegenheit des Stifimgs ist * 
keine andere, ais die ihm die Liebe zur i 
Kunst selbst zur Pllicht macht, namlich j 
dass er wenigstens zwei D rittheile der an- j 
beraum ten Zeit in Italien  in sbesonderejn  | 
Rom einzig der Kunstlebe und beim Aus- ; 
tritte  aus der Stiftung die Kirche seines i  
Tauf- oder letzten bierlandigen Wohnortes 
(wenn er in  Bohmen nicht geboreu ware) 
sogleich mit einem Pruducte seiner Kunst, 
einem Gemaide, einer Statuę und dergl. 
auf eine der Kunst, der Kirche, dem Va- 
terlande und seiner fiir die Mit und Nach- 
walt Wiirdige Art bedenke.

g) Wird dem Kiinstler der Stiftungs- 
genuss noch auf im drittes Jah r einge- 
raum t, so muss er die b ier ausgesprochene 
Verpflichtuug gegen die betreffende Kirche 
schon wahrend des dritten Jahres unter 
sonst zu gewartigenden Folgen erfiillen.

h) Der Concurs fur diese Stiftung 
wird auf ein Jah r u. zw. vom 1 Ąpri 1 1888 
bis letzten Marz 1889 ausgesehneben und 
die sich hierum bewerbenden Kiinstler wer­
den aufgefordert, zwei Concurenz-Arbeiten 
eigener Erfindung zu liefern, von denen 
die eine aus einem in Oehl gem alten oder 
in  Stein oder Thon geforraten Bilde mit 
wenigstens ein oder zwei M ensehengestal- 
ten in etwas verkleinerten Massstabe und 
die andere in einer Zeichnung von mehre- 
ren M enschengestalten zu bestehen hatten, 
dereń D arstellung aus den heil. Schrift.en 
des alten nnd neuen Bundes, den Legen- 
den der Heiligen, der Geschiehte iiberhaupt 
und jener des Vaterlandes insbesondere zu 
nehmen sein wird.

Diese beiden Arbeiten sind portofrei 
womogiich in der ira Friihjahre des Jahres 
1889 stattflnden en P fager Kunstausstel- 
lung zur Esposition zn bringen, falls d iis
jedoch unthunlich ware, bis E ade Aprjl
1889 beim M itprasenta or der Stiftung k.
k. B ezirksbaiipim an^ Rudolf Marja Klar 
in  Prag, Kleinseite Thoma*gasse 15 g
Empfaugsbestatiguug zu

Jene Kiinsler, dcmen d.e S t,ftuag aicht 
yerliehen wird, erhaiten d* ^esendeten
Coneurenz-Arbeiten zui^ Qo

Prag, am 9 marz lubo.

L. 5984.
Em  Kaiserin Maria Theresia 1 ,JY l/' 1. 

deutscberblandischer Abtheilung m a  e r k .  a.
Theresianischen Akademie in - ■

In  der k. k. Theresianischen Akaae-

sung iiber den Adel, m it dem Taufscheine- 
Jm pfungs- und Gesuadheits- Zeugnisse, 
welch’ Letzteres yon staatlichen Saaitats- 
organen ausgestellt oder doeh bestatiget 
sein rauss, dann mit den Schnizeugnissen 
der letzten 2 Sem ester zu belegen.

Sie haben Namen, C harakter und 
W ohnort der E ltern  des Oandidatrn, bei 
Verwaisten die Nachweisung dieses Uin- 
standes, die Yerdienste des Vaters oder 
der Familie iiberhaupt, das Einkommen 
und die Yermógensverhaltnisse der E ltern  
und der Candidaten, die Zahl der uayer- 
sorgten Geschwister, sowie die allfalligen 
Genusse des Candidaten oder seiner Ge- 
sehw ister aus offentliehen Cassen oder 
Stiftungen, mit den einsehlagigen schrift- 
lichen Belegen zu enthalten. Auch ist die 
Erklarung abzugeben, dass und yon wem 
fiir die Candidaten die jahrlichen Neben- 
auslagen in dem aus der Stiftungsdotation 
nicht bedeckten Restbetrage yon 200 fl. 
werden bestritten werden. Da bei der Wur- 
digung der emlangenden Gesuche lediglich 
die in denselben angefiihrten Daten und 
die beziiglichen beigebrachten Belege in 
Betreff kommen, sind Berufungen auf etwa 
in  fruheren Bewerbungsgesuchen gemaehten 
Angaben oder damals rorgelegten Behelfe
zu yermeiden.

Die Gesuche sind an das MinisŁerium 
d«s Innern  zu stylisiren und liingstens bis 
10 Mai 1. J . bei jener politischen Landes- 
behórde einzubriugen, in dereń Verwai- 
tungsgebiethe der Bewerber seinen Wohn- 
sitz hat.

Gesuche von Personen, welche unter 
M ilitargeriehtsbarkeit stehen, sind im We- 
ge der yorgesetzten Milit&r - Coramanden 
an die betreffende politische Landesbehórde
zu richten.

K, k. M inisterium des Innern.
Wien, am 7 April 1888.

ły  w ck. sądzie powiatowym w Drohoby-
czu do powszechnego przejrzenia.

Zarzuty przeciw prawdziwości arku- 
i szów posiadania wnoszone być mogą ustnie 
! lub pisemnie w ck. są zie powiatowym w 
( Drohobyczu do 2 m aja 1888^

Sambor. 17 kwietnia i 888,

Upadłości.

L. 5324 (2346 3—3)
C. k. sąd krajowy wyższy podaje do 

wiadomości, że Mikołaj Machowski, m iano­
wany e. k. notaryuszem w Głogowie, po 
wykonaniu w dniu 27 m arca 1888 przysięgi 
dla c. k. njtaryuszy przepisanej, zostaje 
upoważnionym do objęcia urzędu swego. 

Kraków. 4 kwietnia 1888.

L. 492 (2422 3—3)
0. k. Rada szkolna okręgowa w Pil- 

znie ogłasza niniejszem w myśl uchwały 
z dnia 12 kwietnia 1888 konkurs na n astę­
pujące stałe posady nauczycielskie w po­
wiecie Pilznieńskim  przy szkołach etato­
wych jednoklasowych a mianowicie:

1. w Dębowej z płacą rocznych 300 
złr. i wolnein potnieszkeniem.

2. w Siedliskach z płaca roczną 300 
złr. z której potrąca się kwota 14 złr. ja ­
ko czysty dochód z użytku dwóch morgów 
800 sążni □  gruntu tudzież wolnein po­
mieszkaniem.

Prawo prezentowania przysłużą doty­
czącym radom szkolnym miejscowym.

Podania zaopatrzone w dokumenta 
służbowe wnieść należy za pośrednictwem 
swych władz przełożonych najpóźniej do 
końca maja b, r. do c. k. Rady szkolnej 0- 
kręgowej.

Pilzno, dnia 12 kwietnia 1888.

j L. 5829 (.2484 1—3)
C. k. sąd obwodowy w Tarnowie po­

daje do wiadomości, iż wdrożonem zostało 
postępowanie konkursowe kupieckie do m a­
jątku Zallela Katza protokołowanego kupca 
w Ozajkowy pow. Mieleckiego zamieszkałe­
go, a to do całego tak ruchomego majątku 
położonego w tych kraja?h, w których usta­
wa konkursowa z dnia 25 grudnia 1868 r. 
D. p. p. z r. 1869 nr. 1 obowiązuje.

Komisarzem konkursowym zamianowa­
ny został p. Jan  Sitowski c. k. sędzia pow. 
w Mielcu tymczasowym zaś zawiadowcą m a­
sy p. ad w. dr. Henryk B randt w Mielcu.

Celem potwierdzenia ustanowionego 
przez sąd, lub przedstawienia innego zawia­
dowcy masy konkursowej i jego zastępcy, 
tudzież obrania d iegacyi wierzycieli wy­
znacza się posłuchanie na dzień 11 maja 
1888, o godzinie lOtej przed południem w 
biurze komisarza konkursowego, na którem 
stawie się mają wierzyciele, z dokumentami 
roszczenia ich wykazującemu

Wszyscy, do tej masy konkursowej ja­
ko wierzyciele jej roszczenia mający, cho­
ciażby nawet o takowe i spory wytoczone 
były, powinni takowe do dnia 15 lipca 
1888 stosownie do przepisów ustawy kon­
kursowej, unikając szkodliwych następstw 
tamże zagrożonych, w sądzie zgłosić, i na 
posłuchaniu w dniu 3 sierpnia 1888, o g o - . 
dżinie 9tej przed południem w ck. sądzie \ 
powiatowym w Mieicu odbyć się mającem, j 
do likwidacyi i do uporządkowania podać. | 

Termin ostatni służyć ma zarazem ja- \ 
ko termin do zawarcia ugody w § 68 u. k. 5 
przewidzianej, ua który w tym calu wszyscy j 
wierzyciele niniejszem zawezwanie otrzym ują.;

Zgłoszonym i na ogólr.em posłuchaniu j 
stawającym wierzycielom służy prawo przez } 
wolny obiór w miejsce zawiadowcy masy i 
ego zastępcy i członków delegacyi w ierzy-1 

cieli, dotychczas urzędujących powołać sta- j 
nowezo osoby, w których zaufanie pokładają.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowa­
nia konkursowego zamieszczane będą w 
dzienniku urzędowym „Gazety Lwowskiej". 

W Tarnowie, dnia 17 kwietnia 1888.

L. 1578 (2387 8—3)
Ogłasza się, że 5 września 1882 zmarł 

Wysoce ab intestato Władysław Teicli- 
man, do spadku po nim konkuruje niew ia­
domy z miejsca pobytu Jan  Teichman.

Wzywa się przeto Jana Teichmana, 
aby do roku zgłosił się względem przyjęcia 
sukcesyi, inaczej pertrak tac ja  ze zgłoszo­
nymi spadkobiercami i kuratorem  jego prze­
prowadzoną zostanie.

C. k. sąd powiatowy.
Łańcut, dnia 23 marca 1888.

Kuratele.
L. 3859 (2432 3— 3)

p  u - ^ zefa Eedergruna, byłego kupca 
z Podgórza, uchwałą c. k. sądu krajowego 

p ąk o w ie  z dnia 29 marca J8--8L. 7984 
? ‘§kanym uznanego, ustanowiony został 

uratorem Salamon Sehwanenfeld z T ar­
nowa.

C. k. sąd powiatowy, 
rodgórze dnia 15 kwietnia 1888.

L. 8428 -  —  (2468 2 - 3 )
iSa podstawie uchwały c. k. sądu ob- 

w Erzemyślu z 14 marca 1338 
L. *oo7 uznaną została Katarzyna Hołu- 
mec z Krościenka marnotrawczynią. Kura­
torem dla niej ustanowiono Iwana Hento- 
sza z Krościenka.

0. k. sąd powiatowy.
Dobromil, 28 marca 1888.

L. 2547 ~ (2496)
W sprawie konkursowej Mojżesza 

Schonkera komisarz konkursowy zwołuje 
walne zgromadzenie wierzycieli, celem po 
wzięcia uchwały co do projektowanej sprze­
daży tartaku i prawa wyrębu w lasach dóbr 
Łokieć i Dydiowa górna, na dzień 18 m a­
ja  1888 o godz. 10 przed południem.

Oświęcim, dnia 15 kwietnia 1888.

L. 3066 (2488)

des II.
mie in Wien kommt mit Schluss -- 
Semesters des Studienjahres 1887/815 
Kaiserin „Maria Theresia" Stiftplatz deutsc 
erbliindischer Abtheilung zur Besetzung, 
wozu adelige Juuglinge katholischer Roli* 
gion, welche das 8 Lebensjahr bereits er- 
reicht und das 12 noch nicht tirberschritten 
baben, berufen sind.

Die Gesnche sind mit der Nachwei-

Księgi gruntowe.
L. 726 (2490)

Komisya hipoteczna przy Prezydyum 
ck. sądu obwodowego w Stanisławowie po­
daje do powszechnej wiadomości, że z dniem 
26 kwietnia. 1888 rozpoczęte zostaną do­
chodzenia miejscowe celem założenia n o ­
wej księgi gruntowej w gminie' kata 
stralnej '„Dobrotów" w powiecie delatyń- 
skiin.

Każdy mający interes w zbadaniu sto 
stA, P°s,'adania może się zgłosić i wszy- 
«a-,?;JnZytoezyó co do zbadauia lub obrony 

<Ł!'r ^T za stosowne uzna.
Stanisławów, 18 kwietnia 1888.

L 274 ~~~-------------

rfrum V ' s a kd ° f  Yy? hj potecziia przy P rtzy- 
S z a  że ark,, "bwodoW  Samborskiego ogłasza, że arkusze posiadania wraz z akta

ml dotyezącemi założenia nowej księgi gr 
dla gminy katastralnej Dobrohostów powia­
tu sądowego Drohobyekiego złożone zosta-

Do likwidacyi pretensyi zgłoszonych 
po ogólnym term inie likwidacyjnym do mas 
rozbiorowych spółki handlowej „Reisner i 
Steiner" i spólników tejże Mendla Reisnera 
Markusa S teinera i Samuela Reisnera 
wyznaczam term in na dzień 29 maja 
1888 10 godzinę rano b. nr. 27 na który 
egół wierzycieli niniejszym edyktem wzy­
wam.

Przemyśl, 6 kwietnia 1888.
Ck. komisarz konkursowy: Królikowski.

L. 3145 ~  (2487.)
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu n i­

niejszem ogłasza., że uchw ałą  z dnia dzi­
siejszego 1. 3145 w myśl §155 ord. koak. 
zniesiono konkurs do majątku Arona Ęan- 
daua w Sieniawie zamieszkałego właścicie­
la tartaku w H ertnek i Ossiko we vYcgrzec,n 
w komitacie Saros położonego, uchwałą z 
1 czerwca 1887 1. 7476 o tw arty .

Przemyśl, 21 marca 1888.

L. 12627 (2328 3—3)
Podaje się do wiadomości Maryanny 

ze Słabkowskich Bumlowej, niewiadomej 
z życia i miejsca pobytu, że celem dorę­
czenia jej rezolucyi tabularnej z dn. 6 sty­
cznia 1886, 1. 16694 ustanowiono dla niej 
kuratorem p. adw. dr. Wąsikiewicza w No­
wym Sączu, z wezwaniem, aby bądź swe 
miejsce pobytu sądowi wskazała, bądź też 
innego pełnomocnika ustanowiła, inaczej 
złe skutki sama sobie przypisze.

Z c. k. sądu pow. miejsk deleg.
Nowy Sącz, 29 grudnia 1887.

L. 938 ~  (2286 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Pilznie w spo­

rze awizaeyjnym Jana Książka przeciw Ma- 
ryannie Paratowej o uchylenie nakazu ru- 
macyjnego z 20 m arca 1886, 1. 2022 usta­
nawia dla niewiadomej z miejsca pobytu 
Maryanny Paratowej, kuratora w osobie 
Walentego Maziarki z Parkosza, i temuż 
kuratorowi tutejszosądowy wyrok z 10 paź­
dziernika 18S7 1. 3924 doręcza.

O czem zawiadamia się Maryannę 
Paratową z wezwaniem, by sobie ustano­
wiła innego zastępcę, lub też ustanowione­
mu kuratorowi potrzebnych środków do 0- 
brony dostarczyła, w przeciwnym bowiem 
razie sama złe skutki sobie przypisze.

C. k, sąd powiatowy.
Pilzno, dnia 29 lutego 1888.

L. 10367 (2356 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Kutaeh za­

wiadamia, że przeciw niewiadomemu z m iej­
sca pobytu. Stefanowi Ortyńskiemu wniósł 
P iotr Bilecki pozew z pr. 16 grudnia 1887 
1. 10367 o zapłacenie 21 złr. aw. na który 
term in do rozprawy na dnień 23 maja 1888
0 godzinie 9 rano wyznaczony i temuż 
Marek Donigiewicz z Kut, kuratorem usta­
nowiony został.

Przeto wzywa się pozwanego, aby 
bądź osobiście się stawił, bądź też na po­
wyższy term in potrzebnej informacyi kura­
torowi udzielił, w przeciwnym razie ma złe 
skutki sam sobie przypisać.

Kuty, 20 grudnia 1887.

L 1901 “  (2466 2 - 3 )
O. k. sąd powiatowy w Brodach za­

wiadamia niewiadomego z pobytu Gustawa 
Kuezera, że przeciw Szymonowi Kuczera i 
niemu wniesła Sara Zlate dw. im. Lewaj 
pozew de praes 11 sierpnia 1887 do 1. 
12813 o zapłacenie 130 złr. wa. z pn. w 
skutek czego wyznaczono do rozprawy su­
marycznej term in na dzień 23 maja 1888 
o godzinie 10 przed południem w tut. są ­
dzie n. b. 2 a rubrykę pozwu doręczono 

; do rąk ustanowionego dla pozwanego Gu-
1 stawa Kuczera. kuratora adwokata dra Sta- 
| rzewskiego z Brodów, którego substytutem
zamianowano. Samuela Wagnera z Brodów.

O tem zawiadamia się Gustawa Ku­
czera z wezwaniem aby przed wyż wyzna­
czonym terminem koratorowi potrzebne do 
obrony środki dostarczył, lub innego za­
stępcę sobie ustanowił, gdyż inaczej skutki 
ze zaniedbania wynikające sam sobie przy­
pisze.

Brody, dnia 20 marca 1888.

Bozmaite obwieszczenia,
L. 2274 (2494 1—3)

C. k. sąd powiatowy w Kolbuszowy 
zawiadamia Salamona Grossa którego miej­
sce pobytu sądowi nie jest znanem, że 
przeciw niemu wniósł w tym sądzie Sałke 
Griinstein dnia 22 m arca 1888 do 3. 2274 
pozew o zapłatę 33 złr. 34 ct. wa. na któ­
ry term in do rozprawy drobiazgowej na 
dzień 11 maja 1S88 wyznaczono, a d 'a  po­
zwanego kuratorem ck. notaryusza L ityń­
skiego ustanowiono.

Jest zatem rzeczą Salamona Grossa na 
terminie tym osobiście lub przez pełnomocni­
ka stanąć, lub też ustanowionemu kura to ­
rowi swe środki ku obronie służące udzie­
lić inaczej skutki z zaniedbania tego wyni­
kające sam sobie przypisze.

C. k. sąd powiatowy 
w Kolbuszowy, 22 m arca 1888.

L. 12341. (2457 2—8)
C. k. sąd krajowy we Lwowie zawia­

damia nieznanego z życia i m iejsca pobytu 
W ojciecha Rużyekiego, współwłaściciela re ­
alności pod 1. 403 4/4 we Lwowie, że na 
prośbę gminy m iasta Lwowa z 30 listopa­
da 1887 1. 50319 zezwolił uchwałą z 10 
grudnia 1887 1. 50319, na wpis prawa s łu ­
żebności odprowadzania wody ściekowej do 
rowu realności pod 4034/4 na parceli 6530 
się znajdującego, jako dawnego ciężaru, na 
rzecz gminy miasta Lwowa.

Powyższą uchw ałę doręcza się Woj­
ciechowi Rużyckiemu na ręce kuratora w 
osobie adw. dr. Szwedzickiego z substytu­
c ją  adw. dr. Dulęby ustanowionego.

Wzywa się zatem Wojcieeha Rużye­
kiego, by w celu strzeżenia swych praw, 
stosownych środków użył, gdyż inaczej skut­
ki zaniedbania sam sobie przypisze.

Lwów, dnia 31 marca 1888.



»
L. 3516 (2247 2— 3)

C. k. sąd obwodowy jako handlowy 
zawiadamia niewiadomego z miejsca poby­
to Jozefa G-ottiieba że na pozew Juliusza 
Fischl z praes. 23 marca >888 1. 3516 wy­
dał uchwałą z dnia i l  m arca 1888 !. -3516 
nakaz zapłaty sumy wekslowej 292 złr. 94 
ct. wa. z pa. i takowy doręcza w osobie 
adwokata d ra  S teuerm ana ze substytucją 
adw. dra F iternika ustanowionemu kurato­
rowi.

Wzywa się zatem Józefa Gottlieba a- 
żeby kuratorowi potrzebną do obrony infor­
m ację udzielił, lub innego zastępcę zamia­
nował i sądowi podał do wiadomości, ile 
że wrazie przeciwnym niepomyślne skutki 
z zaniedbania wynikające własnej winie 
przypisać musi.

Sambor, 27 marca 1888.

L. 16431. (2384 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Brodach za­

wiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Edwarda Kruszelnickiegoiź celem doręczenia 
uchwały z dnia 29 grudnia 188(11. 23176 któ­
rą na prośbę Leona Balbana de praes 24 .gru 
dnia 1886 J. 2-3176 dozwolone zostało na m o­
cy kontraktu kupna sprzedaży z daty Brody, 
22 grudnia 1836 zaintabulowanie prawa 
własności do ciała hipotecznego wyk, hip. 
1295 księgi gruntowej gminy katastralnej 
Brody objętego, dotąd na imię Edwarda 
Rruszelnickiego i Józefy Kruszeiniokiej wpi 
sanego na rzecz LeiseiaBeera 2 im. Balbana 
ustanowiony został dla niego kurator w 
osobie adwokata krajowego dr. Grossa w 
Brodach i temu kuratorowi uchwała z dnia 
29 grudnia 1886 1. 23176 została doręczoną.

Wfzywa się zatem Edwarda Kruszel- 
nickiego, by Ftiinu kuratorowi możliwe 
środki do obrony praw swoich podał lub 
•nnego zastępcę sądowi wskazał, gdyż i na 
ozej następstwa zaniedbania tego sam sobie 
przypisać będzie musiał.

Broay, ania 2-3 października 1887,

Doniesienia prywatne.

Praktykant gospodarski
słuchag* akademii rolniczej z praktyką 
postukuje m iejsca, z wynagrodzeniem 
lub wolnem wiktem i mieszkaniem. 
Łaskayęp zgłoszenia pod lit. A. B 

Jarosław  2419

f i  8220

i p r o i t o  w a i f i e .

W obwieszczeniu z dnia 14 kwie­
tnia 1888, zamieszczonem w nume 

Irach  88, 89 i 90 „Gazety Lwowskiej“
| a dotyczącem ,XX jpwyczajiiego 0- 
| gólnógo Zebrania Akcyonaryu- 
hmw pierwszej węgierslło-galic.
I kolei żelaznej podano w ustępie 7, 

wiersz 5. term in złoże ua akeyj myl­
nie na 15 maja 1888, podczas gdy 
ustęp ten opiewać ma „w p o m ed zia -, 

f ł e k  d n ia  7 m a ja  1888“, co się ni- 
jjmejszem prostuje. 2505 j
j  Wiedeń, dnia 19 kwietnia 1888. )
l Z Dyrekcyi pierwszej węgiersko-gali- 
i cyjskiej kolei żelaznej.

B e a h i o ś d
przy u l y  Szeptyckiego L, 15 (przedtem ! 
Cmentarna) składająca się z 2 domów par- i 
terowych, pięknego ogrodu i placu pod budo- I 

j wę, szczególniej stosowna dla emerytów, jes t : 
pod korzystnemi warunkami do sprzedania. ;

Odszczególniona na wystawie krajoW«J 
w Krakowie

srebrnym medalem rządowym
(nagrodą honorową wyg. e. k. Ministerstwa ha0'1'
Fabryka wytworów chemiczny0 

i nawozowych
Spółki komandytowej

Juliana Wanga are Lwowie
poleca po cenach najniższych

3 11 e j  ( k a r u  k )
najlepszej jakości dla stolarzy, introligatorów, k»ij 

luszników etc. tudzież 1889
k l e j  d l a  f a b r y k  11; f t o  w y  c l i

do wylewania beozek
w workach po 25 i -; 0 kilogramów

Kantor ulica Jagiellońska 12
Kupcom przy większym odbiorze znaczny opust

Przez Centr. bióro Ogłoszeń. 2500

i
L. 3 3

Konkurs
(2528 1 -  8) j

E a M i e n i c a  
jednopiątrowa

... ....

9 a^axelov."- J
f peMle,r»W ^wszelkie pr^ł-my do robótWS22~---- - .

-vtVFtYC7.nych poleca
‘ ’ixG -B-NB3K

T * < -A.

>
3T
W

L. 5070 _ _ (2381 2— 3)
C, k. sąd p wiatowy miejsko delego 

wany w Tarnowie w spr? wie egzekucyjnej S a­
tyny Siligerowej prawonabywczyni Marka 
Singera, przeciw spadkobiercom Wojciecha- 
Wilka, Józefowi Wilkowi, Maryanuie Wii- 
kównie i Ewie Nowakowej z miejsca po 
bytu niewiadomej o 260 złr. a. w. z pn. 
zawiadamia ją, że dia niej ustanowił kura­
torem p. adw. dr. Bronisława Gałeckiego, 
i temuż ts. rezolucyę z dnia 16 marca Froy 
1. 5070, którą dozwolono prenotacyi egze­
kucyjnego prawa zastawu dla 260 złr. aw. 
z pn. na rzecz Sabiny SJngerowej na kar­
cie ciężarów wyk. hip. 1. 47 ks. gr. gro, 
Łuszowiee, obejmującego posiadłość do m a­
sy spadkowej Wojciecha Wilka należącą — 
kuratorowi doręczył.

Tarnów, dnia r.6 m arca 1888.

ogrodem 630 kwadr, sążni wielkim, 
wszystkiemi do gospodarstwa nie- 

wraz ze stajnią 
wozownią, przy jednej z naip ękniej- 

ulie m iasta Lwowa (naprzeciw

Wydziale Rady powiatowej w j 55 
Dąbrowie ustanawia się posada zastępcy! Z 
sekretarze >& płacą roczną 600 złr., która f zbędne mi cz ę śc ia m i 
to posada ewentualnie może być zamienić-1 j 
aą na posadę lustratora gminnego, a w .ta- j
kim razie połączony i  nia będzie roczny i - , . . . . . . .  ,
ryczałt w kwocie 300 złr. na objazdy. \ o g ro d u  pojezuickiogo) jest zaraz do 

Posada ta przez jeden rok będzie p ro -1 sprzedania,
wizoryczną. Ubięgają<;y się o nią m ają] Czynsz Z parteru  pokrywa po­
dnieść udokumentowane podania do Wy - | datki i pozostawia nadwyżkę 490 złr. 
działu Rady p wiatow^j BtaidaJei do J czer- ? * i -w ca 1* 88 r J J J ( wraz z mieszkaniem na pierwszem

Dąbrowa, dnia 16 kwietnia 1888. | p ią t r z e  o d z iew ię c iu  u b ik ao y ac t l .
—--------| Bliższą wiadomość udziela p. Sta-

%  fj^t j ni sław Schilder, ulica Mickiewicza,
. \ L. 26. 1977

Dyrekcya galic. kasy oszczędności we j - - — —— — *——
Lwowie, podaje uiniejszem do wiadomości, ? HISTORIA
wynik konkursu na projekty b u d o w y  fena- [ t  •
chu gaiic. Kasy oszezędi ości. K om isja kon- j  L i t e r a t u r y  p O l S K i e j  
kursowa po śei-L m  zbadaniu nadesłanych : n a  tle dziejów narodu skreślona przez 
35 projektów, wydała na dniu 16 kwietnia

l i .  k .  p r i v .  a l l g .  o s t e r r .

Boden - Credit - Anstalt.

sofe
n<r

b. r.
przy z

orzeczenie, mianowicie

L- 2371 (2467 2— 3)
Franciszek Kostyal z Siar wytoczył w 

tutejszym sądzie powiatowym pod dniem 15 
marca 1888 1. 2371 pozew do ustnego po­
stępowania przeciw Chajmowi Judzie Schi- 
nanglowi w Gorlicach, Esterze Landau w 
Gorlicach, Herschowi sehinaglow i w Gorli­
cach małoletnim Racheli, Chai Beili Szy­
monowi, Sarze i Ryfce Sckinaglom do rąk 
ich matki i opiekunki Siissli Sckinaglowej 
W Gorlicach Mortkowi Wallach w Siarach, 
Laji Kapner w Siarach, niewiadomej z ży­
cia i miejsca pobytu Ieie Homb do rąk ku­
ratora Chajma Judy Sehinagla w Gorlicach 
Jankiowi Dormanowi imieniem własnym 
oraz imieniem nieletnich Abrahama, Sosi. 
i Gitli Dormanów w Rychwałdzie Jakobo 
wi Mandlowi w Nowicy o uznanie nieważ­
ności dobrowolnej ugody z 24 lipca 1870 
i wpisu z niej praw w stanie biernym po­
łowy ciała hip. w Siarach, nk. 56 oznaczo­
nego aa  który term in na dzień 25go maja 
1888 o godzinie 9 rano wyznaczono a dla 
nieobecnej i niewiadomej z życia i miejsca 
pobytu Ity Hołub ustano wiono kuratorem 
p.erwpozwanego Chajma Judę Sohinagła 
z Gorlie wzywa się przeto J tę  Hołub aby 
przed terminem z zamianowanym kuiato- 
rem s » porozumiała, lub innego pehiomo- 
cn! a do obrony swoich praw sobie obrała 
® y w P^eciwnym razie możliwe szkodli- 
s ia łaES ^ stwa s°bie przypisać będzie mu-

p ,o j;
Stryj ńsku«go

C.
Gorlice,

k. sąd powiatowy 
dnia 81 marca 1888.

L’ ^  k 0wie ‘ s§d krajowy we Lwo-
m en to w slf że Ran Antoni Nie-
tek nrzv7wol taryu,8z w Zólk~> # n -  te s  przyzwolonego reskryptem c k Mini
1888r i 9 3 i r m 'ed •'W0Ści z duia p l u t e g o  
noUryusfa wPT ołleS,emag° :ia ir âd c. k.
1 8 8 8 ^ ^ tfó S t?  
o S e jm V rJa 1888 w f & k

Lwów, dnia 17 kwietnia 1888.

n as tę p u ją c e  
n a ł a :
Pierwszą nągfodę w kwocie 2000 złr. 
• owi pod dewizą „Sw. Michał" pp.

EkieRkieg-f w Krakowie'; 
Drugą nagrodę w kwocie 1-500 złr. 

projektowi pod dewizą „Plutus“ p. F. Qh- 
nsońnaj w Wiedniu.

Trzecią nagrodę w kwocie 1000 złr. 
projektowi pod dewazą „U nia“ p. S. Odrzy- 
wolskiego w Krakowie.

Zarazem poleciła do zakupna po cenie 
600 złr. projekty pod dewizami „Cyrkiel" 
pp SzylLy* 1 Jabłońskiego w W arszawie, 
„Trzy gwiazdy" p. W ładysława Halickiego 
we L' mwie, „De gustibus non est dispu- 
taadum " p. Jana Zamiejskiego we Lwowie.

D yrekcja uprasza przefo wymienio­
nych wyżej Panów projektantów, by raczyli 
się zgłosić po przyznane im nagrody, zaś 
wszystkich innych P an ó w  projektantów o 
podanie adresów, pou k 
dniene projekty mają byc

Bei der an  1C A pril 1888 stattgefun jeD*1 
YierundTieizigsten Yerlosungr der 3°/„lg:eii PrS 
mien-Scliuld-Yerschreibnng-en der k. k. p ri\. alb' 
gemeirieu ósterr. B oden-C redit-A nsta lt wurde# 
foigendu Cbiigationen gezogen:

In der Gewinnstziehung:
Serie 881 Nr. 57 mit dem Treffer yon fl. 5 0 . 0 0 0  

: „ 3235 „ 14 „ „  „ „ „  2.000
i -i 3365 „ 4 ,, ,, ,, ,, ,, I.( 90
j „ 3978 „ 40  „  „  „ „ 1 0 0 0

! In der Tilgungsziehung:
i Serie 1021 Nr. 1-100 Ser. T75'» Nr. 1 -100 Ser. 181 
! Nr. 1-100 Ser. 1817 Nr. 1-luO Ser. 2723 Nr. 1 -10* 
j Die Einlógung der gezegenen Pramien-Si-iiuld'

Yerselireibungen erfolgt am 1 Dezeniher 18& S a*
. der C a ssa  der k .  k .  p r. a l lg .  oste rr . B oden* 

G redit-A ustalt in W ien. M i t  d i e s e m  rJI'er* 
j m i n ę  e r l i s c h t  d i e  w e ż te r e  T e r z in ^ u n g *  
i Die Coupons w e 'den  zufolge A rt. 146 der 3t%
| tu ten  zw ar fo rtan  ausgezahlt, jedoch wird der Bc 
i tra g  derselben bei d«r Einlbsung der Schutdaarschrei- 
; bungen om Capital in Abzug g ibracht.
; Fur die °ramien-Sehuldversehreibun'/en, wel-

ehe in obiglr Tilgungsziehung gezogen wnrden, e 
Jialt der Besitzer nebst dem Capitalsbetrage vun fi. 100 

! ósterr. Wiihr einen mit derselben Serie und Nummer 
bezeiehneteu G |W i n n » |  -  S c l i e in ,  weleher auch 
weiter an den afewinnstzKniugeu Theil nimmt.

Die naebste Yorlosung findet am 15 Jun;' 
1883 statt.

L  1 9 6 3

OgłoB^eaie.

któremi nieuwzglę- 
zwrócone. 2504"

*®ran«Bneoy-*-J,-
(2501 1 - 3 )

; M ary an a  D u b ie o k ie g c .
\ Autor z wielu dzieł i artykułów poważnych !
! z.nany, składa nowy dowód pracy powair.-j sabio- !
; dzielnej, na długich studyaeh opartej, w wykładzie 

obrazowym, jasnym, potoczystym. p^zystępaym d la !
j wszystKich. Cfeyteiuiey przeaona-ją się (lakjn* p^wns ,
- kołku prawdziwych ziiaweów z rękopismu się prze- j
; konało), że ezęato bardzo autor umiał wprowa-dzió j Aus den friiheren Ziebungen siad naehfolgen-
j do opowiadania rze zv całkiem nowe, przez poprze- j de fSllige Pramien - Sehuldverschreiburgen

dników p o m in ię te , a ten samem dzieło to więcej i bisher zur Eiulósung uieht prasentirt worden:
i zajmujaeeu uczynił i pracę swoją nie na kompila- ans Oowinnjtziehungen:
i toi-stwie, lecz pa własnych studyaeh oparł. i.wypo-J Serie 566 Numn.ir 55
j wiada zdania ze spokojem, wolne od wszelkiej stron- j # 2562 „ 82

nośei. _ , ” 3230 ,. 40 2483
aus den Tilgungsziehungen 

sind yon nachfoigenden Serien noch Framien-Schuld- 
Yerschreibungen ausstandig:

S erie : 18, 36, 56, 118. 151, 189, i 98, 222, 
244, 246, S0:, 304, 345, 369, 401 418. 455, 467, 
644, 641, 701, 837, 842, 853, 905, 935,' 982, 986, 
1029, 1040, 1062, 1188, ,383, 1505, 1533, 1571,
1575, 1651, 1681, 1686, 1708, 1788, 1815, 1845,
18s4, 1897, 1918, 1919, 1991 2Ó7CT, 2253, 2324, 
2346, 2464, 2554, 2594, 2709, 2715, 2738, 2749, 
2793, 2795, 2813, 2818, 2826, 2847, 2919, 2 • ?5, 
2938, 2958, 2974, 2978, 3027, 3043, 3068 3080,
3094, 3119, 3164, 3173, 3178, S lśą, 3331, 3*13,
3419, o-i 31, 3464, 3-5‘6, -3694, 3900, 3958.

W i e n ,  den 16 A pril 1888,

Ali© a>ir©etSon.

Historya Literatury  polskiej Maiyona Dtibiee- 
kiege będzie jednem z dzieł, którynb braknąć nie 
powinno w żadnej rodzin ii, w żadnej bibliotece, choć­
by najskromniej zej. Aż Dy zuś uprzystępnić jej aj- 
byeie H i s t o r i a  L it e r a t u r y  w y ch o d z i z e ­
s z y ta m i,  d r o g ą  p re n u m e ra ty .

Dzieło całe * skłacać się będzie z dwóch ob­
szernych ioinów, objętości mniej więcej 60 arkuszy 
druku, formatu in 8-vo. Oena zeszytu z 5 arknazy 
druku, czyii 8 str. złożęiiego, 50 k , z przesyłką 
pocztową 1 0 k. Przy odehraniu pierwstego zeszytu 
jiłaei się i za ostatnit który wydany będzie bez oso­
bnej dopłaty. Z prowincyi najdogodniej nadsjłae na 
6 zeszytów rs 3 k. 0, lub na 12 rs. 7 k. 20; wysy­
łać się zaś będą po dwa zeszyty razem. Pieiwsze 3 
zeszyty już wyszły, daispe w odstępach miesięcznych 
wychodzić hedą. 2053

D y r e k c y a  galicyjsk iego Towarzy- ] 
stwa kredytowego zien skiego wypo-] 
wiada niniejsze in, ii:^p..drftawie §. 68 
statutów , p Jakób. wi Kit;ijowi 1 ma-j  
sie spadkowej Ozyasza Kitaja kapitały I 
5091 zł- 6 et., 5118 zł. U  c g 1 it>72-57  ̂
zł. 47 ct. w. a. 0 sta raj zestaw nem i,; 
pochodzące z  większych sum 10.400 zł., 
10.000 zł i #-7.000 zł. wa. n a  hipotece j 

dóbr Boków w  powiecie podhąjackim 
położonych, intabulowanej z tego To­
w a r z y s t w a  wypożyczone, z dniem 80 
czerwca 1888 jesecze pozostałe wraz 
z

© A . N T A L .  L 1 E  1 V A I3 0 Y
Essencya z cytrynianu drzewa sandałowego z Bombay najzupełniej 

czysta, w  kapsułkach zawarta jest znacznie skuteczniejszą aniżeli kopa.hu 
i hutęba. Czyni niepotrzebnem u ż y w a n i e  wszelkich szprycowań i w  prze­
ciągu dni trzech ulecza wszelkie najdolegliwsze i najwięcej zastarzałe 
rzeżaczki, nie utrudzając żołądka i nie udzielając nioprzy emnej woni 
urynie.

Skaad w Paryżu, 8, ulica Vivienne i w gi-ównyci-" aptekach. —
  ................................    ■ ^ = F ’
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W« JLjrtyw.s w Apmkauh pp. Mik.uJasuha, Wewiorsklrgu, Hnekera, Skiep;ńsk ego i B ’s ra.
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Sodowe pastylki minerake «» g
r o d ^ t k a f  i t a i J p o ś c i a m f  ■ p o d S - 1 §  E 1”  k S s , . ^ S  g
dnemi. ;• ^  takie choroby iuż wystspiły, tam  działają wyrabiane z najlepszych źródeł m ineralnych sodowyołi g

n tr ł* p k e v a  ^ a liC Y isk ie o -n  T n w o r * #  X  pod kontrotą król. radcy sanitarnego, pana dr. STOBLLZINBA, pastylki sodowe » równym sknt-
Dyie^cya gdi^yjsKiego iowarzy- @  ki(im jak gaitó n r7 ftu ilp k łv rh  l ip ^ y fa rh  a n!Wet w vhitnpr X

stwa kredytowego ziemskiego wzywa r% rozwaiuisjąe flegmę pi 7  p u b W IB K ljW I ( l ic z y Id b ll przy w yilllllB J ca
-r < z i . „ : ----------  ‘ -1 o -a id ły  się sodowe pastylki mineralne, używane często w większej ilości rozpu - O

y t  u z i t u y ,  szczouo w l-.tniej wodzie sodowej jaktf.znakomity środek przeciw męeząeemn K*
E 2  złowi f  otłahienin. Usuwając zboczenia w trawieniu, zaparcie żywota i nieżyt jelit, stwarzają w>- 
(jisi rnńki do lepszego odżywiania organizmu 1 są przeto drogocenneini dia o z d r o w i e ń c ó w  i ■■
Ô '  M i M l A r i i i 3 n n > i l P n o i  8 H - l l f *  DL chorych, cńrpiąejeh » a heneroidy. lekkie obran ie- ^

£ . &  i a l O l k i t l  U j i t i u l i u j  I g J l u L f t  nie wątroby i długotrw ałe zaflegmienie, są pastylki
jfj.sotiow e jako produkt przez naturą samą wytworzony, najskuteczniejszym środkiem leczniczy*!.
S-S który, używany przez kobiet; i dzieci, w wielu rodzinach i zakł.dach, otrzzmał prawo obywatel-
O  stwa, dziąłająe ze skutkiem/przez lekarzy potwierdzonym, przeciw podrażnieniu i zaflegmieniu 
(iRs Sodcwa pastylki m ineralre są do nabycia w pudełkach po 66 ent. we w szystkich aptekach. Głó-j 

wny skład ula Auntro-Węgier c. k. nadworny skład wód m ineralnych, Wiedeń I ,  Wiidpretmzrkt 5.

więc p. Jakóba Kitaja i masę spad­
kowa Ozyasza Kitaja, jąko właścicieli 
tych dóbr, ażeby wypowiedziane ka- 

‘ pilały w przeciągu sześciu miesięcy 
do kasy galic. Towarzystwa k redy to­
wego ziemskiego złożyli pod rygorem 
egzekucyi, a mianowicie przymusowej 
sprzedaży rzeczonych dóbr.

We Lwowie, dnia 15 lutego 1888.
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